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Serja D. IL._ A BEZDOMNft W1p6łcz:emy dramat łyclowo-erołycay w 2-ch 
I w.., seriach 18-tu akłacla ruem wedłaa anakomit•I 

powieki KAROLA VAYRE drukowane! w .Echo de Parta• p. t.; .GoHtte• 
Serja I. 

rłelly dzieCiA cyrku Ouoł'?młenl• nieapodałewanym ~ 
' --C widokiem kuayna, ktbrego uwa-

Narutowicza 20. 

Dziś · 
powtórzenie 

pre111Jery r 

Tajemnica jednej nocy 
!ano za amarłe~o. Obmyślenie piekielnej intrygi. Nienrylde uchowanie et, 
uofera wobec nrego palla. Traglczay wypadek w cyrku. Sprawłedliwołć 
mu•l zatryumfować. Wybryki benłlnef wścleldoścl. WHwanie •tdd•Qo 

śledcz:e.o. Epilog. 
Reły•erja genfalaeJ Germalne Dalac. 

WytwcJrnła franeuska „Pathe Con•ortlum Cinema Parył•. 
W rolach głównych niearównani 

Monika Chryse&, Rena Bout, Jerzy Chłarlle 
i inni najwybitni•l•l artyści 1cłn pary1kich. 

12-ty podwójny szla­
gierowy pro~ram I 

Pałac hrabiostwa de Savieres. Podstępne zamordowanie bo­
~atego przemysłowca •ród zagadkowych okoliczności. Zdu­
miewający wynik śledztwa. Garsonjera. Młody hrabict wy­
stępami w cyrku zarabiał na kawałek chleba. Tragiczna 
śmierć hrabiostwa, którzy nie zdą!yli sporza,dzić swej ostat­
niej woli. Galowe przedstawienie w cyrku. Odrzucenie s 

oburzeniem niecnych propozycyj. 

Orkiestra symfoniczna pod dyr. A. Czudnowskiego. 

Od gods. t.30 do godz. J-ei 50 gros • 1 lotu ........ 
cenv wszyatlltch mi ef se: zy I Z , • .....-~ 

N 

, CASINO 
Dziś i dni następnych I Wiei kl dwugodzinny program I 

- - 1 - --2--

~:::enł-:: Harry Liedtke Erołyc:my dramat w 10 aktach na tle puygód piękHI I ucaciwel kobiety, 
która wskutek tragicznego :i:r111idzenla 101u przechodziła z r!lk do r\k pod tyt.: 

Od. Mężczyzny do Mężczyzny w najnowszej swej kreacji dramacie wielkiej miłości pod tyt.: 
R.ecz dzteje 1lę w New-Yorku, w Par7!u, w Berlinie, na poldad:de wiel­
kłeao okr,tu oteaaiczn•lło, oru na nalmodnłelszych pldach amerykal11klcb. 

W1panlały prHal~d nafnowsaych mód. 

W roll głównej urocza ELLEtł RICHTER KOCH·A.NKA. 

Powrócił 
Dr. med. 

PRYBULSKI 
ul. Z•wadzka nr. 1, tel. 25-38. 
Choroby •luSr11e, włosów, weneryosne 

I moczopłciowe. 

FARBY olejne, 

EMALJE i LAKIEliY 
SIDEROSTEn, 

CEMEftT, 
WAPnO suche f gaszo.ne 
GIPS I TRZCINA, 

CEGLA I mączka szamotowa 
SMOŁA i tektura ~mołqwcowa 

MASA sklejna, 
CABROLINEUM, 

IZDLKCJB ·RUR.i KDTfaÓUl -

H~l[KI, KIWUKI i I-ka-
ŁÓDŹ, PRZEJAZD 21, 

TEL. 7-70. 
!· Fabryka, ula Orla 16 1711$. 

TEL. 18-47. 

PLYTY 
g~amofonowe 

nąjn ') .v:;z:ych nagrań - duży wybór. 

Ceny zniżone. 

., 

Od god:1. 1.30 do godz. 3-eJ cena .lrszyst~tch miejsc 50ł1;Jr. i 1 zł. -
Jesień --naJlepszy sezon kuracyjny 

Ciechocinek· Zdrój 
Paflstwowy 2akł•d Zdrojowy 

Sezon do 31-110 patdziernika. Sezon do 31-go października. 
Kąpiele solankowe, borowin owe, kwasowęglowe, 
elektra- i wodulecznictwo, wziewalnia. - -

CIECHOCINEK 
leczy: wadliwą przemianę materji (dna, otyłość, cukrsyca), go­
ścfec •ławowy, cierpienia koblece, choroby ukladu nerwowe­
go, narząd u kirąłenia i trawienia, pr.11ewlekłe zapalenia koicl, 
stawów, okostnej, gruczołów, tk r.mki podskórnej, choroby gór· 

nego odcinka dróg oddechowyćh„ choroby skórne. 
Orkiestra Filharmonii Warszawskiej - Teatr - Bezpośrednia ko­

kunikacja kolejowa z Warszawą, Łodzią i Poznaniem tudzież komforto­
wemi statkami z \Y/arszawą i Toruniem - Pueślic:ne parki i wycieczki. 

Frekwencja do 20,000 osób. 
Informacji udziela Komisja Zdrojowa i Zakład w Ciechocinku. 

mmnazium Humaniitnzne 11 Kt łon. Ikoruuki 
(T ·wa „OSWIATA") w Łodzi ul. ks. Skorupki 13, tel.2-98 

Egzaminy wstępne do wszystkich klas (prócz VIII-ej) ro•poczną 
się dnia SO •lerpnla r. b. o godz. 9-ej rano. 

Zapisy do klas A (dla nieumiejących czytać), B C i wyższych 
przyjmuje kancelaria szkolna codziennie prócz niedziel, od godz. 

10-ej do 2-ej po poł. 
Pocz"tek lekcji dnia 1 września o godz. 9 rano. 

Dawni uczniowie obowiązani są do ponowienia zapi.tu. 
Dyrektor: Wacław Davison. 

Szkoła przygotowawcza 
(7-mio kl. prywatna powszechna) 

Marji ·Wesołk6wny 
ul. Piotrkowska 84, 

przyjmuje chłopców i dziewczynki 
od lat 7-miu i gruntownie przy. 
sposabia do szkół średnich. 

Puy·szkole zakład freblowski 
z ogrodem dla dzieci od lat 4. 

Liczba dzieci ze względów wy­
chowawczych ograniczona. 

Zapisy, informacje od dnia 
22 sierpnia. 

* 

KINO Dom Ludowy 
ul. Przejazd 34. ....... ,_.„„._.--. ... „„mua:aa 

Dziś! Dziś! 

.. iió~·eir·1rruowei·· 
W rolach głównyeh genialni artyłcł: 

Alice Terry i Levis Stone. 
Ceny miejsc: W dnie powszednie na 

wszystkie seansy, zd w sobotę, niedzielę 
i święta od godz. 2 do 3 po południu 

I m.60 gr. II m. 30 ~r. _III m. 20 gr. 
W 1oboty, niedziele i . with od godz. J 
po poł. I m, 80 gr. II m. 40 gr. III m. gr. 30 

Dr. J. Dobrowolski 
choroby skórne I weneryczne 

od 11 - 12 I od 51/1 - 7111 
Andrzeja 3 

po w r 6 c Ił. 

„ 

I 

Radio Lloyd, iei.·~i:t ~ Pamiętajcie o inwalidach wojennych. Reklama - ~ uot~ga J 
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Ił przododniu rozstania. 

Sacco i Vanzełłi w ponurqm domu śmierci.. 
Decyzja trybunału w Bostonie Jest nieodwołalna. 

A.1tac::Sa Wsebodn.la. 
N. Jork, 20 sierpnia. 

Sacco i Vanzetti zostali przeprowadze­
ni do tak zwanego domu śmierci; umie­

. szczono ich obu w celach, otaczających po­
kój, w którym mają być straceni. 

Sacco zachowuje się najzupełniej spo· 
kojnie, natomiast Vanzetti do~tał dzisiaj a­
taku szału. W czasie przeprowadzania go 
przez pokój z fotelem elektrycznym usiło­
wał wyrwać się z rąk dot orców i począł 
się rzucać, krzyczeć i szarpać na sobie 
odzież. 

W kołach, propagujących ideę uwolnie­
nia obu skazanych, uważa się, że decyzja 
najwyższego trybunału w Bostonie, po­
wzięta przez gubernatora Fullera, nie mo­
że być korzystną dla skazanych, bowiem 
gubernator Fuller znajduje się pod silnym 
wpływem 11sfer posiadających", które dą­
żą do wywarcia presji w kierunku skaza­
nia obu anarchistów. 

OSTATNIA DECYZJA. 
Waszyngton, 20 sierpnia. 

Utrzymuje się tutaj przekonanie, że de­
cyzja najwyższego trybunału w Bostonie 
będzie ostateczną. 

AKCJA OBRONY. 
Polska AscncJ11 Telenaficzea. 

Londyn, 20 sierpnia. 
Obrońcy Sacca i Vanzettiego· oświad­

czyli, że stan umysłowy Vanzettiego świad­
czy o istnieniu poważnej choroby umysło­
wej wywołanej niewątpliwie przejściami 

ostatnich dni, kiedy skazany oczekiwał na 
krzesło elektryczne. Porozumiewanie się 
z Vanzettim jest rzekomo już teraz niemo­
żliwe. Władze więzienne twierdzą, że 
obydwaj skazani pod względem psychicz­
nym czują się zupełnie dobrze. 

PROśBA APELACYJNA. 
Londyn, 20 sierpnia. 

Jeden z obrońców Sacca i Vanzettiego 
wczoraj późno wieczorem udał się do let­
niej rezydencji sędziego Hortona federal­
nego sądu apelacyjnego w zamiarze skło­
nienia go do przyjęcia apelacji. W razie 
zgody sędziego egzekucja wyznaczona na 
dzień 22-go b. m. zostałaby odroczona. 

EGZEKUCJA W NOCY Z PONIEDZIAŁ­
KU NA WTOREK. 

Aiencłcl telegr. „Express". 
Londyn, 20 sierpnia. 

Egzekucja Sacca i Vanzetlego została 
odłożona na noc z poniedziałku na wtorek. 
Rozprawa najwyższego trybunału Massa­
chusetts nie dotyczyła stanu faktycznego 
przestępstwa przypisywanego oskarżo­
nym, a.le jedynie okoliczności formalnych. 
Prokurator bronił zastosowania zasady ha­
beas corpus dowodząc, że oskarżeni znaj­
dujący się w więzieniu są pozbawieni wol­
ności, zgodnie z przepisem prawa oraz że 
sąd pierwszej instancji nie obraził obowią­
zującej ustawy odmawiając rozpatrzenie 
sprawy w dmgiej instancji. W ten spo­
sób na posiedzeniu trybunału nie rozpa­
trzono żadnych nowych dowodów tyczą-

Upadek Nankinu. 

cych winy oskarżonych lecz ~granicz~no 
się jedynie do stwierdzenia~ ze przepisy 
proceduralne nie zostały naruszone. 

STRAJK DEMONSTRACYJNY W LON­
DYNIE. 

hMka Arenc.1:1 T•li:srafk:••· 
N. Jork, 20 sierpnia. 

Według doniesień Reutera organizacje 
robotnicze New-Yorku rozesłały do swoich 
członków wezwanie do podjęcia w ponie­
działek przyszłego tygodnia 15 godzinnego 
strajku demonstracyjnego przeciwko wy­
konaniu wyroku na Saccu i Vanzettim. 

PROTEST SOCJALISTóW NIE­
MIECKICH. 

Berlin, 20 sierpnia. 
Wczoraj wieczorem komuniści i lewi­

cowi socjaliści urządzili trzy zgromadzenia 
protestacyjne przeciwko straceniu Sacca I 
Vanzettiego. Bawiący w Berlinie amery­
kańscy dziennikarze, zaproszeni do wzię­
cia udziału w tych zgromadzeniach, odmó­
wili. Zgromadzenia przyjęły rezolucje, do 
magające się natychmiastowego wypu­
szczenia na wolność Sacca i V ~.nzettiego 
oraz uwolnienia więźniów politycznych w 
Niemczech. 

O godz. 10-ej pochód złożony z 600 de­
monstrantów usiłował przedostać się na 
Wilhelmsplatz przed gmach ambasady a­
merykańskiej, przyczem doszło dą starcia 
z policją, która przy pomocy pałek gumo­
wych rozproszyła demonstrantów, aresztu 
jąc wiele opornych.. -

Osłałeczna klęska wojsk nacjonalisłllczn11ch„ 
Czang • Kaj • Szek emigruje do rtierniec. 

Londyn, 20 &ierpnia 
'Agencja telegraficzna ' •. express„. 

Syhtacja woJsk pcłurln1i-OwYCh jest ka­
fasitrnfaJina. Są oine naciskane Drrez Suin­
t3zuainF-F anR"a w s.Pos61b wYłąiczający mo­
żil.iiwość zmiany sytuacji wt>Jskoiwej. Lu­
dność teretnów, będących 'teatrem wojtny 
og-amela p.ainika. Zaczal sóe f-O!fmalny 
exodu:s na poludnle. Wzdłuż linH kolejo­
aowej <lwia dziesiątki tysiięcy uchodź.ców 
:wraz z calym dobytkJiiem. Uciekin,ierzy 
są wyprzed:zami jedyniie t>rzez oddziały roz 
bf.tk6w arm.il potu.d1nio1Wei którzy w zw­
pet1111ei deror~anizacn dąiżą w stronę Szain­
ghaiu. 

PraW'Y brreg- rnek,i Jangllsie zna.kluje s i ę 
'\\ posiada111du. g-enerata Sm-Czuan-Panga. 
Z wielu miejscowośd dooosza o vooow­
nem obudzeniu się rneihru prziecńw cud!zio­
zierncom. W Khtk:jangu doszl!O ina tern tle 
do demonsit!racyij i starć. · 

UPADEK NANKINU • 
LJ>nd'Yll. 20 isiienmia 

Aceacja t~legraflczna f_~press„. . . 
Do Szam1gha1u 'W!raz z napływaJ~emt 

ochodfoamł przyszły wieści o upadku 
Nankfnu, dotychcras jednak oficdalineg0 
potwienLoonrla te<i wJiadomo,ś.oi niiema. Pe­
winem iest. że cześć gamLronu Narukin:u 
zbumirowala się i zaczęta plądrować mia-
sto. ' 

CZANG • KAJ • SZBK BM:IORUJE. 
[ondyn. 20 'Sl{eror::.a. 

Ag;t..nc}a telegr. . . .Express". 
Byty dvdc'fator wiw:lini-owych CMn _... 

Czang- - Kai - Szek pirzybyt do Szanghafit 
na wośbe swych daw111ycn pod.wtadnyich, 
którzv uważają, iż sytuacj~ w Szarn.ghaiu 
może jemcze WY.ratl:ować autorytet Czang­
KaJ·Szeka. 

Londyn. 20 Sifen>ttia. 
Arencła Wschodnia. 

Donos.za. tuta.I. że mar-szatek Czang­
Kai-Szek. w otoczendu świty i szeregu wY­
bJtniych osobisroścl z armn noliuidiniiowied, 
udaje si~ do Niemiec. 

W NANKINf.E. 
Londyn. 20 sf elj)nfa.. 

Z Szang-ba·i'll donoszą. iż ub. iłl!OCY wo~ 
ska pólin10cne wta.rignętv na mze<lmieściie 
Nan:kiinu. W mieście wskutek bomhardo­
rwamtia wYlmchlY w wie:l!l.l mleJscovroś­
cfa.ah piożary. OdW1Tót woisk oołumio­
'WYCh odibvwa s,ię w bevwz~lędnym JJO­
rzą<llku. Uoieldinierzv ki1eruja się do 
Szang-haju, g-dzte z powodu nag-romad.zo­
nych dezerterów i rnz.bifków armii ob.a­
wfają się ro7.Jmchów i rabunków. Garot.­
zon cudzoziem~iki postawiony iesit w <>­
strem pogQtowiu. 

Nowa bezczelność Berlina. 

Niemcy wciąż szuka: .••• s ra ówwoiny 
rteutrillnoś~ BelgJI została pogwałcona nie przez· niemców, lecz... samych Belgów. 
Polska Agencja Telenaflczna. 

Berlin, 20 sierpnia. 
11Deutsche Allgemeine Ztg wita z ra­

dością oświadczenie rządu belgijskiego w 
kwestji utworzenia komisji do zbadania 
sprawv t.zw. 11wolnych strzelców", którzy 
mieli jakoby występować w czasie wojny 
przeciwko wojskom niemieckim. 

Dziennik z zadowoleniem podkreśla, że 
po ra7 pierwszy jedno z dawnych mo­
carstw sojuszniczych wyraża gotowość do 
7.badania wspólnie z Niemcami spraw, któ 
re <lot ychczas uchodziły za res jusdicata w 
sensie przesądzającym winę Niemiec. 

Półurzędowy dziennik 11Ta.gliche Rund 
&cha.u" ofvnadcza, że tembardziej należy 
cenić propozycję belgijską, iż te dopiero 
po raz pierwszy jedno z mocarstw dawniej 
nieprzyjaznych zgodziło się na rozwiązanie 
jednej z kwestyj spornych nie przez jedno­
stronne orzeczenie, lecz przez sąd mie­
szany. 

:R.ząd niemi ee ki stoi na stanowisku, że 
dochodzenie w tej sprawie powinno być 
ro1szerzone jak najbardziej i będzie się sta 
rał 10zciągnąć je również na sprawę depor 
tacji robotników belgijskich oraz na spra­
~ę neµ.tralności Belgji, .co do której kpmi-

sja reichswery stwierdziła, w nieostatecz­
nem jeszcze piśmie, że Belgja naruszyła ją 
jut przed wojną na rzecz Francji. 

Berlin, 20 sierpnia. 
W związku z ogłoszonem oświadcze~ 

niem, dotyczącem wspólnej komisji niemie 
eka-belgijskiej celem rozpatrzenia sprawy 
udziału t. zw. „wolnych strzelców belgij­
skich" w wojnie światowej oraz sprawy 
złamania neutralności Belgji, Biuro Wolffa 
dowiaduje się, że rząd niemiecki natych.-

miast po otrzymaniu memorandum belgij­
skiego rządu dotyczącego t. zw. wolnych 
strzelców belgijskich oraz złamania neu­
tralności belgijskiej, odesłał je do komisji 
Reichstagu, zajmującej się badaniem tej 
kwestji, W kwes deportacji robotników 
belgijskich przez wojska niemieckie, me­
morandum belgijskie jeszcze nie nadeszło. 
Niezwłocznie po nadejściu tego memoran­
dum, rząd Rzeszy przedłoży je bez komen­
tarzy tej samej komisji Reichstagu, 

--:o:--

Policja warszawska wykryła złodzieja paryskiego, 
który robił ,:brylantowe" transakcjo. 

• 
Z Warszawy donoszą: 
Z jedną z pierwszorzęd.llych firm iubi­

lerskich w Paryżu p. f. Zjednoczeni Jąbi­
lerzy Singer i C-o· był w stałym kontakcie 
Gordon Rajczuk, zamieszkały w Paryiu, 
posiadający tam kilka domów. Rajczuk 
zajmował się pośrednictwem w tranzak­
cjach handlowych, a specjalnością jego by­
ły operacje biżuterią, brylantami itd. 

Przed dwoma miesiącami firma Singel'. 

powierzył Rajczukowi w komis do sprze­
dania kilkunastokaratowe (od 10 do 15 ka­
ratów) brylanty, które przedstawiały war­
tość 40 tysięcy dolarów. Rajczuk przyjął 
brylanty w komis i zginął z Paryża, wyi<:ż­
dżo jąc w niewiadomym kierunku. 

Po pewnym czasie policja paryska O· 

trzvmala wiadomość, iż Rajczuk znajduje 
się, na terytorium Polski i że prawdopo­
dobie przebywa w Gdańsku. Poszkodo-

wany p. Sin~er przybył do Warszawy z kc 
misarzem policji śledczej w Paryżu p. Co­
lom.be oraz z jednym z najzdolniejszych a­
gentów policji w Paryżu. W Warszawie 
sprawę w swoje ręce ujął nadkomisarz Sza 
frański oraz komisarz Nidzlński. Rozpo. 
częto energiczne śledztwo i po pewnym 
czasie natrafiono na ślady Rajczuka w Ino 
wrocławiu. Lecz już wkrótce ślad je~o 
zaginął. Zwrócono uwagą na pewnego ;e. 
gomościa, który przybył z Gdańska ł bawił 
się hucznie, a od czasu do czasu· przycho. 
dził na pocztę po list, przesyłany na poste­
restante. Po kilku dniach nieznajomy prze 
niósł się do Bydgoszczy i tu znowu chodził 
po listy na poste-restante. Wówczas· aresz­
towano tajemniczego nieznajomego. Był 
nim Rajczuk. Przyznał się on do kradzie­
ży. Przywieziono go do Warszawy. 

Darmo tabele wygranyeh obecnej 
5·•1 klasy 15-ej Loterjl Paćstwow~I obejn:eć mot· 
na bew; przenry od god1. S·•i r. do 7-el wleci, 
codziennie w 1łynnef ze szc:i:ę6cla, nafwlęksaeJ i 
naf1tau„; egz, od 1835 r. kolakturze 

E. LICHTEtłSTEIN 
l(mach Grand·Hoteln. 

War•••Wa, Centrala kolektury Manzałkow1ka 146, 
lnb tet w oddziałach: Blelal11ka 3, Krak -Pnedm. 
37. Królewska 43, Królewska 39. Nalewki 42, 
tÓDŹ Płot.kow1ka 72. WILNO, Wielka 44.teL 425 
Loa„ do 5 klasy •ą u na• Je••cze do na• 
hycla. Ciągnienie trwa do 16-go wrze• 
'nia r. b. włllc•nłe. Wypłacamy wygrane staw• 
kl I zamieniamy nowa l••T· R6wnld ·~ jd do 
nabycia 1017 do l·eJ kla:su 16-ej Państwowej 

Loterji Kla•oweJ. 
Ze w1gl,du na pnewidywany brak takowyclr 

upraszamy o wcaeśnlein• kupno • nas losów. 
Cena los6w1 

1/-' loiu 
zł. 10 .11---1 ___ ... 

Zamiejscowi naleł11ość :ir:a losy wnidć mog, na 
nuze' konto do P. K. O. na Warszaw• Nr.9, 374, 

dla ł.ODZI 64-209. 
IZJWlllY do łllDna 111ówlll cm aaanm 

Złote uśmiochy fortuny. 
TABELA 'VYGRANYCH XV LOTERJI 

'PAŃSTWOWEJ. 
v ... ta klasa. 

Dzi:esią~v dzień clągnrenła. 

Zł. 2.15.000 Nr.: 8713, 46454. 
Zł. 15.000 NT. 30383. 
Zł. 3.000 Nr. 63900 . 
Zł. 2.000 Nr. 49168. 
~t. I.OOO Nx.: 23036, 35226, 37175, 

372Z8, 59807, 77529, 777ó5. 
Zł. 600 Nr.: Sl44, 29814, 29850. 34291, 

40637, 52344, 61374. 70853, 75285, 82915, 
87334. 92228, 101849. 

Zł. 500 Nr.: 2323, 4584, 1124..(), 13479, 
22652, 35152, 35891, 41329, 458{)4, 54227, 
55387, 58877, 59026, 60615, 63749, 65739, 
68477, 69464, 73078, 74191, 102259. 

Zł. 400 Nr.: 2575. 2865, 3579, 5428, 
13454, 15'86D, 28414, 32726, 35138, 38284, 
39677, 42060, 42153, 42519, 45299, 45634, 
47162, 51192, .':4725, 55276, 56681, 58451, 
85484, 6014.f.. 61792. 62194, M023, 64824. 
65096, 66727, 68072, 85473, 86119, 86138.-
86956. 89521. 9374·0, 965~0. 101655, 104102. 

Zł. 300 r\r.: 1018. 1190, 13'09, 1799. 
1806, 2792, 2897. 3103, 3377, 3483, 3555. 
4369, 4832, 5315. 6114, 6220, G952, 7491, 
8039. 8895. 10321, 10434, 11232, 12434. 
12878, 13362. 13901, 14596, 14756. 17576. 
17677; 20028, 20224, 20721. 21188. 21578, 
22566, 22648. 23004. 2.3883. 24192, 247(}(1. 
25876, 26325, 27265, 27622. 277'29, 28115, 
2835.3, 28717, 29073, 29329, 3-0828, 31373, 
32&54, 34038, 34171, 36184, 36719. 37589, 
37730, 38189, 38640, 38719, 39075, 39983, 
40583, 4-0682, 40762, 40854, 42199, 42872, 
43900, 44755. 4.6524. 47099, 47291. 48706, 
48767, 49495, 50915, 51185, 51193, 5295{), 
53157, 53623, 53696, 54152, 54251, 54543, 
54738, 56168, 56234, 56614, 57753, 59861, 
60961, 61862, 61899, 636{)1. 6360:5. 63622, 
63798, 65493, 6.5892, 6')002, 66757, 66944. 
67072, 67346. 67866, 68056, 68299, 6&172, 
69077, 702~6. 7J(l33, 72244, 72459, 75241, 
75538. 77122, 78531. 78971, 79981, 81318, 
82499. 82783, 82847, 83740. 852-04, 85382, 
86392, 86399, 8(){i!'6. 87550. 87605. 87653, 
88129. 88347, 89937, 91735, 91876. 92{)92, 
92140, 93123. 93392, 93851, 94537, 95513 
95985, 961!-il. 96291, 97001, 97858, 97978 
98117. 98275 .. 98491, 9904.6, 99074, 100121i 
100392. 100496. 101256, l01Z76. 101277. 
101428, 101793. 102163, 102418, 102854 
103076, 103405, 1034-81, 104{)74. 

Wykaz mnlejuvch wyitran„ch i stawek, 
nleumies~etonvch w niniejszej tabelce o~ląda~ 
mołna bezf,'łe.tnie w kantorir;e wymion~ 

HMDELA \VEłftBIRfiA. 58 P!Btrkowska 5~ 
Tamże otlbyw'1 się wymiana 1tawek na no 

we 'losy oraz wypłllta wygranych. 
Zł. 50.000 oraz zł. 2000 padły w nauei kolektor:ae. 
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W obliczu wyborów do Ra~y ·Miejskiej. 
Łódź, 21 sJeroola. 

W niedzlelę, dnła 9 paździemłka r. b. 
Odbedą sJę wybOrv do łótbkiej Rady Młej­
skieł. ZitóJ'Y nałeży izaznaczyć, że działał· 
n<>ść samorządu na terenie L<>dlzl WYkMU­
ie wiele braków, nawet rażących I że w 
LOd,zł. tako młeścle iuź wiie11dem. a prawie 
nie urządzonem. Jest niesłychanie wiele do 
zrobłooła. aby ratować nietyłko 7.drowłe 
i moralnOść. ale samo żYcie 0gr<>mneg0 
s1ruDieaia re>bOtnb,ego_ 

Z drn$deł strony nie WOino nie IJl'ZY· 

znać, iż samorząd. chOć J>OwOI. ~e 
tcroczy stale i wy-trwale ku JJOprawfe Ot"P· 
.nimcyinef i k<>rnpetencyjnej. Stwierdzić to 
mOżna naitepiej, Jeżeli się J>').równa obecny 
stan 2osJ>Odarki kOmunałnei z Okresem z 
pfetwszYCb łat nielJOdledOścł. kiedy 1JIO­
czynania nleJłcmeJ 2'M'Stki ideowych dzła­
łaczy ro~bi)aty się nietytko o mur złe:I wo­
li i braku przy~ania. ale też tonęły w 
morziu zalewu fnflacii. 

W tym minionym Okresle wYSUllłęcte 
pierwiastka J>Ołitycutego na pierwszy 
plan, wbrew zasadniczym z:adanfom sa­
morządu. było n tyle UOzumiałe. te go. 
SIJO<farce młeiskłeł brakło fundamentu w 
J>Ostact stałe.i waluty. Z teito też powcdu 
moma było w pierwszych latach mętom 
zaufania mfelscOweeo Sl)Ołeczeóstwa wY· 
baczyć włele błędów. które w nonnałnych 
warunkach dOntagałyby się nietylko ostreł 
krytyk~ ałe nawet karcacei represfi 2e 

strony J>OwOłaneJ ku temu władzy. 
.Tedlell wyjdziemy ze słusznego załOże· 

ma, te samorząd ma 1>rzedewszystkiem, a 
właściwie oowet -wyłącmie - zadanfa gQ­

spodareze i kulturalne, to nie ulega wątpli. 
wOści. iź ustępujący obecnłe parlament 
miejski I WYłOniOny zeń magistrat miał m­
danie ułatwi.one PO wprowadzeniu waffl· 
ty złotowej i ustabilizowaniu stosunków 
ekonomicznych. 

Złoty IJOZ'W'Oli.ł stwoirzyć ramv realne­
go bądź co bądź budżetu ml~ i 
wejść na drogę planowych p0czynań, któ­
re t>O J)()CZą:tkOwei cbaotyoznOścl J>OWOll 
zaczęły J)t!ZYbierać kształ.ty świadomei ce­
lowości. 

Pomimo wszystkich braków. Jakie ka­
idemu nietQ)l"Zedzonenm obserwa.ł()rOwl 

rzucały sfe w Oczy, wskutek zbytni~ ie­
SZC7.e ciągle przerostu elementu J>OJłtyc:z­
ne.go nad w.2l!lędami ~osl)Odarczemi. sama 
idea samorządu dOmała wzmocnienia ł 
konieczność współpracy r6żnych Odła­
mów spOłeozeństwa dfa <>siąirołecią zno­
śnych warunków życia jalm:ałszerszych 

warstw jest już obecnie pew;njkiem nłe­
uJeflającym dyskusji. 

Podczas J.rdy na terenie seimo.wym, p0. 

w<'łanym w pierwszym rzędzie do roz­
strzy~anda zai?adnień poJłtycznyeh idea 
rządów parJ.amentarnvch. prz:vnajmniei 
w opin.ti o:góf.u się sk<mtpr<>mitowała na 
czas dłuższy, t.f) przeciwnie idea sam<>rzą­
du komunaJnej!O, mającego cele ~OSOOdar­
c.ze na oJm pomimo J>Opeł\n!i:ainych jeszcze 
Jiczn:vch błędów, nie ma iuż dzłsłai ża. 
dr1~1ch zdecydowa.nych przeciwników. 

P-01H:vka lud.zi dzieli, interesy l?(ls-p0dar. 
c-7e ie łacza - jest to prawda niezbita, 
kt flni uotwłerdza żYcie codzienne państw 
całvch. ~mp sp0łecznych a nawet je­
dnostek. 

Pr1edstawicieJstwa komunalne nie ma­
fo żacfn:vch nOHtycznych celów do s-petnle~ 
nia, 7da.wafQby się zatem. źe J>Oświecen.ie 
się zupełne za~acl1rnienłom ~arkt IO­
kalnej nie pOwinno napOtykać na żadne 
tmd·nOści. Tak niestety nte fest. Ciąrle 
zap<>min.a Me jeszc7e o tern. źe celem sa­
morządu jest stworzenie takich warunków 
zdrowotnych. Oświatowych. kulturalnych, 
komuniłcacyjnych i mi~kanlowych, by 
i~ najszersze warstwy mogły kOrzystać z 
now oczesnych ud<>gOdnień życioWYch 

wie !ki~o miasta. 
Lódź zwłaszcza J>Od tym ~ędem ma 

ogr<>m zadań przed s<>bą. .Teri:eli wy:mleni-
' 

my ch-Oćby jedno tylko z długiego srzerej?U 

Ją 1>alących .zagadnleó: kanlałizacJę i wOdo­
ciągt. Zadania te wyma2aJą Od reprezeo­
łaciJi miejskiej takiego nakładu emergj1 t 
wysiłku, te wszelkie dyWersje w krainę 
pOtityki muszą się Odbijać zabójczo na re­
ałizac:il g<>spodarczych zami~. 
Nłe m-Ori.na też zapOmklać o tern. te mila­
~ mOże dźwi1Zt1ąć się na znośny S7.C7.e· 

bel u.rbanłsty~o p<>stępu jedyinje przy 

LISTY z PARYŻA. ----·· ---- .. ·· -··· ·---- ... ---

p<>m<>cy wielkich inwestycyj, na które 
t:-ak mu kapitału. Zaradzić temu brakowi 
mot.e tylko długotenntnowa, znaoma JJO­
źyczka zagranłczna. W anmkłem nle­
odzOwtnym. takiej JJOźYczki Jest sprawne 
funkcjo:nowanie aparatu komunałnego, co 
również nie da się p0myśleć bez wYeiłmt­
nowanta pierwiastka 1*"tY1Jno - pOlity­
cznego. 

Pr:zyszłe -wybOry powiimy sfę zatem 

Odbyć pod hasłami udoskonalenia g0sp0-. 

dark.i miejskiej. Samo hasło naturalnie tu 
nie wystarcza; programy mtJSIZą dać Od­
J>Owłedź na najbard:złej J)ałące za~adOJle­
nła IOkałnycb JJOtrzeb w fOrtnłe wyraźne) 
i obQ-wł~ąceJ. Wszelkie próby obejścia 
tego zasadllłczego pOstJUlatu d~ą fraze­
ol02'i01JU.yclt wYbłegów muszą maleźć sta­
nowcze JJOtęple.nle przy urułe wybOrczeJ. 

s. 

BLUFF PANA RECHBERGA~ 
Po/<Jmika o „korytarz" pomorski na lamach prasy Jrancuski<Jf. Naiwny „plan'' 

zamiany Qdańska na Klajp<Jdą. Rola straszaka sowi<Jckiego. 
(Od własnego korespondenta paryskiego). 

Paryż, 16 sierpnia. 
Nie łudźmy się ani chwili: Niemcy wy­

tężają i wytężać będą nadal całą swą siłę 
celem osłabienia więzów łączących Francję 
i Polskę. Urzędowo trudno jest im to czy- . 
nić, bo intryga zbyt grubemi nićmi jest 
szyta. Działają więc na terenie Francji 
różni „ochotnicy", a najbardziej ruchliwym 
jest p. Arnold Rechberg, b. adjutant Kron­
prinza, przemysłowiec zainteresowany w 
potasie, za młodu rzeźbiarz i paryskich sa­
lonów bywalec, dziś dyplomata-amator, 
który ubrdał sobie, że zwróci Niemcom ga­
daniną i pisaniną to, co Ludendorff stracił 
na polach bitew. 

publicystów, którzy listy jego zaopatrywali 
zawsze dostatecznemi z punktu widzenia 
sojuszu francusko-polskiego . zastrzeże­
niami. 

Ponieważ jeden z warunków propozycji 
p. Rechberga poświęca najżywotniejsze in­
teresy polskie, przeto niżej podpisany wy­
stosował do obu dzienników, gdzie „grasu­
je" p. Rechberg, obszerne listy wykazują­
ce, dlaczego Polska nigdy z „korytarza" 
nie zrezygnuje, ani go na Kłajpedę nie „wy 
mieni". „Avenir" i „Phare' list ten za­
mieściły dnia 26 lipca. W dwa dni potem 
zabrał w tej sprawie głos poproszony o to 
przeze mnie kol. Piotr Bemus na łamach 
„Journal des Debats". Poparł •całkowicie 

fła(ftę 1N11011JflejPu11i duótze! 
~ - -: ~ 

~1-l 

• 
Niech Szanowna Paul uiywa jedynie M7dła 
JELEŃ-SCHICHT, gdyż jest ono nietylko ~waranto­
wanie czyste, ale przedewszystktem t anie dtięk\ swej 
wydajności. Każda ~ost)odyni, dbsła o c~ysto.3·~ i ca­
łość bielizny, używa tylko zua,nego na całym śwlecie 

MYDŁA JELEN-SCHICHT. 
Proszę wystrzegać się falsyfikatów i zwr.acaś uwag~ 

na markę. 

WA Sit$#•A ' •• 
Metoda jego jest bardzo prosta: usiłuje moje wywody, oraz wykpił dosłownie „dy­

brutalnie straszyć opinię _ francuską, że plomację" p. Rechberga, Ten ostatni zna· 
jeśli Francja zaraz się z Niemcami nie ny jest ze swej ruchliwości. Ciekawi by­
„sprzymierzy" , jeśli zbToić im się z powro- łiśmy jak nam odpowie. Bure i Schwob 
tern nie pozwoli, jeśli Polska im „kory- otrzymali identyczne co do formy listy, w 
tarza" nie odda - to Niemcy już niedługo których p, Rechberg nie próbował obalać­
wypowiedzą obu krajom wojnę, „kamienia ani jednego mego argumentu: historyczne­
na kamieniu nie pozostawią". Prawo? go, etnograficznego czy ekonomicznego 
Sprawiedliwość dzie!owa? Stanowienie (nie mówiąc już o ogólno-ludzkich). Zdo­
narodów o sobie? Niemcy sobie „kpią" z był się jeno na pogróżkę, że jak Polska nie 
tego wszystkiego I One „wiefU\ tylko w odda Niemcom „korytarza", to ... „odbierze 
siłę"! my jej siłą przy pierwszej sposobności nie-

Taką oto milutką propozycję wysunął tylko Pomorze, ale Poznańskie, Śląsk i je­
p .. Rec~berg dnia 21 lip~a na łamach ~wu szcz.e inne zi~~i.~". (dosłow~!e). Reda~to­
dz1enmków francuskich: paryskiego rowie „Avemr a 1 „Pharea zakomun1ko­
„Avenir'a", redagowanego przez p. Emila . wali mi list p. Rech?erga przed wydruko­
Bure i wychodzącego w Nantes „Phare de waniem. tak że moJa odpowiedź ukazała 
la L~ire", dużego organu prowincjonalnego się jednocześnie z filipiką Niemca (7 sier­
redagowanego przez p. Maurycego pnia), List p. Rechberga do „Journal des 
Schwob'a. Nie po raz pierwszy. zresztą1 Debats" był w formie nieco zręczniejszy; 
ale nigdy jeszcze p. Rechberg nie przemó- tu odpowiedział Niemcowi Bernus katego­
wił tak po prusku. Widocznie wyprowa- rycznem „nie" na propozycję, „sojuszu':, a 
dziły go z równowagi komentarze obu wy- niżej podpisany wyłożył n~zaJutrz (9 s1er­
żej wymienionych doskonałych francuskich pnia) polski punkt widzema, 

Tok rozumowania w mych listach jest 
taki: 

O tem, że Niemcy wierzą tylko w siłę 
świat dobrze wie; dlatego była wojna i dla­
tego Niemcy ją przegrali. Jeśli znów siłą 
spróbują pomniejszać wolność i stan po­
siadania innych - znów będzie wojna euro 
pejska, a w wojnie tej Polska nie będzie 
sama. Zresztą dzisiejsze pogróżki p. Rech­
berga to zwykła fanfaronnada, bo jeśli ma­
ło Niemców odważa się otwarcie uznawać 
pokojowe traktaty, to niewiele więcej go­
towych jest do wojny celem ich zmiany. 
Propozycje „sojuszu" są ze strony p. Rech­
berga naiwnym bardzo manewrem, bo ja. 
kież zaufanie może budżić sojusznik, który 
grozi i który zgóry powiada, że nie szanuje 
niczego prócz siły. Na tej drodze Niemcy 
niczego nie uzyskają, a do istnienia niepo­
dległej Polski z „korytarzem" muszą się 
przyzwyczaić. Im prędzej - ·tern lepiej. 

Na to odpowiedział p. Rechberg dwo­
jako: do „Journal des Debats" nadesłał list, 
z którego Bemus jeden tylko wyjątek dziś 
podaje. Powiada, że naród niemiecki jest 
silny i „do wojny gotowy"; jeśli Francja 
„woli go mieć za wroga" - top. Rechberg 
„nic więcej niema do powiedzenia". „I my 
też nic - odpowiada Bernus - chcemy 
żyć z naszymi sąsiadami w pokoju, ale nie 
za cenę zniszczenia rezultatów wojny; nie 
damy się oszukać." 

Zaś w swym liście do „Phare'u" i "Ave­
nir'u" p. Rechberg całkowicie zmienia te­
mat rozmowy: wykazuje (list jego ukazał 
się dziś), że propozycja „sojuszu", z jaką 
wystąpił, nie jest wcale zwrócona przeciw 
W. Brytanji, oraz dwukrotnie straszy, ·że w 
razie gdyby w Europie wybuchła nowa woj 
na - „triumf bolszewizmu jest pewny, i to 
wszędzie". Tu nasz przeciwnik wpada w 
potrzask. Sam bowiem napisał, że jak nie 
oddamy „korytarza", jak Francja nie opuści 
Nadrenii, nie zrezygnuje z klauzul ograni­
czenia niemieckich zbrojeń i t. p. - to 
Niemcy „rozpoczną nową wojnę". Więc 
albo straszak bolszewizmu jest poważny, 
albo jest tylko strachem na wróble, 

W pierwszym wypadku Niemcy nie bę­
dą takie głupie, aby wywoływać wojnę, któ 
ra w rezultacie strąci je w otchłań bolsze­
wizmu, a zatem niema potrzeby nic zmie­
niać w Europie ani budować sojuszu fran· 
cusko-niemieckiego, bo Sowiety same do 
wojnv nie doprowadzą. 

W drugim wypadku zmiany i „sojusz 
są tern bardziej niepotrzebne, 

Kilka tygodni temu miałem sposobność 
przemawiać w Orleanie na d.orocznrit ~on 
gresie kombatantów dep .. Loiret.. W wiel.­
kim cyrku zebrało się pięć ty~ięcy ludz~, 
którzy wiedzą co to wo1na, bo Ją przeszli. 
Mówiłem im o potrzebie sojuszu francusk•J­
polskiego o konieczności utrzymania obe· 
cnego st~tutu Europy. Burzliwe oklask~ 
były dowodem, ż~ n3;si koledzy. Fr8;nctn1 
myślą tak samo Jak 1 my. Pov: 1cdz;ał to 
zresztą dosłownie kol. Henryk Pichot, pro· 
fesor gimnazjalny, inwalida i prezes Federa 
cji dep. Loiret: 

- Biada tym krajom - wołal .- kto:i: 
rych synowie nie są zawsze gotowi stanąc 
w obronie swej niepodległości. Ani Frnn­
cja, ani Polska do tycł~ krajów nic nale żą. 

Jest to najlepsza odpowiedź dla p. 
Rechberga. 

Kazimierz Smogorzewski. 

Pamiętajcie o inwalidach 
wojenny chi 
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Czasy sią zmiGniajq ... 

Metropolita, który: zwalczał rządy sowieckie 
ogłosił odezwę, w której staje po stronie bols%ewików. 

Berlin. 20 sl&lJIIl·ia. 

Agencła telegr. „Express". 

Ulllited Press donosi z MoskwY: Sy­
nod cerkwi mawostawne1 w Ndm1rn No­
v.~rodzie wydał prok'lamacJe do tudino­
ścl, podpisana wzez metrooolite SergJur­
sza, g-towę cerkwi piraw<>stawinej 1 na­
stępeę Tdchoo.a oraz przez me1lr0politę 
Tweru i 5 arcybiskupów. Odezwa posia­
da wfolkle mia.czenie polftyczme. g-dyŻ oo 
'tej pory metropolita Serg-iusz majdowal 
się we wro·,g-ich stosunkach z rzadem so­
wi eckiim. W proklamacji wzy-wa gmina 
prawostawina duchowieństwo do podpo-

Di .,„. 
Wł ft 

rządkowan1ia sie władz-om sowiecktim i do 
bezwzR"lednei lojaLności i nazywa rząd so­
w}eckii rz.ądem le.g-ałinym. 

Duchow1ieńs two na emiRTacii ma oo 
wyboru, albo oirtoszenie loia~nośd wohec 
rzadu sowieckiego. ailbo ulec ek.iskomtmi­
kacjl, 

Odezwa wvch:walia. rząd sow1eckd, na­
zvwając .i:ro rządem, który zaoowiada 
możność SID'Okojnej macy. Odezwa wY­
sfępUje ostro t>rzeci~o mchom zaITT"ani­
C1JilY!l11, wymierronvm mzedwk<> Ro·sH f 
zwalcza p.rzelroinanie jakoby rzaa sowiec­
ki byt dziełem przypadku i miar przed so­
bą krótki ŻYWOf.. 

IE t SSP &&w« iM@A 

Pogrzeb woJ. kieleckiego w Warszawie. 
Mowa żałobna woj. Mlodzianowskiago nad mogilq. 

Warszawa. 20 sier;pnia. 
Teł. własny • .Kur. Ł<xlzk.iego". 

Dzfś o ~<lzfnie 9 · wzybyly oo Wair­
sz.a wv zw.toki ś. p. wojewody kieleckie­
go Manteuffla. Z dworca: kondukt żatob­
nv ras:zvt ulicami Marszałkowską, Kró-
1ewską, Kral"'OwskRem Przedmieściem do 
Kaitedry Swiiętojańskie.i. gdzfe o ,R'Od·zinie 
10 rozwc.zelo się uroczyste nabożeńs1!wo 
ża1obn·e za duszę ś. p. woJewody Mann­
teuffla. 

Na nabożeńs.ttwie byli obeonii min.iSter 
swaw wewnętrmycli R"en. Skl'adlroWl­
ski. min. przem. i handlu Niezab"YiX>wlstkf, 
mmte.r SP.ralWiedUwości Me:vszltowii!CZ, 
m:n&ster pracy i opieki soolecmei Jur­
kii·ew;icz., pozatem obeoni byili woiewodo­
rwłe: wice-~ewoda wansiz.awskii Łopato, 
.wojewoda Pomorski Mtod:zfanowskf, 'W()-

• }ewoda O()IW()ITTódizki Beczkowlcz i komi.­
san rządu rn. Warszawy. Po za rem za­
trWazyliśmy wzedSltawńroiell woiewódz­
fwa warszawskie~. iak rÓ'Wrnfeiż 1 delega­
tów województwa kleleckieR:'O. 

Nabożeństo żałobne od])rawit bIBkup 
'J. E. Osiński. 

Kondukt wryruszyt o iro<l.z. 11 m. 20 z 
Kate<lrv. ktleruiąc Siię na cmentarz powąiz­
lrowskł. 

NAD MOOJLA. 
Na ltrunme wśród przejmującej cllSIZy 

padają g-rudk.f ziemi. Zabiera g-los woje­
woda Pomorski Mtodzianowskł. W'Yfaża· 
j~c g-airąicy żal i ho.td dla zmarte.lrQ. 

„Odszedł od nas obywatel wzorowy. 
o&izedl dZ1iatacz gorkwv i o!f.ann·Y. rostrr ­
wiająic po sobi.e g-kboki żal nf1e.tylko wśród 
SwYćh 1najbllższvch. ale i wśród tycli 
wszvstkich„ kitórzv ,g>O znali i w:id.ziicli 
przY' pracy. Ale ruetvlko żal w1niem zmar­
ł'y Vo.ZOstawić wśród. nas. \Vinioo on po­
WS!ta'Wlić &1 oorostawIDl w<izfecmość -i pa­
mięć. Byr oo p.et01ym zap.aru i wiary bu­
dOW!tlfczy.m odrod.zooej OJczyziny, Byt 
wzorov.rym obvwatelern" - mówtt mię­
dzy Lnnemi woJewoda Mfodziaoowski, że.­
g'Ilajac zmarteg-o iiłmienlem j~o· kolegów­
wo:tewodów. 

Imieniem naJbliiżJsz;vch tiowa:rzyszv pra­
cy pirzemawiat z kolie-i wice~wojewoda 
kfellecki dir. Kroebl, pcdnoo.zaic z.astugi 
zmarłem I stwii·erd:z:ają,c, ~IŻ .tatoba po nim 
o~ta sie nietylko z:iem~a lldelecka, ałe t 
cafa Rzeczpos•o<»lffu. 

Ostatnfe przemówfen1ie wvdosd't staro­
srta. czę,sto-chorw~ki, Kiilm. żegina.ią:c zma.r­
tego tmieniem ~itarost&w wQ!ewódz:twa 
kieleckiego. 

Uchylona konfiskata • pisma. 
„Qlos Narodu" w obliczu sprawi12dliwości. 
-eł. wlas.ny .. Kur. Łódzkfeiro•. 

Warszawa, 20 sierpnia. 
Sąd okręgowy kamy w Krakowie uchy 

lił wyrok, mocą którego skonfiskowany zo­
stał czwartkowy 11Głos Narodu", nie do­
patrując się winy autora artykułu. Autor 
ogranicza się jedynie do oceny zaszłego 
:wypadku tajemniczego zaginięcia gen. Za­
górskiego. 

Po za tem, wbrew doniesieniom dyrek­
cji policji krakowskiej, artykuł ten nie pod 

burza opinji publicznej i nie krytykuje za­
rządzeń władz. 

Zniknięcie gen. Zagórskiego, który, z ra 
cji swej rangi, zajmuje czołowe stanowisko 
w społeczeństwie, nie może być w prasie 
przemilczane, zwłaszcza, że 11Głos Naro­
du" stwierdził jedynie fakt. 

Sąd ubolewa, że różne fantazje o zaJ.!i­
nięclu gen. Zagórskiego podają do wiado­
mości dzienniki lewicowe, których iednak­
że konfiskaty omijają. 

Tragiczny wypadek na manewrach. 
Zgon oficera pod kopytami szwadronu koni. 

ArencJa Wschodnia. 

Bydgoszcz, 20 sierpnia. 
Na manewrach pod Tucholą miał mlej­

Ace dzisiaj nieszczęśliwy wypadek w oko­
liczndściach następujących. 

Porucznik 2 p. szwoleżerów, Jan Woj­
nic, podczas szarży kawalerji spadł z ko­
nia i nim zdołano się zorjentować i wstrzy 
mać konie, został stratowany przez podą­
żający za nim szwadron. 

. . Skutki wypadku były fatalne. Poru­
cznik Wojnic odniósł kilka silnych ude­
rzeń podkową w głowę, skutkiem czego 
uległ pęknięciu czaszki. 

Bezprzytomnego por. Wojnica odwiezio 
no do szpitala klasztornego, gdzie w kilka 
godzin zmarł, osierocając . żonę i dizecko. 

---···----

Używanie flag w Reichswehrze 
.stało sią kością nfrizgody miqdzy prawicą a lewicą. 

Berlin. 20 slerpmilla. 
Polska Arenda Teleuafl~. 

W sprawk dekretu ministra Gess:lerai, 
regUilująceg-o użvwam1ie fla..11: Wt Refcb!Si­

\wehTze, rozpoczela siiię między .kotamf 
,praw:icoi\vemf, a demolcrait:ycz.no· - lewi-
1cowemi namiętna polemika. 
! Z kolei w pa.Jemfce tej zabraf g-tos 
dziiennik centrowv „~arlameintarische Ko­
resoondenz". solidan'zując sle ze stano­
wiskiem mimlstra Gesslera i lewicy. Ró­
li\\'I -'<C2'eśnife dzlermiik wvstopu}~ ostrv prze 
clwilro całemu strooorlcbwu niemiecko'-'Ila-

irodo'Wemu, a zwlas!Wza nir.redwko mini­
strom z tei;o stroniniiotwa. 

Nie mo.żina - oświadcza J>fsmo - lo­
lerować nadal stan!I.!., w którYttTI sitironni ... 
ctwo niemiecko - narodo·wvch oią~ie z 
.ie<lin.cj strony zyski z u<lziaht 'wi rządzie, 
a z drug-iej stronv uwawia nag-ankę prze­
dw temu · rządowi i lje~ m(.rn'strom. iak 
również mzec.iw fotstvtnciom rem.ibHkań­
skim, nie będąc z.a to po.ciai.Q'anem do o·d­
'PO">V i c c1 z i a J.no ści. 

PROWtIZORYCZNY SYNOD. 
Berlin. 20 slerpnba. 

A&encla łelecraficzna "Express··. 
\V związku z odezwą metro'P'OlffY Ser­

gjusza należy zazma<:zyć, ie w maju 1927 
roku metrot>OHta stwQrzyl w Nitniim No­
wo~rcdzle prowizoryc.ziny synod cerkwti 
prawostaw1nej na co uzyskał zatwierdze-
11JJie wtadzy sowieckiej. Symod w naist~ 
stwi.e zostal 1.aleiraHzo.wany i w łen SP<>­
sób cerkf ew pra\\llQstawma zySkata ośro­
dek admmistracji. 

\V zwl<tz:ku z lem oR;"IQszona test ode-
1'Wa metropaUty o lojalności, wobec wła­
dzy s.owiedciei. ..... a pe •• 
CHORY KRÓL JUOOSLAW .Il W MO­

NACHJUM. 

K:ról Jugooliaiwji, A1eiksande.r, uda.t się w 
t1"Ch dni.ach i1ncoginJito do Mcmad1jum, 
gdz.ie Podda się operacji u stynITTego iprof. 

„ Saroorimucba. 

, Miądzynarodowy turniej 
lotniczy. 

Zurych, 20 sierpnia. 
Wczoraj I dzisiaj zostały rozegrane za­

wody eliminacyjne międzynarodowego tur­
nieju lotnicŻego o międzynarodowe mi­
strzostwo akrobatyki. 

W niedzielę odbędą się rozgrywki mię­
'dey 5 lotnikami ubiegającymi się o tytuł 
mistrzów mięclzYnarodowych w akrobaty­
ce. 

Zawody eliminacyjne o rekord szybko­
ści na przestrzeni 130 klm. osiągnęły nastę 
pujące rezultaty: 

I miejsce: Mazzucco (Włochy) 32 m. 16,4 
s., II - Michocki (Polska) 33 m. 33,4 s., 
III - Sandberh (Holandia) 33 m. 49s., IV 
-· Eakkenes (Holandia), V - Snads (Cze­
cl:.osłowacja). 

KONPISKATA •• POLONJI". 
Katowice- 20 sierpnia. 

(Ai.·n.:J& Wschoanla). 

D.ziiś uleg-t konfiskacie catkowifty na­
ldad „Poloo}L za lfst otwarty Korfantego, 
WYStosowaoy do \vojewo<ly ślruskieg-o, z 
żądaniem ujaWl!1J.enla deklaracjk zł'<>żonej 
przez p. Ko.rfantegu w kwestii oodatku w. 
urzędzie szacumkowyrrn. 

'/viebywaly skandali 
Hiittlerowcy pobili wiele dzieci. 

Berlin. 20 sierpni.a. 
Polska Acencla Teic~ra\lczna 

„Vorwaert.1s" donosi, że w Erlan.gen 
łn"L!Pa h:itlerO•WlCÓw nat>adta. na wvcfeczkę 
<lzie·ci robo'1Jnkzych w łkzibie okof'() 530. 
łiitlernwcv pobili wfe.Je dzieci„ Pol•icja a­
resztowała dwóch hitlerowców. 

Udział v1 wydatkach 
w wielkiej wojnie światowej. 

l oudyn. 20 sdup:iia. 
Polska Aren:i::i Telegraficzna. 

Wtadze wyspy Yersey, p-0foiż-0mej w 
kanale La Manche w'Plaóty skarbowti 
państwa 300 tvs. fontów szterHng-ów. ty­
'tut·em u<lzialu w wydatkach. po.niesiiony:ch 
przez zjedn0·czoin·e króleshv10 w wielklej 
wo.lnie. 

W swo•im cz.asie wyisipa Yerse.v na ten 
sam ceil wplacita już 100 tysięcy fwn1tów. 
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Budowa nowych kanał6w 
w dorzeczu "Ilu. 

Londyn. 20 siierpnia 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Rzad eg'ipski zawarl z an~ielskn. $Pół­
ka łmdcl\VY dróg wodnych i kanałów p. f. 
„Slu John Jac<kso!ll Lmt." urnowę, po­
wierzającą temu przedsiębiorstwu budowę 
nowych kaina·tów mrygaicyjnyoh w darze· 
CZU Nilu. 

4-ta ROCZNICA ROZWIĄZANIA 
„ VOLKSBUNDU" W POLSCE. 
Teleirl'm wrasn·: .S •1r ;e"!1 1 

Bydgoszcz, 20 sierpnia. 
„Tagliche Rundschau" przynosi kores­

pondencję z }3ydgoszczy o IV-ej rocznicy 
rozwiązania 11Volksbundu" w Polsce i przy 
puszcza, że władze polskie nie posiadajct 
materjału dla wytoczenia procesu. 

SPISEK W WOJSKU GRECKIEM. 
Acencja WscbodnJa. 

Ateny, 20 sierpnia. 

Dziś wykryto tutaj spisek 30 żołnierz) 
oraz kilku oficerów, którzy postanowili 
uwolnić b. dyktatora Pangalosa. Spisek 
uknuty został z inicjatywy żony Pangalo­
sa„ która przyrzekła wszystkim biorącym 
udział w spisku, na wypadek szczęśliwego 
wyniku zabiegów, wysokie stanowiska w 
armji. 

--:o:- I 

Na widowni politycznej. -· 
(Od własnego korespondenta). 

DELEGACJA POLSKA W LIDZE NA· 
RODÓW. 

W dniu 5 Wl'Ześnla r. b. cOZJI)OCzyt1a się posle· 
dzen.ie Ug;i Narodów. W sktad deleg,acjl palSlkiei 
wchodzą: p. min. Zaleski, SckaA, HipoUt Oliwie. 
Strassburger, ntln. Modzelewski i profesor Roz· 
tworowskl . 

Delegacja polska wyjedz.le w Polowde przy. 
szfego tygoonfa. 

WYJAZD POSŁA PATKA. 
Posel Pate:k wYiechal w soOOtę o godzin1e ll\ 

oo Moskwy. 

UStANOWl.EMf. PRZEDSTA WJCIFJ.­
STW A HANDLOWEGO W MOSI<Wlr'.. 

W wyniku rokowań, prQl\Vadronych z Sowie­
tami i wid.oków na zacieŚillienie stosunków gospo 
darczych, rząd RzeczYlPOSPolitej usta,nowić ma 
w Moskwie nasze state przedstawicielstwo eko­
nomiczne przez stwmzelllie urzędu radcy handl.o­
wego poselstwa mo:1kiewskego. Urząd ten bi:· 
drf..łe utw()l1"Zl()flly i obsadzony od 1-go paźdmcrni· 
ka T. b. 

KORESPONDENT P. A. T-a W MO· 
SKWIE. 

Rząd sowiecki wyrazi! zgodę n.a stały pobi..i 
ko.rcspoodenta P. A. T. w Moskwie. 

Ka.ndyd.atura korespondenta dOty.chczas nie zo. 
s.t.ata jeszcze ustalona. 

NOMINACJE. 
Sta.rostą w Skierniewk:ach zosfa.l mianowany 

p MarceH Parowski, obecny n.aczelnłk wy<lzialu 
finansów lromunalnych .Min. Spraw Wewn. 

Naczelnikiem wy<lzlafo technic;r,ne::to Pol ~klc­
go MonO'\}(}lu Tytopiowego został mianowany p. 
inż. Gałecki. 

-~--~~~-----_...... 

PrtJzes ministrów Zaimis 
otrzymał ponownie polecenie utworze-' 

Dia jlabinetu greckiqo. 

( 
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W przybytku kuszącej mamony.„ 

Z ponurych tajników jaskini gry w Monte-Carlo. 
l•iowy skandal samobójczy. Oszukańczo manipulacjo krupierów. Rai dla zbrod­

niarzy. Zabobony i systemy. 1 ajemnica zakrwawionych kufrów. 
!Od wiedeńskiego korespondenta ,,Kur. Lódzk.'') 

w) Niedawno wzmiosty teil·ęgramy w 
~wia'1: wiadomość o nowym skaind.alu \'I: 

Monte Uirlo. Ofo jeden z gości kasY1I1a 
zgrawszy się do nitkf, usiło1wa·ł w p:rzystę­
r·: e sza:łu i rozpaczy podtpallć benzYITTą sto­
t-_,- ~rv i nabrafi.wszy oa -0pór ze strony słu­
~by ; przeróż.nycb gości, począl strizelać 
z b!"'l1w111ingu na wszystkie strony, 'J)Oczem 
rzud się przez okno w ramio111a śmlerci. 

Wv:padki samobójstwa w tym ostawio­
nym przy•bybku kuszące.i ma.mo1t1y nie na­
leża hynajrr>niej do rzadkości. Zda.trza 3ię. 
ie w pr1zec,;agu jednego tygo<linia wynoszą 
4 - 5 despern~ów z µrzestrzeiloo111ą skiroITT;ą. 
Ten : ów AJ1g-ilk czy Pralllcuz wstają nagle 
od stotu - kfika chwiejnych kroków -
oada sfrza~ - i już samobóje.a zhroczooy 
k.nda. !eży hez hcia na pysznej posa<lzice 
kasy•na Czcmpred1zej f najdyskretniej WY· 
nos! stużha ł..:as7na, trupa ze sa:li, krup ··~­
rzy zaś nie okarując aajmnfojszego zde­
;erwowa~1ia, r.fc :pTzerywają ailli· :na -ohwH~ 
g-ry, z~arnlaJ.ąc daJej najobojętniej stosy 
złota . 

• • • 
Na wiedeńskim rynku księgaTSkim Utk:t­

~la s:ę sensac~jina ksiąiżlk.a rrucająie.a sr10-
pv światła na rtakulisowe mroki owego 
flf<!!k;etnego raju zdradliwej mamony, ~wa­
nego Mo.nlte Cat'IO. Auitorem jej jest 
tdward t1annevuein, książlka jego cfeszy 
~ię '\Viielką PO•Pllt~Ościią i 't'tmnaCZIOlla zo­
;tala na WS'ZY"~k;ie języki ŚW'iat:a. 

• • r 

Niesłusznie cf eszy się Monte Carlo sta­
w~ tiąirzefolnieJszego domu gry w EuN­
pie. Autoir szeregiem faktów u:słłu.je do­
wieść . że sizan~e wygirania są nader nieko­
rzysbne ze względu na wyirafi:1mwa.;1e 
oszustwa kmpier6w f kasj.e!rów. Urzęci'TJ.1-
cy utrzymują 1tad'nie iroITTszacltity z kolkolta;ni 
i ·undyw!duami najciemniejszej gw:i.aizd.y. 
Istne s,p·rnsieże1nie dybią.ce w inajbewzel­
nl~;szy s1p-0sóh ua ki·eszeń i życie cudzo­
ziemca, mamiącego się ztudą zibogacelil!ia 
się przy stołach gry. 

• • • 
Na· zamoŻlnego cudwzfemca, prizyby-
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lwninka niewolnif l 
Powieść obyczajowa. 

Przekład Janlny LasoeldeJ. 

(Dalszy cląg). 

Więc czekamy, czekamy, aby powrócił. 
On już zapomniał o tern, nadchodzi dru­

gi i rozpoczyna tę samą piosenkę; dziwimy 
się, że tak czarowne słowa są powtarzane 
niby bajeczka. Trzeci znajduje, jako już 
zbyt niedowierzai;ny, czwarty bierze nas za 
złośliwe, a wreszcie nadchodzi nasza kolej 
sądzenia was; zasłona została już podnie­
siona przed naszemi oczami. Ten, czy in­
ny aktor, co nas to obchodzi? Uśmiecha­
my się do wszystkich, bo to jest właśnie 
gra życia, strzeżemy się, aby nie brać ni­
czego poważnie. Jeśli ten banalny uśmiech 
jest niestałością, to, bijcie się w piersi, 
panowie, nasze zrażone oczy i zamknięte 
serca zawsze czekają na tego, o którym 
-:narzył podlotek. 

Oto nadchodzi; sprzedają nas, prze­
handlowują, wydają na łup, nie wiemy nic 
o rachubach, których stawką jest nasz 
hymen. Należymy do męża duszą, ciałem 
sercem i myślą. To on! Mamy wreszcie 
prawo udzielić komuś zazdrośnie strzeżo­
nych skarbów naszego uczucia; trwonimy 
je. Wyznania, będące dla nas najczystszą, 
najświętszą cząstką naszej istoty, dla nie-

. go są czczą gadaniną, której wysłuchał 
już tysiąc razy.„ Bóg wie z jakich ust. 

Bawią go te wargi, rozchylające się do 
pocałunku po raz pierwszy, jego miłość 
własna jest mile połechtana. Lecz t~n. 
który oskarża nas o niestałość, wkrótce 
jest syty, ma po uszy wysłuchiwania po­
chwał na swoją cześć; zwraca oczy ku no­
wemu łu!_Jowi; przygotowanie zdrady jest 
dla T'lir: go niczem wybór ubrania. 

J est to podobno jego prawem; wszyscy 
się ,nim zachwycają; zachęcają„. Wszakże 
on nie jest niestałym„. My zaś, my, spoglą 
damy w milczeniu na strzaskane nasze 

wającego do Mo1nte Carlo. zairzuca się 
odraw niewidzfa1Jną sieć sz;piegostwa. 
Skoro tytlko gość o:puszcza hotel, otw!e:ra 
si·ę ~}o .tajeimni·e jego ikufry l przeiv..·rac.a ró­
żne :p.a1piery. listy, ksfążkl czeikowe. Róż:ne 
iITTidywj<lua śJ.ediząc go dniem i noicą, tJYO'S;i:a­
da,j.ą dokładną ewidemcję je1go iprze.gra1nej 
i w-yigranej. Dta zlodziel jest Monte Ca11lo 
fde.a:l111.enn for.enem <lzfafa:nia, gtównie dla­
tego, że w.ladze tamtejisze usifa.ią ukryć 
rówe przestęl)'Stwa i nie ścigają zbrodnia­
rzy w iitrteresie dobrej reputacji kasyma. 
Często morderstwo dochodzą.ce do uszu 
p0fa:ji, rejes~rowane tam bywa uf1Zę<lowo 
.i.alko sam<Jtb6js.t·wo - i offaira z<bro<lni 'J)O­
chowaną bywa na osta.włonym cmerntairzu 
samobójców. 

Auitor nader śmiałe oskarż,einie -rzuca w 
s~:ronę wł'adz Mente Carlo, a oskarżenie 
to opiera 111a 'szeregu dowioozionych fak­
tów, w. ciągu fat n.agrQltnadZO!llych. Mię­
dzy f:n1nemi oipowiada ttamITTevue'a o ,przy­
~dzie pew1nej Angielk!, z k'tórą zaprtzy.ja­
źnlit ~ię w M{nite Cairlo. Od ni·e1chyhnej 
śmierci marowat ją Jedyn·i e p•rzy·oa<lc'k. 
Arrw:ielka otrzyma1a dnia peiwnego Hst od 
swojej przyjaciótki. w którym zasta111t()IWi-
ły ją oastf,Wllją.ce słowa: · / 

- „A do Jrnisyrna ubiierz się <lzfś w co 
masz 111ajllepszeg;o". Auitorkę Ustu 'Poznala 
swego ozasu wsa>0m11ia111a An.gi>Clka przy 
sitoraoh gTy w kasynie, poz:nata też je.i mę­
ża. który UCZY1Il.it n.a nf.ej nailepsze wraże­
nie. Zawja;za•ta się 'W1I!eit zażyta przyjaźń, 
s'ktadano so1bf.e wzajemne wizyty, zw.iie­
dzano <laindng·i i odbywano często dalekie 
wydecziki. Arli najmniejszv cień podejrze­
nrua nie mzesumąt sfę nigdy IPlf';ez myśl 
młode.i .Aingie!Th:·i w stosiunku dio owej „za­
ohiwyicoae.i pairy malżeńislkiej", którą urwa­
ża'lia za naj•za•aniejszą nai śiw.iecie. Paira ta 
zaprosita ją raz na herbaltkę do swego ipfęik 
nego mieszikainia 111a Avenrue de ReUll'S. Za­
iproszen.ie izdiradzailo iton jaiklby ndieco 111a­
zlący, a gfównie za'Staitl.awiaty ją stoiwa 
„a ubierz się dziś do kasyna w co masz 
najlepszego·•. „ 

Wieczorami bywają pamfo d0;puszcz.a­
ne do kaisyrna ty.lko w „wfclkiej" roa1eoie. 

bóstwo„. Oddawałyśmy mu serce, on 
wzamian udzielił nam jałmużny jednej chwi 
li, a chociaż na wszystkie strony wyśpie­
wuje jako kobiety są niewierne, ufa jednak 
że tej, której przyznał zaszczytne miano 
żony, nic nie przedsiębierze, aby ochronić 
ją od złodziei i złodziejaszków. 

Oto zaczynają się oni snuć.„ wszakże 
kobiety mają podobno niewierność w 
krwi, szepczą namiętnie te same sielanko­
we słowa, śpiewanie dziewczęciu przez sta 
rającego się lub narzeczonego.„ Pilnują 
nas, śledzą się wzajemnie, by współzawo­
dnik nie zdmuchnął im wspaniałego dzie­
ła ... zdobycia opuszczonej. I znów, jeśli 
żadnemu nie udzielimy nic, prócz uśmie­
chów, słyszymy oskarżenia o zalotność i 
niestałość... A od kogóż, panowie, mamy 
nauczyć s;ę stałości? Czy od was, którzy 
stawiacie się jako przykład??? Gorzej tej, 
która raz jeden wpuści nieprzyjaciela do 
swego serca, od tej chwili jest ono szańcem 
zdobytym, dostępnym dla ostatniego, któ­
ry tam wejdzie. 

Nie pozostaje jej nic innego, jak roz­
pacz starzejących się uczuć. Oto smutne 
przysłowie o kobietach i mężczyznach: w 
piętnastu leciech dziewczę wierzy każde­
mu, w dwudziestu - jedynemu, w trzydzie­
stu - nikomu. Jeżeli kiedykolwiek bę­
dziemy mogły wziąść odwet, tern cięższy 
on będzie i tern więcej, przez was panowie, 
zasłużony. Przekładacie miedź nad czyste 
złoto, musicie się więc zgodzić, abyśmy 
was oskarżały o nieudolne liczenie wa­
szych skarbów. Niechaj jutro mężczyźni 
odważą się na.„ wierność, a nie będą po­
trzebowali uczyć nas, strzeżenia naszych 
st?rc„. No, książę, przyznaj się do porażki. 

- Składam broń, księżno, i więcej nlż 
kiedykolwiek żałuję, iż nie jestem Aleksan­
drem... Pierwsze wydane przeze mnie pra­
wo, nakazywałoby wierność mężom. 

- Nie chcę, moja słodka, abyś się dalej 
trudziła - rzekła margrabina - jesteś 
wzruszona... Oczyściłaś nas z zarzutu nie­
sta.łości, skoro książę pali swoje laury wo­
bec twej obrony. 

- Na mnie teraz kolej - odezwała się 
wielka księżniczka - mam wziąść na sie­
bie zalotność, prawda księże ~uet? 

Amgle!Jkę ogarnęto ,podejrzooi·e, bo uibrać 
siię w tooleitę wk·ci;orną, z.naoz.y to i 
wdziać lkoszto:v;me bryfan'fy. A w nocv 
je:st to dość ni·eibe:i;pi·e·cz:ne. M~oda .Aingiel.:. 
ka stała s,i.ę nagle 1pt0idei·rzlirwą i osbroż:ną i 
nie •przyjęta w 'tym dniu zaipro1szenia „mi­
le] pary". 

W~rótce potem pewlen ~r.agairz ina 
dw·oircu w Ma•rsyiljj, zauiwaiżyt, źe iz; jedne­
go wf.elkiego i cfężikiego !kufra sączy się 
ktrew. Kufer tein wziią.t z rąik pewnej patry 
matfżeń'skiej, która 'P'Ociągiem z Ml()nlte Cair­
lo dopleny co przybyla na dworzec w Mar­
sy}:ii. Tiniga•rz z.a1W1iad-0mił .policję fr.ancu­
siką, która oitiwoirzyiwiszy kufor, z11u1ila1zita "" 
nim poćwialrlto·w2mego tmPa mtio1dej ko­
bfety. 

„Zadiwyicając;:i !PaiJ'a matżeńS'ka" mia­
laz.ła się wnet .pcd 1duczem - byta to osta­
wiona pa1ra zbrodniairzy GouM, odda'Wltla 
Dosziukiwa1na prze·z wtadze po1!kyjne. 
Gourldowie Sltrnci1i w Mcriite Carlo caily 
swój mająte!k. Znajldując się w rOłz:paczli · 
wem potożeniu. Z'Wabflif do siebie, pewną 
mtodą. bogata kobietę do sweR'o m leszka­
n '.ia i faim ją zamordorwalf. Zraibowa·wszy 
ofiaTZe swej kosiz1to•wmości, i · plemiądze. 
oo·ćwfarr't·cwa.Ji Z\vtolki, ipakująic je do wiel­
kf·ego k'll~ra, poczem :piojechaili do Marsylji. 
ma.iąc zam:ar kufer tein rz11cić z po1dadu 
ma1f.ego s.ta.tku do mcn1za. W is't•ocie vbro­
d:nfa,rze za()IJ)at'l"zeni już by.Ii na drworou w 
M.airsv'Ui w bUlety otkręt<Jrwe. Goul<lo:w::e 
zostali skazani rJa dOŻV'\\"Ocie. lecz już po 
króek:·!im czasie zma[H <Jootle w muraoh 
więzienia. 

• • • 
Pe'Wil1.a.· wa1oma da.ma - kiończy autor 

swój iroz<l1zr.aJ o samoibóicaclt - by;t.a raz 
mfmotWoili świadkf.eim, Jaik 1pewieill mtod·zie­
niec wystfrzat.em w skroń 1taTgmą~ s·i·ę n.a 
wtaooe życie. Prz.eTażona ko'błe'ta p0bie­
g-ta do 111ajibL!liszego ;pos!teriunllm :po[lcyjne­
gio, bla.gając tpOŚtJ)iesm.e.i fP'(lmocy 1ekar­
Stkfej, ~ecz wyrzucono j.ą bru:failnie za dtrzwi 
dając jej do tp'O:znainia, żeby się troswzyła 
o wta'Slfle rzeczy. Przy od1cryiciru osób za­
b'.fych w M()naco. 1proicedura „czyn.ników 
miairodaijnyoh" fest wręcej jak dzi""'lla. 

- Jeżeli pani łaskawa - odparł ksiądz 
- trudno, abyście panie oskarżały męż-
czyzn o dawanie wam złego przykładu w 
tej materji; musi nam pani wysunąć takie 
wnioski, w których my nie będziemy mieli 
nic do czynienia. 

- Nie jestem tego zbyt pewną, wy bo­
wiem jesteście winowajcami... 

- Kuzynko - wykrzyknął książę -
tego już nadto. 

- Czyż kobiety nie są zmuszone oszań 
cowywać się zalotnością, która jest tak­
tyką przeciwko niestałości, jak również jej 
przedmurzem? Kochająca chce utrzymać 
przedmiot swojego umiłowania, która nie 
kocha, używa zalotności jako przynęty. 

- To jest aż śmieszne, kuzynko -
rzekł książę. 

- My jesteśmy zdolne kochać męż­
czyznę bez względu na jego oblicze, posta­
wę i strój, on jednak, niczem sroka, rzuca 
się na to, co błyszczy, co się świeci; co go 
to obchodzi, jeśli po za różem I barwidłami 
n.ie znajdzie serca? Kobieta uczyni wszyst 
ko, by stać się godną walki. Ty, kuzynie, 
prowadzisz w bój swoje szwadrony, sława 
jest ci ceną tego boju, pan de Vaugelas 
słowem zabiega o pochwały uczciwych i 
światłych ludzi, ksiądz Bossuet, niebieskiej 
oczekuje nagrody„. Czyż możecie mieć 
nam za złe, iż pragniemy sławy, pochwał i 
nagrody? Brzydka pragnie być znośną, 
obojętna chce przyciągnąć, piękna zwycię­
żać. Naszą strategją, składnią i teologią 
jest zalotność. Wolałybyśmy wprawdzie 
móc was utrzymać przy sobie zapomocą 
innych ·sposobów musimy jednak wybierać 
te wabiki, które wam odpowiadają; miano­
wicie sztukę, wyglądającą na prawdę, oraz 
zapożyczony wdzięk. Tam gdzie nieraz 
mężczyzna widzi zalotność, jest tylko roz­
pac·z.„ 

Postawcież się panowie na miejscu ko­
biety, która widzi, że jej kochanek zwraca 
się ku niegodnym.„ Jeśli podobna przy­
goda spotyka mężczyznę, usiłuje on od­
zyskać niewierną jakim wielkim czynem; 
my nie możemy tego uczynić, mamy bo­
wiem tylko serce, którem gardzicie„. i 
twarz. Oto kobieta pochyla się do zwier­
ciadła, by szukać czegoś, co moZe po.. 

Przyczy:na śmierci ni·e bywa ~1 ~ fl.~ "nil 
przy.oz.em władze trakltują w s.ncs6h dziw­
n:.e bru.ta.l.nv każdego, który chcf.a lby po­
slu:żyć j.akiemlwlwieik v.ry.iaśnimi;em. 

• • • 
Lecz już dość o samo1b6,istw~ch i mo1r­

daic1h, przyjeż.dża się wsz.a1k.że do Mo·nacn 
nie aby strncić życie f majątek lecz abv 
~próbować szczęśda w kasynie. Jak· ~ ~ 
z~cm szanse wygrania ma się przy mle­
cie;.. 36 nu:me-rów wklni•eie na rulecie i ze· 
re. które w istocie jest numerem 37. 

M:iimo to ba111k J}la•ci tylko 35-kro·tin~ 
st<~wkę. StwsznfeJsizy sto'Sune!k ma.t!C'ma ­
tyiczny bvłtby 36:1. 

· Przypuśćmy . że na lka-7dy nume.r l zr­
ro staiwfam po 100 frank6'w. Jnwesty~ i.:' 
wy:1 ()Si zatem 3700 fratnkóiw, ewC'l:i1tualn :1 
wygrana zaś tylko 3600 frainków. W każ · 
dej zatem k0Je.i1ce musielibyśmy ofeza\vo<l­
nle stracić 100 fra1t11ków. 

Co naj!T.iil•:ej 600 razv dzfe:nn'e '-''in;'.h 
rulety przv 30 stoł<::ch. niektórzy 7~ ~ r- ~;.: ­
cze stawiają ; )2.0-00 fra.nk6w przv k~ ­
żdem „coup". Jasnem jest t:a<tem . ż.~ bc:"1 \ : 

zairahia oJhrzymie sumy. A1e g-niią·CY n i•' ­
lylko iponosić musi wvsolde ryz}°O<o m:i ~1' ­
n1'.1tycz:nc. lecz też i watlczyć mITs" z ws1<el 
kiego rio<lzaju ma11l1purlaicjami os 7.ukai1-
czemi (Dotkończenfe na'Stą1p i ) . 

Roman I1e·rnkz. 
wa Dt!l"iil'SE W 

Irlandzki prezes ministrów Cosgra ve 
(w karykaturze}. 

wstrzymać naidr:oższego„. puder ożywia 
policzki„. sztuczne loki zwiększają objętość 
włosów„. róż pokrywa naszą bladość. 

- Oto prawdziwa szczerość - rzekł 
Bossuet - nie zechce pani chyba twier­
dzić, że my czynimy to samo? 

- Czy jesteś tego, księże, tak bez­
względnie pewien? Zgadzam się na to, ja­
ko większość mężczyzn poświęca strojowi 
jedynie względy przyzwoitości, lecz kiedy 
wasi uliczni zalotnicy mieszają się w te 
głupstwa, zdaje im się, że przydali sobie 
łokieć wzrostu. Waham się z twierdze­
niem, kto z nas więcej się krytykuje, wasi 
umizgalscy, czy nasze strojnisie, pierwsi 
bardziej są ustrojeni i woniejący niż uliczne 
nimfy, ich wymuszone błazeństwa są nasza 
zemstą i naszem wytłumaczeniem. 

- Owi gładyszkowie nie usprawiedli­
wiają was - odpalił książę - jest to u nich 
pewnem zboczeniem mózgowem, wy zaś, 
jesteście zalotne bez potrzeby, dla samych 
siebie„. Miałybyście ten nałóg nawet w 
świecie zupełnie pozbawionym męż· 
czyzn. . 

- Gdzież tu jest nałóg? Książę, jeździsz 
konno nietylko na wojnie, prawda? W 
Chantilly lubisz wskoczyć na siodło i upew 
niać się na niem co dzień lepiej? Panu de 
Vaugelas nie wystarcza pięknie mówić je· 
dynie w towarzystwie; na spacerze lub w 
swojej pracowni, rozmyśla nad gładką mo­
wą i pewna jestem, jako w ten sposób wy­
najduje coraz to nowe szczęśliwe zwroty 
i wyrażenia. Ksiądz Bossuet nie czeka, 
aby go słuchano, by wziąść się do studjo­
wania wzniosłych kazań, zgaduję, że w 
każdej chwili jest on w porozumieniu z nie­
bem.„ Bądźmyż więc i my zalotne bez 
płaszczyka potrzeby i pożytku; może jutro 
owa broń stanie ·się nam potrzebną, nie 
trzeba, aby zardzewiała. Mężczyźni nawet 
w chorobie pozostają żołnierzami, uczony· 
mi lub księżmi, chcę, byśmy były zalotne 
nawet w czasie snu. 

- Sądziliśmy, iż pobijemy was, moje 
piękne panie, a oto uczycie nas ostrożności. 
- rzekł ksiądz. 

(D. C. IL) 
. ' 
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Poświącenie kamiena wą­
gielnego w kolonii urząd­

ników mieiskich. 
Towarzystw.v Budowy Domów d1a 

f r :·; cown.ir..;:ów Zar.ządu MiejskieR:o w Ło­
d1: urządza w dniu 22 b. m. o R:Odz. 5 po 
ro'.u<lnh1 poświęcen i e kamle.nia weg:eLn-e­
r'. w kolonH m~fs2k am·fvwe.i. miesz\:z4ccj 
sie przv '..ll. Mostu" e.i i Tkackiej w oobli­
l.u 11 :. Za~ajni.ko'; ej za kolonią ofr;cr5k I 
r ć1wn 01 cg- 1-e do oa.rku 3-R:O Maja. Dojazd 
tramwajami nr. ,-;.1 2 i 7 do 11.l. Tramwa.!0-
WE;j. 

URLOPY. 
Ławnik. . przewodni·czą,cy Wyazrału 

Gosnoda.rczeR:O. p. J. Muszyński OO·wr6cil 
z urfopu i. obiat wcwrai urzedowan~e. 

Ław1nik przewodnkzą.cy Wydziału 
Oświaty i KuHury, p. Z. Ha.ikowski pO­
wróctt z urłio·pu wvpoczynkowe·.!{O<l t z dn. 
20 b .m. ro.zpo·c~ąt urzedowamde. 

Z ligi Morskie; i Rzeczne;. 
Jak już w swoim czasie do.nosiliśmy, 

tódz.ki oddziat Ligi Mors:kiiei i Rzecznej 
zorganizował <lila swych czto111ków wy­
oieczkę zbiorową do Gdańtsika. Oliwy, 
Zopp.ot. Helu i Odymi. 

Obecnie uczes1tnky wy-cieczki powró­
cili. pel:ni wrażeń i zadowolem.Ja. Impre­
za. na której udanie złożył sie zbiorowy 
wvsiłek prezesa Ugii p. Dienstl-Dąbrowy 
oraz kierownika biura Ll~. p. Wacława 
Martynki. dała uczestltllikom kilka dn.i mi­
łej emocji oraz speł1nJta zina1kQomicie swój 
cd: zaznajomienie z morzem ł p0:pula­
ryzacje jego wśród jak najszerszych 
warstw naszej publiczności. 

Organ(zatoirom naleiży sie za to gorą­
ce umanie. 

Piramidy szcząścia na 
rzecz Pol. Macierzy Szkol-. 

n~/. 

Zarza,d S?Jów1ny Polskiej Made.rzy 
Szko.Lnej podaje do mtblkzinej wiadomo­
ści. że od 22-go do 25-gO sierpnia r. b. u­
irzą·dza S'Przeda.ż piramiidek sz.cześcia w 
Łodzi. 

Każda piąta piiramidka zawiera premję, 
mledzy któremi &ą do wynania kilka ro­
werów. maszyina do szycia, plateirv ·i in~ 
ne cenine fanty. Wv·d:awanle fantów roz­
pO·Cz!11ie się oo ukończoo.iu sprzedaty, o 
czem nastąpią komurrijkatv w p.rasie. 

Ze wzgfodu na cel mte nalcżv wątpić, 
że całe sDołecz,eństrwo chętnie potyrze im­
prezę Polski·ej Mader:zv Szko·lne.i. 

KU UW ADZE BEZROBOTNYCH PRA­
C-OWNIKÓW UMYSŁOWYCH. 

Wszvs·cy bezrobotni pracownicy umy­
słowi. korzystaja1cy z akcH. do1raźmiej porno 
cv oafishYowe.i. bądź to zakwestionowia.ni, 
którzy stracili nracę po 1 oaźd21i1em1ika r. 
1924. a praoowali w przeds·iebiorstwach, 
podlegających ubezpieczeniu Ft.l111duszu 
Bezrobocia, wl·rnni do d1fli1a 31 stiierooia zto­
ivć r>o<lanfa o przyzna1nle qm uslf:awo1Wego 
zasi1ku. Cf bezr·oboflnl w.aeowinicv lllI11Y­
stowi. którzy do wvmaczonero terminu 
poda11la ni'e zgto1sizą, po,zbaw:ienii zostaną 
z;apomó~. 

v..r zór podain.i.l praicownky otrzymać 
mog-a w oddziale dla orncowników um.y-
s!owvch. Al. Kościuszki 9. 'Ci) 

Z KOLA MŁODZIEŻY CHRZESC. DE· 
MOKRACJ'I. 

W czwartek, dnfa 25 tSJie.rpinia r. b. o ~· 
7-ei w lokalu wtas1n1ym urzy ul .Przejazd 
34. odbedzie sie zebranfo Kota Mtodztiieży 
Chrześc-i.iański-ei Demokraciii. na którem 
wzemawf.ać będz.ie p. ZubrYHill. 

Nowe wybory do Rady Mielsklej m. Łodzi. 

Sędzia Zaborowski komisarzem wyborczym. 
Akcja przygotowawcza sporządzania list. 

rozumi·eniu wybo1rczem pomię<lzy N.P.R­
lewicą, a gmpą sanacyjną, 

W spra1wie !P(Jwyższej zwT6c1Liśmy się 
do p. wfoeiprezy;dei111ta Wojewód:2Ki1eg0, 
k'tóry oświadczył naan, że 'Wiiiadoimo·ść ta 

jest wyimyisłeun, że p.artja jego na.razie wo­
góle 111i·e wszczynała pe-rtiraiktacyj z ki·m· 
kolwietk, a tembairdziej z wymienioną gru· 
pą salllaicy,Jlą. ~b) , . 

-:o:-.--. 

W zwi·ą21ku z Listem oif·rzyimamyim 1przez 
Magisbrat m. todz1 od wjieewojewody Le­
widcle-gv w SP'fawie w-yOO:rów do Rady 
Miejsi'kiiiej, ziwrócillśmy się do p. prezyden 
ta Wojewódzlki1ego z iprośbą o udizielenie 
Nm rwyf.aśni·eń co do noswOUJtiwOlrzonej 
sy,tua•c·jt. 

- Pismo lo 'Ilii1e 'było dfa o.as nieS1PO­
dz!aJ11ką - oświia<loz.ył 111.am p. wilceiprezy­
detnt. - Kadencja jej s!kończyta się j;uż da 
WlilO i przedłużona. została roziporządze­
niem mi.nlstra sprarw wewnętrzmyoh. O­
kres wytborczy zaczyna się w dniu 4 wrze 
snia r. b., wybory izaś odbędą się w drn.i<U 
9 !Października. Na;pra;wdopodobniej w po 
C2:ąłkaob wrześni1a wróci z wyiwczaisów 
P. W<"z.es Pl.china i z.wo1fa pos.iedzenl.e Ra­
dy Mie}sikfej. k'tóra dio dirniia 9 ip.aździemi­
ka będzie u1rzędl()Jwała no1rmaiłni·e. Za iprzc 
rirowadz1eni e wyiboiró.w będz1e od11Xl1wie­
c1zialina osolba pet.niąca ooowi ą:z!ki 'P'rezy­
dein.ta m':aslta; bi1..1'I'em wyborczem Mag-i­
straJtu kle1rować bed1zie dyirek1tar zarządu 

lió~my ~kruowy llot iokołów w to~1i. 
Program uroczystości sierpniowych. 

mi1ejski0eg-o. (r) 

SPIS MIESZKAŃCÓW. 

W dniu 27 i 28 b. m. odbędzie się w Ło­
dzi 7-my Okręgowy Zlot Sokoli, okręgu 
łódzkiego, z następującym porządkiem: 

W sobotę 27 b. m. nastąpi przyjazd u­
czestników zlotu do Łodzi, którzy zostaną 
rozkwaterowani w wyznaczonych im loka­
lach. Karty kwaterunkowe i zlotowe bę­
dą wydawane uczestnikom przez biuro 
zlotu, czynne na dworcu Kaliskim i Fa­
brycznym od godz. 16 dn. 27 sierpnia do 
godziny 8 rano dn. 28 b. m. 

Od godz. 19 do 23 odbywać się będzie 
z&.bawa taneczna w Gnieździe Ł6dź I przy 
ul. Nawrot 23. 

W drugim dniu zlotu 28 b. m. o godz. 
7 rano odbywać się będą próby ćwiczeń 
zlotowych na boisku Helenowa. 

O godz. 11 rano - zbiórka uczestników 
zlotu przed Helenowem w ul. Północne;. 
Nestępnie raport i defiladą odmarsz do 
kcścioła, złożenie wieńca na groble Nie· 
znanego żołnierza, Msza św., poświęcenie 
sztandaru Gniazda Łódź IV i wbijanie 
gwoździ. Od 13 m. 30 do 15 przerwa o­
biadowa. Wreszcie zbiórka ćwiczących 
uczestników na boisku w Helenowie. gdzie 
o godz. 15 m. 30 odbywać się będą ćwicze· 
nia zlotowe. Spisy mi-eszikafrców m. Łodr,i. upraw­

niony@ do wyiboru Rady Mieislki:ej, sipo­
rządzone zastania. pir1zez ipoO.icję na 1PO·dsta­
w:'1e iv,.-yikazów wfaścideJ.i i irządców do­
mÓ"I.' . 

Radio na wystawie w Poznaniu. 
V./ zwi ą·Zlku z 1piowyżs"Ziem ukaże się o­

dezwa '{)Od1p-isa!l1a przez 1rnmi1s.a11za rzadu, 
11>. Iżyddego l rwfceipirezyde·nta Woiewó<lz 
kiego, wnnwaJą.ca wt.a.~ddeli domów do 
dolktaidnc·go s·porządzariiiia spisów, kt&re 
stu?;vć bcda do ułożenia liist wyborczych. 

Inauguracja wystawy w dniu 24 września. 

SP'o1rządzioine prwz: ipoliicje s1ofsy do­
SitG1rczooe · zosfamą z odno·ś.nyc:h fi<:om lsairja 
tórw .001lkH irefeirafiol\vl wyiborcz.emu Maigl­
straitu. ikt6ry iuiktadać ibędzie lisity wecUug 
okrPC!ÓW wyborczych. 

Po uikońc·zeni11.1 tvch lilsit. 7.0Sta1t1a 0111e 
wyto*one. dr<> svra1wdzania w bi uira1ch wy 
borowch i wyborcy bedą rmogill SIPTat\Y­
dzać czy są mnies'ZICze1nl :na łisfa.ch i s.'kła 
dać w ciągu 10 dtni reik1.anrn.cje. 

Dla ułotże11iia Est ·wy1boirców, wedlug o­
kręg-ów wyboriczvcih. Mag(stra•t za-arnga­
żuje na okres kiifil<udmlowy blisko ZOO o-
sób. (b) 

Każda, choćby 111ajmniejsza restauracja, 
uprzyjemnia swym R<>śdom pobyt w lo­
kalu muzyką w ~o-dz.inach w1eczornycli. 

Wydatek na ten ceł stano1w1i w budże­
cie -przedsiębiorstwa ,pozycje bardz,o po­
warhną. częstokroć rni.eproooricJom1alnlie Wy­
soka w :s1tosU111ku do 01Ró1Jnych kosztów 
hoodiJ.owycb. wszelka zaś '01szczedno.ść w 
tym kiternnku odł>ł.ia się utl,enmie na war­
tości zespołu muzyczneR:O. a co za tern 
idzi.e. prc<l·ukcyj muizvczinych. 

Na faktt tern J>OtWltllinY zwrócić u:wagę 
firmy radiotechniczne, które moga wśród 
restauracyj, zwfaszcza mni1ejszvch i p.ro­
wi1ncj()1nalnych znaleźć Jiilcroy<Ch odbior­
ców. 

Z 'tie.!{o wzidę<liu zarząd olerW5zej w 
Polsce wYstawv iprzemYS.fu hotellowego, 

restauracyjnego i cuk·Iemi.c:zeJ?o w Pozna­
rniiu, poistanowft ufworzvć na tei w'Y'Slta­
wńe spec.ialny dzlat radfowY. przemacza­
jąc na ten -cel Jeden z większych t>awdlo­
nów. 

W zwią?.ku z wystawa odbedZlie s-ię 
w Pomantiiu powszechny ziazd wtaścicłe-
11 restauracyj i hoteli w Po1sce. co zape­
Wttt'ia fiirmom radjotechniic21ny.m możmość 
przeDrowadze-nfa szerokiie.i proipa~andy na 
rzecz radja wśród ucz.estni1ków zjazdu. 

OtwarC'ie wystawy w Pozm.aniru nasta.­
Pi• dtnla 24 wrze$n•ła, ·trwać zaś ona bę<l.z.d1e 
d-0 dinla 9 paźctz.iernika. 

Wszelkich i1mformacyj udzfe.Ia Miejski 
Urzad Tar.gu P<fanańs~i.-ego w. P<J·ma· 
tlliiu. 

KOMISARZ WYBORCZV. 
Jak się dowiradud1emy. prezes Sądu 

O!kręgo1wegQ p. BełiżYńrs1kl, wyzITTa-czyt sę­
dziego olkręg()!Wego Zaiboiro.wsik.iego na sita 
nov.r:iislko komfsa.'!1za wvbolflczegio. 

~tałY!łJka w 1akła~a[h ouemyJłu włó~iennille~o w to~li. 
Komisair.z \VV1}01rczy l\.l'!'Zęidować he<lzfe 

w gmachu Sądu Ok:ręgowego. (1b) 

Obowiązkowi pod/lJgać bqdq 
biorstwa. 

wszystkie przedsią~ 

PIERWSZE wm~r,1. 
W·cwra1 romi()sła się 'J)Qgtosl<a o ipo-

• s 

W n.ajł>llższym czasie zreorn:aniwwa­
ny zo·stanie sDOSób t>rowadzeni·a stat'y­
stykii przez zakłady przemysłu włókien--

;; .,,„. 

Mu1eum ~1emio~ł i ilłnki ~toHwanei w Wamawie. 
Rozstrzygniącie konkursu. 

Sąd konkursowy w dniu 17 b. m. roz­
strzy~nął konkurs na projekt sprzętów dla 
3 pokojowego mieszkania wraz z kuchnią 
i pomieszczeniem służbowem w następują­
cy sposób. 

Projekt urządzenia kuchennego otrzy­
mał: I nagrodę - godło „Kuchnia" Buzuk 
Leon, II nagrodę - godło „Ozdoby malo­
wane" Kasperowicz Adam, III nagrodę -
godło „Roman" Sztolcman Władysław. 

Projekt urządzenia pokoju stołowego 
otrzymał: I nagrodę - godło „Kier" Anto­
niewicz Stanisław, II nagrodę - godło „Lu 
dowy" Buzuk Leon, III nagrodę - godło 
„Kaszub" Rutkowski Tadeusz. 

Projekt urządzenia pokoju sypialnego 
trzymał: I nagrodę - godło „Niedyrektor" 
zuk Leon, II nagrodę - godło „Poranek" 
Schneider Roman, III nagrodę - godło 
„Karn" Antoniewicz Stanisław. 

Projekt urządzenia pokoju gabinetu o­
trzymał: I nagrodę - ~odła „Niedyrektor" 
Zeyland Leon, II nagrodę - godło „Janek" 
Schneider Roman, III nagrodę - godło 
„Trefl" Antoniewicz Stanisław. 

Nadesłane 72 projekty wystawione bę­
dą na publiczny widok od 21 sierpnia do 
14 września r. b. w gmachu Muzeum Rze­
miosł i Szt. Stos. w sali I-e piętro. 

---„---

Dyrekcja 
Gimnazjum Matematyczno-Przyrodniczego 

(dawniej 8-mio kl. Wyższa Szkoła Realna). 
Lódzkiego Stowarzyszenia Popierania Średnie~o Wykształcenia Handlowego 

przy ul. Prez. rtarutowicza .Nt! 58. 
podaje do wiadomości rodziców, że w dniu 2-gim września o godz. .(-ej 
po poł. rozpoczn2' się egzaminy wstępne do wszystkich klas. Podania 
wraz z dokumentami przyjmuje kancelaria Sz:koły codziennie od 9-2. -

Na mocy decyzji Rady Opiekuńczej Wl>lsowe wynosi w klasie 
wstępnej 20 zł. w I 30 zł. w li 35 zł. w Ili 40 zł. mieałęcznie. 

Dy rektor K. Wiśniewski. 

nkzeJ?o, a to ina po<lStawJe 1110'\V'Ych za~ 
rządzeń w sprawie statystyki przemyisiło­
we.i. 

Zakłady przemysłowe, z których do­
tąd łyilko wie'ksze przetlsiębi-oirstwa pro­
wadziły dokładne statystyki, prowadzić 
obecnie będa szczeR:óto.wą statystykę w 
zak.res·ie źrócilowych i111formacyj o stanie 
techil1li1cznym przed1~1iębiorstw. wvsoko-ści 
produkcji, Jkzby zatrudm•iieny-ch pracow­
ufków. świadczeniach spoleczm·vch i t. d. 
Zarządzenia te uporza.dkuią stosunki. pa· 
nujące dotąd w tei dziedziniie w przemy­
śle wlókie:niniczym. ~d:rż ani nrzemvst 
śred'łl!i. ani przemysł <lirobn·v inie prowadził 
dlOtąd statvstvk. uniemożHwiaJąic w te11 
~·~sób dokładne zorientowainie sle co do 
wa·run;ków i rozmiarów produkcji. (e) 

-:o:-

ZALICZKI NA PODATEK PRZEMY­
SŁOWY. 

Dnia 15 b. m. upłynął terinin płatności 
odroczonej zaliczki na podatek przemy· 
słowy od obrotu za II kwartał 1927 roku. 
Ponieważ jak dowiadujemy się z łódzkiej 
Izby Skarbowej do terminu tego nie ma za­
stosowania 14 dniowy okres ulgowy, nie· 
wpłacanie powyższej zaliczki do 15 sierp· 
nia b. r. włącznie pociąga za sobą pozba· 
wienie ulg I natychmiastowe przymusowe 
pobranie zalegających kwot wraz z kara· .' 
mi za zwłokę od ustawowego term.inu pła\ 
ności oraz z ewentualnemi kosztami egze· 
kucji. (r) 

ZEBRANIE DELEGATÓW CHRZ. 
ZWIĄZKÓW ZA W. 

W <lin.lu 26 sferprnia r. b. o sr. 7 wieci 
'" l{)ka.Ju „Domu LudoweR"o" p.rzy u'1 

. Prz.ejazd 34 odbędz:i,e sie reb.ranie delc­
~atów i poborców fabrycznych Chrz„ Zw .. 
Zaw. Robot. Przem. Wlók. · . . ' 

~"°'x..1 •' 
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Włosy i meszek na nogach są 
idoczne n a wet przez poń• 

czoszkęl 

Czy Pani ju:i zauwałJ'la, jak temu 
zapob[ega piękna kob!eta? - -

Obecna moda uniemotliwia zakrycie nlepott\­
danych włoslów i meszku: ale dotychczas pnez 
używanie bnytwy włosy wyrastałr pr,dz:ef i atały 
ai ę o wiele twardsze, co było bardzo nieprayjemnę. 
Częste golenie powodufe takte bóle i po:u11tawia 
ciemne plamy na altórze, która ała!e aię róYDl•t 
cserwona. Wi,lcaza cz,ść depilatoires ma nłe­
przyf emny zapach I fest bardz:o skomplikowana 
w utyciu. 

LECZ TERAZ pra:ez wvnale:i:ienie perfumowa­
nego kremu .TAKY" katda wykwintna dama mo­
~e w przeciągu 5 minut na kaidem mief1cu ciała 
usan,ć 1we wło1ki I meszek ł natychmla1t otrzrma 
na ramionach biali\ ł gładki\ skórę. „ T AKY" jest 
prosto • tuby gotowy do utycia I u1uwa włosy do 
korzenia. Za pomocą „TAKY" wło1y odraltalą 
powoli ł delikatnie, saś często znikają aupełnle. 

Proszę więc dziś jeaacz:e zrobić próbę! Gdyby 
i>róba nie aadowollła jesteśmy gotowi zwrócić pie· 
nlądze! 

SAKY" jeat do nabyeia we wuystklch oc!­
nośnyeh sklepach po cenie zł. 5 - za tubę. 

Generalne praed1tawicłelltwo; A. BORN• 
STEIN &r Co, Gdańsk, Bottchergaase 2312'7. 
Tel. Gdańsk 266-tł. Konto czekowe P. K. O. 
Po1:11.ań lO 7170. 

Tylko pray tubach 11 nadrukiem A. BORN­
STEIN & Co dołt\eaony feat aposób uiycla w l•-
1yku pollklm ł tylko xa te gw11rantujemy, 

Z KURSóW GIMNAZJALNYCH 
A. WIERZBICKIEGO. 

Jak się dowiadujemy ze sfer miarodaj­
nych, w związku z pozytywnem rozstrzy­
gnięciem sprawy istnienia gimnazjum dla 
dorosłych kursy gimnazjalne p. Wierzbic­
kiego mają być przekształcone na gimna­
zjum wieczorowe. 

Dyrekcja kursów poczyniła wszelkie sta­
rania u władz szkolnych celem zrealizowa­
nia wyżej wymienionej sprawy, przyczem 
opłaty mają pozostać te same co na kur­
sach, t. j. 18 złotych miesięcznie. 

FARMACEUCI KASY CHORYCH 
P.RZVJĘLI PODWYŻKE PLAC. 

Jak donostliśmy, w Kasie Chorych od­
bvła sie konferencja w s·prawre pQdJwyikf 
dla pracowników farmaceutyc:z.nych i za­
rząd Kasy zaofiarowal fm 60 moc. pod­
"' yżki do końca roku. czyl'i 15 proc. mde­
s' ęc2mle. 

Obeonf e farmaceuci kasow~ oo nara­
dzie postanowili podwyżkę przy_iąć i tern 
samem zakończyć akcję ekonomdczną. (b 

ZAKOŃCZENIE STRAJKU W PRZEMY· 
śLE GUMOWYM. 

Od dłuższego czasu trwał strajk w miej 
scowym przemyśle gumowym w skutek nie 
przyjęcia przez przemysłowców żądań pod 
wyżkowych wysuniętych przez związki ro­
botnicze. Wczoraj odbyła się konferencja 
przemysłowców z przedstawicielami Zw. 
Robotniczego Przemysłu Gumowego w Ło­
dzi. Przemysłowcy zaproponowali 30 proc. 
podwyżki. Podwyżkę tę robotnicy zaak­
ceptowali i w dniu wczorajszym przystą-
pili do pracy. (r) 

Wynik wyborów do rady 
gminnej w Podolinie. 
Wyboiry do rad gmimy1ch ina terenie 

w-ówwód-z;twa fódzlkfego, ro·z.wiązanych 
T•'J.z:porządz.enlem ip. rwaJewody Jaszczo1tita , 
l rwaia. w dallszym ciągu. Przy wyQ)oraoh 
d o ra<ly gmiooej w Podoli111le p0wjia..tu :piotir 
kmvsJoe.go, uzysikaty mvycięstwo ka111dy­
uaitury rn1ników. Do iradv gm.irrnnej wyibra 
ina 10-du cztornków stirorn:nicttwa chfOtpSkie 
go. jt:d11ego człioin!ka Wyz.wo1ooi.a ii' 1 ibez­
'J)ar tyjnego. Udziat wybo•rców w rwybo­
rnch do rady gimi1rnneI w Podo1imie byt 
bardzo Hemy. g-dyż d:o urny "'-yborcz.ej 
o<ldaino 375 irfoisffiv, t. j. przeszto 70 l])roc. 
'UiPTa•\\11T1 i'01TJYOh. W WY1I1iku glosowania, 
które odbyto się 17a 'j)Olmocą karr1tek, zwy­
cięstwo :przy1padlo żyrwó01!1om p01lSkim, 
lP"C'idczas gdy nienni-eo'ka. '1iista rmrni ejszościo­
wa nic uz:sis'.kata żad1TJego 1marnda1tilt. (e) 

NOCNE DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują apteki: P. Wó.lcick-iego 

/Napf 6rkowskiego 27). W. Dani-e-leckrliego 
(Pio trkowska 127). P. Unickieg-o i Cym­
mera (Wólczańska 37). Leimveben (Plac 
Wolności 2). J. Hartmana (Mtvna1'8ka 1), 
J. Kahana (Aleksand~wska 80). {b) 

TJJ„G! DLA POBOROWYCH. 
Wł<1.dze wojskowe komunikują, że sze­

regowi, którzy poborowym komisjom 
przedstawią zaświadczenia oficerów przy­
sposobienia wojskowego, że co najmniej 
przez lato bezpośrednio przed powołaniem 
bra ~ ; udział w ćwiczeniach hufców lub in­
nyd1 organizacjach przysposobienia woj­
~kowcgo, otrzymują skrócenie służby do 
12 mksięcy. (e} 

„l<URJER LODZKI". - Niedziela, 21 sferonla 19;.:;,'27.;_,;,r._ox:::.::' tf.::.::.·--~--;;,;;;;;.;;;;.;;;;;;;.,;;.;;.;·;;;;;;--.- · --.··-.- _ _...._ ...... .._ ....... _~ ' 
Niniejsz:em spełniamy smutny obowiązek zawiadamiając o zgonie człon· 

ka naszego zrzeszenia t 
ł. P• 

ADOLFA OBERMANA 
właściciela farbiarni. 

Strata po Nim jest dla nas tem boleśniejsza, że zmarł w kwiecie wieku 
liczył bowiem dopiero 29 lat i przed niedawnym czasem nieubłasian~ 
śmierć wyrwała z: naszego grona ojca Jego. 

Cześć jego popiołom I 
Związek Zawodowy Właicłcłelł 
Farbiarń Zarobkowych w Łodzi 

Wqgiel miast urlopów. 
Po l1ikiwlidacj.f zatargu w przemyśle gu. 

mo.wvm w Łodzd, fabryka wvrobów gu­
mowych W~c:keito ,przy wł. Kooemiika 36' 
zaµroPo110waJa ro(:lotnik-om węgiel zamiast 
urlop6w p.1.1 5 - 10 k0ircy -Jia osobe. 

~boolmcyi po Porozumieniu s·!e ze 
.si,·nm zw i ązkiem zg0dziH się na tę pro­
JJOZycję. Przy wydawaniu we.R"la jed­
nakże zaszed.1ł ciekawy Incydent. Oto p. 
W 1icke Jlczvil ro~m po 4.85 za ko­
rzec, podczas gdy ee111:a . rynkowa tego sa­
meg-o węgla wynosi 4 zl. 50 .R"r. 

W sprawie tej rohot1nicy zwr6cHi się 
do zarządu swego związiku z żadani.em in-
terwencji. (d 

Ośrodki kultury rolniczej w woiewództwie lódzkiem. 

Przeznaczenie objektów państwowych na cele społeczne. 
Stopniowa realizacja planowanych instytucyj i zakładów. 

Woł>ec za.sacLnkreg0 przez.naczeni:a 
girun1tów. stanowdących właS111ość pań­
stwową, na cele reformy rofoei rniezibęd­
nem byto w swoim czasie usitalen~e ko­
nłecmvch wyjątków od tej zasady, Ł j. o­
kreślenie i zarezerwowanie pewnych wy­
tączeń na cele spcteczme i kultuirallfle, a w 
pierwszym rzędzie na cele kultury rolni­
czej. jakie prze\\lidywany rozwój nakazy­
wał mieć na uwadze. 

W tej ostatniej dziedz1ni'e za zasadę 
przyjęto. re w każdym powiecie jako mi­
in~mum należy po·zostarwti.ć oo OO morgów 
c:la ludowych szkół' r0i1Jnii•CZY'Ch męskii.ch, 
JJO 30 morgów dla tak!icli!że sz.kót żeńskich 
i po 300 morgów na t. z.w. p0wiaitowe fer­
mv rolnicze. Reaiłizację ce-łów. d·la jaki·ch 
dokonano tych wyłączeń, pańsrtwo pnzo­
stawJ.to związkom komuinaln1ym oowiato­
\vym. Po za tem przew~dzdane sa jesz.cze 
pewne tere.ny ina zaktadv dnświadiczahn,e 
robn~cze i hodowlane i l!nne ośrodki lrulitu­
ry. 

Wybór odnośnych ohjektów państwo­
wych, dokonamy piierwotn.f.e w !r<:liku 1920 
prz,ez specja1Lna komisję sejmowo-rządo­
wą .pod przewoooilctwem J)OISlankl Jadw1il­
gi Dziiltlibińsklei i przy udzii1ale delegata u­
rzędu woiewód.z;kiieg-o, byl poddany rew:i­
z;ji w roku ubiegłym na skutek zarządze­
r.ńa Mi:nisterstwa Ro1ld1Jiictwa r>rzez gf ów­
nego mspektoira rołlłlktwa przy Mirru11Srter­
stw!Le p. Jarosława Sakow.tcza. któryi zlu­
s.tirawial ląclJTIJie z dele~atem wo.iewódz.­
kiego wyid©iatu ml1nictwa ws.zysitkii·e ma­
ją,tk.i zarezerwowane oraz niektóre irrme. 
poro-stawione narazie bez soec.ia11'neg0 
przeznacz·enla. W wyniku te.i lustracj~ M~­
n~'Sterstwo Rolnictwa usta!Ho w roku biie­
żącym ostateczmv wvkaz oh.iekJtów. Pod­
leg-ającyc.h zar-ez.erwow.a111iu na cele kul'­
tury rolnkz.ej. 

\V międzyczas.fe w części zarererwo­
wanych olb.jektów przystapiooo już do u­
ruchomiania planiowam•vch instytucyj i za­
;Jda<lów, w pozostałych następuje realiza.­
c}a wvwacw.nych oelów. 

W oheon.-ej chwili ludQwe szik!o•fy ro·l­
nJi.cze. zatożo!TJ.e w myśl ustav.rv z dinlia 9 
Hpica 1920 roku i5tinire.ią: 1) meskfe: w 
Cz.arml()·OilTl.J.e. (dvr. L. Bleleckf), w Sędzie-
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.iowiicach. ww. ta:silctiego (dyir, Kaw.czak) i 
w Dobryczycach, POl\V. radomskowsktleg0 
(dyr. Turkowski), a w stadiium organiiza­
cji iesit szkota w Bryskach, PO•W. łęczyc­
kiego. 

2) żeń:skiie: wi Kośdeku. pow. kolskie· 
~o. w Jeżewłe. pQw. brzez;ińskie.R:o. a w 
stadjwm ocgantlza.cii w WH·ow.i-e. pow. 
p,fotrko!\\"Slkiiego .j. w Bolestawcu-Chróśd­
n~e. ww. wrieluńsklego. 

Gdzie • mozna otrzymać pracę? . 
Zapotrzebowanie robotników, rzemieślników i pra· 

cowników umysłowych przez PUPP. 
Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy 

w Łodzi ul. Kilińskiego 52, poszukuje kan­
dydatów z dobremi świadectwami i refe­
rer..cjami do obsadzenia następujących po­
sad: 

Na miejscu w oddziale dla służby do­
mowej: 6 służących; w oddziale dla robot­
ników i rzemieślników:-; w oddziale dla 
inwalidów wojennych: 6 robotników nie­
wykwalifikowanych. 

Na wyjazd w kraju w oddziale dla ro­
botników i rzemieślników: 1-go przedruka­
rza, 1-go drukarza maszynowego, 2-ch rzeź 
biarzy w drzewie, 1-go laboranta sPeciali­
stę do fabryki pierników, 1-go majstra my-

dlarskiego, 1-go samodzielnego fachowca. 
do fabrykacji pudełek aptekarskich luksu­
sowych i bombonierek, 15 kobiet specjali­
stek do lutowania delikatnych przedmio­
tów, .1-go fresera na żelazo, 3-ch majstrów 
hutniczych, 12-tu pomocników hutniczych 
do wyrobu szkła aptecznego, 1-go spawa­
cza, 15-tu pomocników do maszyny "koro­
na", 1-go werkmistrza do wyrobów nici 
1-go slifierza na pracę precyzyjną, 1-go 
stolarza do wyrobu mebli artystycznych, 
siłę samodzielną i wysoce wykwalifiko­
waną; w oddziale dla inwalidów wojen· 
nych: 7 robotników niewykwalifikowanych 
do różnych robót. 

Wielka afera maczna w lodzi. 
Banki lódzkia poszkodowane na 100 tys. złotych. 

W kotach kul])ieak.ich wywof,ala sen­
sację udeczka właśc.iteiiela wiiielki.ch skfa­
dów towarowych i przedstawiciela kiil>ku 
mlynów kalilsik·!ch. którv. jak siie okazało, 
dok-01nat szeregu oszukańczych tra011zakcyj 
i zhfed. narażając kflka większvch ]irrn 
z P'Ośród hwitowników mi:1JCznych na p<>­
waż.nie sfratv. 

Ink.iatorem tych operacY.i handlowych 
byit nie.iaki Plakowlcz. wtaścidel skladów 
towarowych, którv od dłuższego czasu 
rea1Hw.wał wieksze tranzakcie mąki i po­
sladat z teg-o tvtu tu zna·cZ1ne kr·edyty w 
bainłrnc.h tódzkkh. Ucieczkę swa planio­
wat on dawno, g-dyż od dluższ-e-go czasu 
pobierał mąke od swych dostawców ka­
litskitch na b-ezwartoścJiowe kwi1fkl i fi.kcyj-
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ne weksle, a za towar let11 ·Pobiierat od kup­
ców g'Otówkę. 

W ten sp-osób u.dato mu się wylutlzi·ć 
od więks.zyich firm łódzikich okoto 100,000 
zło.tych. z któremi teri prze<ll kiill!ku diniam1 
Plakowicz ulotiniit się z ŁodZli. 

Zawtiad-0mionv o tern oszustw.iJe przez 
poszkodowane firmy uirzad śiledczv pod­
jąif e111erg<f.czne dochodzenie. Wśród .p0sz.. 
kodowanvch zna.iduje S<ie r6Wl!1l1eż jeden z 
wie'kszvch banków tódzkiich. (e) 

------
Stan bezrobocia w Łodzi 

i w 5 powiatach. 
Z 28 tys. bezrobotnych pobra• 

Io zasiłki 9 tys. osób. 
Na terenie Państwowego Urzediu :po. 

§redniictwa P.racy w Łodzi i w 5-oilU po­
wafach w dniu 20 slernnia 1927 roiku by· 
to zare.jestrowanych 26.124 bezrobotnych 
v. tern w sa me.i Łodzi· 19Z77 osób. 

1 onqcy pątnik wyrwany z objąć śmierci. 
Z zasif.ków korzystało w ubieirlym ·ey­

RUdiniu 9,028 bezrobotnych. 
W samej Łodzf p01biierafo· za&i:tk+ 6.09~ 

bezr()lbo.tn:vch. 
Do par.afjj tomaszowskiej wracała z 

Częstochowy ptielg:rzymk:a z udziatem o~ 
koto 600 osób z miasta i okolk Wśród u­
czestników byf również jeden z. k1Sięży -i 
m ·ezes Rady Miejskiej m. Tomaszowa, p. 
RYbak. 

Strudzeni pątnicy zatirzymali się we 
wsi Zawada. Jnll. Ła~sko. tuż przy szosle 
Tomaszów - Piotrków. w odileg-lQści 4 
kiilometrów od Tomaswwa. oczekując 
przvby<C.f.a kompamjj, z Tomaszowa z ks. 
kamionilciem ' Sz.ymańsikiiirn. która miiala ich 
lu WiLtać 1 do kośoioła w TomaisiWWlie im 
asvsrować. 

Ni<t)z:naczn:a. gTupa z po-śród oi:elgrzy­
mów. w tern cztoo.1kow.f e orkiestrv z ks. 
wikarym, weszła do PobLiski-eiro drwo-rku 
p. Leona Jabtoński ego. wtaśc)ciela mająt­
ku Zawada. na oositek. 

Przyjęto strudoo11ych „czem chata bo­
gala". poczęstowano mlekiem ·i chle bem, 
ork!estra zagrała kilka utworów na cześć 
ir-0śc!1111n>Qści l już szvkowa11101 sie do odei­
śc.f.a. g-dy kflku uczestn1i•kom orzv~~·zła o­
chota wykąpać się w Vvo lbórce. tU'ż przy 
dworze i mlyinie. Nagle jeden z ką~a.-

cvch si ę. Olawas. uczeń z Tomaszowa, do­
stawszy stie w wiry, tu.ż w Pohliżu mtY'" 
na, zaczą,l tonąć. Brzerażenie og-arnęfo 
znajdujących się na brziegu towarzyszy. 
Na rozpacziHwe wołam~a tonaicego, ll1likt je­
d:nak z pośród obecnych nńe odważył s.ię 
pośpi.eszyć nieszczęśliwemu z nomocą ze 
względu na znacwą. parum-etrowa ~tęboi­
kość i beZITl.adziejność. zdawatobv s1ę. pró­
by ratunku. 

W trag"icznvrn lvm momencie nadhregt 
wlaśdoi:el majątku. P. Le0111 Jabtoń>S~d j. z , 
narażen.fem wlasneg-o życia rzooit się w 
spienioną głębinę i wśród nadludz.ki'Ch 
wvs·Hlk:ów zd-otar wydobyć Galwasa. któ­
ry byt ni-eprzvtomny j, ooczaitlkowo rniie da­
wal znaków życia. DopJ.cro oo zast'Oso ... 
wan·iu odp0wiec!1nf.ch środików. odzyska~ 
przytomność. W stan.ie groźnym odwie­
zi-ono n ieszczęśliwego piiel~zyma do 
szo-itala w Tomaszowie, gdzie d.zi ęki pO'­
mocv ze strony l~karza. VoW01Lv przycho­
dzi do zdrowia. 

Wypadek tem w ywo•tar 'n iemałe poru­
szenie nfetv J.ko wśród ucz.eis.irn4ków kom­
pa111·il. ale i ·w cal·ej okolicy. 

Pracov.1n·ików umystowycl1 brafo za­
s-if.ki 2.371 'Osób. 

W ubiegłym tfwodn1iu straciło prace 
na terenf-e Łodzi 15 bezroibo·tnych. otrzy· 
maro zaś pracę 4-05 osób. wvslano do pra­
cy 173. 

Urząd rozp.orzadza 9-0 wo.Jnemi miej­
scami dla robotników różn:vch za wo· 
d6w. 

GROżBA J>~ZERW ANIA ROBóT KA­
NALIZACYJNYCH. 

Jak się dowiadujemy, wydział kan ali z::: . 
cji wyczerpuje już fundusze, przeznaczone 
na roboty kanaiizacyjne i lada dzień może 
nastąpić całkowite wstrzymaniP tych ro­
bót i pozbawienie setek robotników c-hl r>­
ba. Brak funduszów :nastąpił z tego no·,··0-
du, że Magistrat nie otrzymał już rdy li::-­
cowej z funduszów Min. Skarbu j:iko !:>O­

życzki, ponieważ Min. Skarbu uchw<dilo 
dawać samorządom jedynie pożyc7.ki :..: B~m 
ku Gospodarstwa Krajowego na 8 proc. , ~: 
Magistrat uważa pożyczki te za niedogod­
ne i nie chce z nich korzystać.. (b} 

I 
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ULGI PODATKOWE DLA ROLNIKóW. 

Wczoraj łódzka Izba Skarbowa otrzy­
mała okólnik z Ministerstwa Skarbu ze­
zwalający na odroczenie zaległych i bieżą­
cych należności za podatek gruntowy za 
rok 1927 oraz 1-szą tatę za rok 1928 -- do 
dnia t października 1928 roku, bez pobie­
rania kar za zwłokę we wszystkich wypad­
kach, w których plony rolne uległy zni­
szczeniu wskutek gradobicia w stosunku 
ponad 40 proc. 

Odroczenie będzie udzielane na podsta­
wie indywidualnych podań. O ile jednak­
że dotyczy to właścicieli drobnych gospo­
darsl w rdo 43 ha), pbdania mogą być wnie­
sione zbiorowo przez urzędy gminne. 

Dotkniętym klęską gradową, w razie o­
trzym~nia przez nich odszkodowania, po­
krywa 1ącego całkowite względnie częścio­
we szkody, nie przysługuje prawo korzy­
stania z tego odroczenia (może jednak zo­
stać ono ograniczone). 

Ul!!i te dotyczą zasadniczo państwowe­
t!o podatku gruntowego. W sprawie płat­
ności dodatków samorządowych należy 
zwracać się do wydziałów powiatowych. (r 

PRZEMYSLOWCY WSTĄŻKOWI ZRY­
WAJĄ UMOWĘ Z ROBOTNIKAMI. 
W ~niu 27 kwietnia b. r. zawarł Krajo­

wy. Zw1.ązek Przemysłu Włókienniczego ze 
Związkiem Zawodowym Robotników Prze 
mysłu Wstążkowego Rzeczypospolitej Pol­
ski~j, od?zi~ł w Łodzi, umowę zbiorową, w 
mysl ktoreJ robotnicy otrzymali 50 proc. 
podwyżki płac. Obecnie przemysłowcy żą 
dają rewizji płac uważając je za zbyt wygó 
ro"".'ane. ~ sprawie tej nadesłał Krajowy 
Związek pismo do Zarządu Związków Ro­
botników Wstążkowych, z nadmienieniem 
że jeśli nie przystaną oni na przeprowadze~ 
nie rewizji płac i obniżenia tychże, wów­
czas przemysłowcy fabryki swe zlokautu­
ją. W związku z powyższem wczoraj Za­
rząd Związku Robotniczego zwołał ogólne 
zebranie wszystkich członków. Zebrani po 
wysłuchaniu sprawo zdania prze ds ta wiciela 
zarządu uchwalili jednogłośnie nie zgodzić 
się na rewizję i obniżenie płac oraz pomi­
mo gróźb zlokautowania fabryk wystąpić 
ze zdecydowaną akcją w obronie umowv 
kwietniowej. (r) · 

RADY GMINNE SEJMIKU PIOTRKOW­
SKIEGO. 

Przeprowadzane obecnie w gminach sej 
miku piotrkowskiego wybory dobiegają 
końca. Dotąd przeprowadzono wybory 42 
delegatów gminnych na ogólną liczbę 46, 
którzy wybrani zostaną w ciągu najbliż­
szych dni w Bełchatowie, gdzie wybory 
gminne nie zostały jeszcze przeprowadzo­
ne. Wśród wybranych dotąd delegatów 
przeważają członkowie stronnictwa chłop­
skiego oraz kandydaci z list bezpartyj„ 
nych. (e) 

.. ~ ~' ... . 

la srom. RobolnłhGI ChPZBlllJBftSBllh. 
Kalendarzyk zebrań i p<>gadanek. 

Starairuiem Stbiwarzyszesnia Ro bolln1i­
k6w Chrześdiańskic:h w d11n11 21 sferpniia 
Il". b. o<lbę<lą s·ię zebrania i poJ!adanki w. 
iniasteouia·cvch odd1zlafach: 

W odd~ale „Zarzew" o goooil!lie 4.30 
oo oor.. w oddz.fale „Dąbrówka" o godz. 
4.30 po po.t.. w; oddziiia,lie „Widzew" rów­
nież o fo.fże R"odzinie. 

W pontedi;~af.ek, <linia 22 sler'Otniia r. b. 
o R"Odil!i.n.ie 7-e·j wiiecz. w saLi „Domu Lu­
do'WlegQ" przy ulicy Przejazd mir. 34 odibę­
dzie się zebrainie dla cztonków Chrześci­
JańskieR"O Zwią:ziku Zaw. Robo·tlnlik:ów 
Wtókiienrruiczv·ch. na którem omawiana bę­
d:zie sipr:aw.a Pod;wyżki· w wz.emyśle wló­
k.ieinn1iczym. 

Czy wybory do Rady Miei­
skiei w Radomsku bądq 

zatwierdzonef 
Jak wiadomo, w Radomsku odbyły się 

wybory do Rady Miejskiej. W o bee całego 
szeregu sprzeciwów ze strony kilku partyj 
rezultaty wyborów nie zostały dotychczas 
zatwierdzone. 

W związku z powyższem wczoraj przy­
była do Łodzi delegacja nowych radnych 
frakcji PPS, która udała się do p. wojewo­
'dy, by interweniował w sprawie zatwier­
dzenia wyborów. · 

P. wojewoda przyrzekł delegacji, iż w 
ciągu tygodnia zbada gruntownie wszy­
stkie zażalenia, które wpłynęły i zadecy­
duje_ sp:awg zatwierdzenia wyJ?orów. _(i) 
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Krwawe żniwo pod, Kaliszem. 
Wieśniak zamordował własną żonq. 

Z Kalisza donoszą: 
Onegdaj we wsi Przygodzice znaleziono 

w ~olu, w okrutny sposób zamorodwaną 
kobietę, w której rozpoznano 53-letnią 
Magdalenę Sieraj, mieszkankę wymienio­
nej wioski. 

Dochodzenie policyjne wykryło spraw­
cę ohydnego mordu, w osobie męża Siera­
jowej 28-letniego Michała. 
_ . Tło dokonanego morderstwa jest nastę­

puJace: 
Przed rokiem Sierajowie pobrali się, 

przyczem było rzeczą jawną, że Sieraj oże­
nił się z kobietą starszą od siebie o 25 lat. 
Uczynił to, jak głosi fama tylko dla mająt­
ku, Sierajowa bowiem, bezdzietna wdowa, 
odziedziczyła po swym pierwszym mężu 
duże i bogate gospodarstwo. W krótkim 
czasfo po ślubie pomiędzy małżonkami do­
chodziło do gwałtownych kłótni i bójek, w 

czasie których Sieraj groził zonie, te ją za-
5:orduje. 

Krytycznego 'dnia Sierajowte udali się 
na pole kosić owies. W czasie wynikłej 
tam kłótni, Sieraj chwyciwszy kawał żela­
za, służący do klepania kosy, zadał żonie 
kilk:maście głębokich ran w głowę, a kie­
dy Sierajowa upadła na ziemię, mąż-mor­
derca, udusił ją, a następnie przyrzuciw­
szy zwłoki snopkiem ow,sa, wrócił do do­
mu i zajął się spaleniem swej splamionej 
krwią odzieży. Przy tej pracy zastała go 
policja. na widok której zbrodniarz z za­
miarem ucieczki, rzucił się do okna. 

Żonobójca, wzięty w krzyżowy ogiei\ 
pytań przyznał się do popełnionego mor• 
derstwa. 

Okutego w kajdany przesłano do dyspo 
zycji władz sądowych. 

-:o:.-

Pożar na letnisku pod Tomaszowem. 
Pastwą ognia pad/o 5 domów mif2szkalnych. 

Onegdaj wybuchł na lefufsku w Ino­
wfod,zu t>-Od Tomaszowem. R"rO.źny pożar. 
Oideń lJ()'WlSffal w mieszkaniiu Franciszka 
Leksńńskiel!o. g-d2'i1e kawa t żarza:oeg-o się 
węgla wv.pad:t z ple1ca w stome. kitóra mo­
men1alni e zaczęta się o-a1ltlć. 

Zaialarmoiwiano natychmii.asf sai.5Ledinie 
straże 0 1.giniJo1we, Jclióre rtłe modv rozwinąć 
aiałieżvlei akcH z t>OWO<lru braku środków 

rałoWlil.!.czvch. Dopiero po U1PJYwiie kifilku 
g-od.zin pożar rostał ugaszo111v. ale ptomie­
nie strawHv 5 sa.isfe<lnicli domów. 

Straty, isll)O!WOdowane wskutek pożaru 
są bardzo ma.ewe, tem'bardzie.i. ż,e siitny 
~iafr uilatiw1iJat rozszerzainiie sde pf omiood, 
kltóre przerrucałv się. szybko z ie<llnie:g'O 
domu na dnt.R'i. (e) 

--:o:--

[[ha 1amo~óUtwa mło~ei ko~iety w ~otelu PolJ~im w to~li. 
/\/ieznajoma nie odzysku1ąc przytomności zmarla 

nad ranem. 
M'cromj po ·Potuchiiu, jaik ro itci donfo­

slv dzienrniilki poiran.ne, z ok1na II piętra p-0-
lmju nir. 17 w !fotelu Połskoilm wvsko1czy­
ła okóto 26-liefu.ta koberta. bawfa1ca w ·tio-­
warzYsfWti'e przvieron.eg-o p, ~w:fde:rskie­
g-o, warsza·wiainim. Des.peratk:a uleg-ta 
pęloniięoitu czais1zk•i1 oraz ztama·ndu maweg0 
01rzedramiie111'ia. Prnew~ezi!Oma do szpiitafa 
im. P.ozmańsiJcich. zmarta d.zfsńał mad ra­
nem. n1e odzvskuJa;c mzvtomn:oś·ci. 

Towa'l"zysz jei, pa!IlJ ~-. bawiacy w. Ło­
dzii w wzeleźdzlie do wodska na ćw.Dcze-

nia. zaiPoZlfllał niiemajomą, wi Łodzi l za))ro­
sU do hote.l:u. 

B1i:ższvch dainych co d'O· osoby efo­
gamiokfe.i1 kobj.ety, jak r6W1I11ież jej 11a'1JWi!Ska 
pain ~. nie mtia. Nle·maiDma. wedfu,g pe­
wnych danych. byta mężatka i oochod2li'ta 
z PahJarnc. 

Dochoctrenfe, maiąice na celu uia·wnie­
T11iie mazwisika desperatki. trwa nadal. Pa.in 
~. w d!Tldu dz1sle}szym, Po tei tragLcz.nej 
lJl!'ZY!!Odz!e. o~uś·cit Łódź, udając snę do 
swej fiąirmarcji Wojsk01wej. 

Radosny zwrot w kinematograf Jl polskiei. 
Nowa górno--śląska wytwórnia filmo\va w Siemia; 

nowicach. 
W yohlOdząc z zalo żooli:a, że tak bogaife 

1paóstwo, jakiem jeslt Porrslka, musi• mi.~ć 
swa. wJasną 1Prorlukcję kfuleimaJtoigtl'aficwą, 
sta'le naJW-OtYiWaliśmy do roZIJ){lczęcia 'I"Ze­
t{}łn ·cJ, 1Mkrojol}'loej 111:a mi1airę etnrOfPej'Ską, 
pirod1llkicii po[skie•j, a·iJełby nie 01pieirać się li 
'tylko na filmacth o:bcy>dh. 

Do,vodziHśimy, jalk ważną rolę odg-ry­
iwa 1W zyciu nowoczeSt.1yich sipoteczeń'5rl:·w 
:ki.no, •wyka~y:wa1Uśimy koirzyśd, j.aikii·e 
przy.n~eść nam może k>rajoiwa wy'tiwóir­
czość fiilmowa. 

Oboonie mamy do nmotowania rado­
s;:y faikt 1P01wstantla, Olboik fo;tm !.ejqcy:ch 111 ie 
łi 1cmyoh wyt.wórni· '})'01lsiki1ch („Sfimlks" , 
,,Leo-Mrn", „Dian.afiilm") 11101wej :potężnej 
jednostłki 1PlfiOKfa1ik:cyj111e.j, ik!fóra da1e rę!kod­
mlę ' 1Pclhinięcfa naszej wytwórczości ikira­
jQ'wej na 111ow·e toirv iro·ziwodu. 

PieilWSlza ~ómośląiStka wyitiwóm~a m­
mowa „Espe-fi~m" w Siemian01wicaieh 
[l)Otwstała drzięki inkjal1:YiWie i· spreżyStośd 
ikliJllku einer.g1iczn1110h jedJn10steik. Na cwte 
„E,spe-Pl1lmu" stoi IP. Ste!fa111 Piiierzohails:ki, 
który zoiriganq.z()!Wal dotyohczas a;ui sześć 
fi;iji wvtiw6mi rw więikszyich miasta N­
s!k:i (Byid.g"OIS'ZCZ, Kaito1wtlice, Grudziądz, 
TOtrUJń, ~ Kiralkćw) i w Gda1ńSku, !kitórych 
zadaniem jest wysZ1Uiki1wanTile „nairy11jkiu" 
alktorsk1eigo, inadiaj~cego się do zd:ięć Ul­
mo1wyich. 

Uirzątdz.eitlli•e tocłuniiezne iwyitlwómi 'WZ'D 
rorwaoo łesłt na nai1więik:S'zy;ah wyińwórnq1a•ch 
śwj:afuwylch; :uwz!!'lęooiioo ·e są 1t1;zjno.wsz.e 
rod'oyicze rw lej d1z:ioozirnie, wśród których 
n:a iplain ipiierwszy wyib~ja się 12 d'lllżyicih 
„J1u1pi:t·erów", 20 Jro11111:ak•t6w bocznych, u­
mo1żhl1wJ:ająqnch nłezaq-eżine z<lJęda ikol!l­
itir.asitawe, „ju1pi1tery" iroc·home 111a .g.uimo­
wyoh !kotach oraz szy1noiwe, obiegajctce 
suro!P hali fiiJ.morwej. 

Pll·e.in'aiiry ma1ą świeliny ~eren w 30-
mO!rgowy;m pa;rlku, poinadto IP'f'Zyilega do 
wytwórni duży, odemlorny drzeiwami pit<vc 
n:-.stiręc;zai.ą.c~ l'd~ iwdziieiame pO'le 

„ 

do dzi.a1tooiia. Jesl róWlilf.eż s:taw, zairośnię 
ty smw.rurem, na któirynn zdejmować slę 
ibędzie egzdtyicZlilo-ameryka.ńsik:i ·e ikirajo­
brnzy. 
Reżyserja s1po1czy1wa w ręika·ch dtug10-

te1tnlego r·eżvsera wvt1w6mi rosyjskich 
(Chażooilmwa, Thi1emann i Reiltlg.alffta) IP· 
A. Twardy}eiwiicza ora1i :p. Ło1wicza, wy­
itJraiwnego reżyseira, który o'Sitatnio .praco­
wat w Beirfa1i1e. 

Noiw-01powsitaJ.ej wytwórni „Espe PiQ­
mu" pirzyśiwlecać będzie idea postawie­
nia mas?.Je·R"O wze.mys t>u firlmoweizo na wy­
żynie, k tóraby z~kata nam uzna~1 1i1e za­
gTa!!llcY 1 otwo:FY·ła dotyichczas zamkrnię-
te nmiki ekspo1rtu. St. 

/\/owa linia tramwaiowa. 
Wczoraj przedstawidele MaR"lsłtafu w 

osobach p.p.: wtceprezvde1rnta Wo.iewódz... 
kiego, wlce-prezydenta Grosz.kowskiei?O, 
dy.r. zairzą<lu mlejsk1iego Zale•w:sik1i·eg"O .j, WJi ... 
ce-prezesa Rady M11ejskiei Wo1czyńsk·ie­
g-o zwied!z.fli nowo wybudowaną lin~ę 
lramwajo1wą., która będzie biel!nąć UJ1ica­
mi: od Gtów1nej, KilifJfsikfeg-o, Przejazd Wi 
sf.ronę Za~aiinikowej oraz Przejazd od ut 
PJotrkoiwsikiej. 

Po za tern prz,edsiławi{óele Maigiiis·tlrafu 
zapozinaH się z budową lfilldii lramwia.t<>­
wej, która bieg-nąić bę<lz.1ie od ul. I>iotrilro­
ws~dej, Zrelanią, WI strone Placu liai!Aern. 

Wsz.el'k.iich wyjaśni.eń w sv.rawfe budo­
·wv i wvbudiol\varnvch Hni.j udz,ielalrł przed­
stawideilom Madstr.atu iniży.nieroiwie z diy­
rekcj.i tramwa.}ów miejskich. 

Nale·żv zazna-czyć, i ,ż lfit1ja tramwajO­
wa na ul. KHifrski·eg-o i Przejazd .oo•sfanie 
oddana do. użytku ·publkzne1ro w lflafbliiiż­
szvch d~1>iach . g-dy± u:kt.ada:nie szvn tram­
wa.iO'\V'VCh na uJ!. Przejazd pemiedzv ul. 
Pl•otrkowską, a Kililńskieg-o Postępuje W! 
dość nrzvśroles.zoniem lemmie. ""'· 

Nr.m -„ 
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Czr biblja jest prawdomówna? 

. 50-kilogramo'!y małżonek, spogl,­
da1ąc na swą 100-kdogramow~ małżonkę· 
I jakte tu wierzyć, łe Pan Bóg stworzył ' 
kobietę z jednego naszego tebra. 

Schwytanie dezertera. 
· Onegda4 zbieg-t w nocy z IV szpitala 
Okręgowego w Łodzt, przebywający 'tam 
na kurncji szereg-owdec 28 t>uilku Strzel­
ców Kan .• Stanfsraw Pio·trowski. IV dy­
wizjon żand.armerji wdrożył za dezerte­
rem eneririczmv t>Ośoig, który doprowa­
dzH do ujęcia Piotro;wskieg-o w okorli1cz­
nościa,ch :następują•cych: 

Wczoraj zauważyit PiotrowsJdeR"O na 
Wo<lnvm Rynku sitarszy żandarm Złem· 
lewskf. Zatrzymawszy R"O. zażadat wy­
leg-ttvmowainia słe. Wówczas Piotmwski 
okazał żan<lannowi przepustkę do lekarza 
dentysty, opiewają.cą na lflazwisko szere­
gowca Andrneja Stasiaka. Zmieszany, 
wviąt z kieszeni dowód na nazwisko Wla­
dvstawa Kuilpińiski0eg-o, W-0bec powyższe­
go odipro'\vadwno ~o do dvwfajo111u, g-dziie 
przeprowadzona rewizja osobista ujaw.nri~ 
fa przy Pio·trows~im j.esz.cze trzy legity­
macje 111a różne nazwiska. 

Po przeprowadzeniu wstępne.g-o docho­
dzenia dezertera odstawiono do woisko­
we~w wtlęLienia śliedczego. przy ul. 'Kra­
szewskie~ na Choinach. Ża.ndarmerja 
prnwad.zi dochodzenie celem U'Sfale111fa. w 
Jaki spoisób dc1szed.f Piotrowski do posia­
dania aż l)ięciu dDwodów osobistych. (r) 

Listonosz, którv topi! listy 
w rzeczce Wolborce. 
W ostatni.eh dniach do urzędu poczto. 

wego w Łodzi wnływały skarRi, iż listy wy­
syłane do Piotrkowa, nie dochodziły do 
rąk adresatów. 

Ponieważ skarg takich napływało co­
raz więcej, łódzki urząd pocztowy zwrócił 
się, do piotrkowskich władz pocztowych, 
ktore przeprowadziły energiczne <locho. 
dunie. 

Rezultaty śledztwa są zgoła niezwykłe. 
Okazało się bowiem, iż j.zdnef[o z listono­
szy, bawiącego obecnie na urlopie, zastę­
pował niejaki Stanisław Szustakowski, za. 
mieszkały w Piotrkowie przy ul. Sicd~o­
domki 19. 

Szustakowski z natury bardzo leniwy, 
nie chciał się zbytnio przepracowywać, wo 
bee czego korespondencję zamiast dorę­
czać adresatom, wrzucał do rzeki Wolbor­
ki, nad którą leżv miasteczko. 

Traf chciał, iż- właśnie tego dnia, w któ­
rym do urzędu pocztowego wpłynęło zaża. 
lenie, jakiś jegomość kąpiący się w Wol­
borce, zauważył w jaki sposób listonosz 
spełnia swe obowiązki zawodowe. O od­
kryciu swem zameldował odpowiednim 
władzom. Szustkowski został aresztow3.· 
ny przez policję, która po przeprowadzenit• 
dochodzenia przesłała go do dyspozycji sę· 
dziego śledczego. (i) 

'. !/;~g._{(!J/ktifn:w.. 
' i pnvlo'V 111aler1Ji,„ 

A!!lfl-AłlllrR/J~ 
.... wem ~" 

. ' ll.•,_2Qtf.l;ł. : 
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SPIS DZIECI W WIEKU SZKOLNYM. 
Komisia Pows:zeahnego Nauczainia po 

da.je do 01góln°e.j wiadomoścl, że wi:aidomość 
poda111a przez prasę od:nośirLi1e zapiiS6w do 
szkół powszecihnyc'.h, nie dotyczy Łodzi, 
gdlzie jeszcze przed fe.rjami iJe,bniemi 1}rze­
prowad-zooo rejestrację dzieci 1 z.a:Pi'SY 
sziko111Ile. 

Dalsze zarządzenia w zw:i•ąizku z no­
wym rokiem szko·lnym, uka•żą się w naj­
bliŻSlzycih dniach. 

KRADZIEŻ PRZĘDZY~ 

Wczoraj zaszedł w „Wd<lzewsk•iej Ma 
nufakturze" cfokawy wypadek s·cbwyta­
nla na g-orą0cym uczynku kradzieży robo'f­
nika. którv rówmo.cześnie, jako cz.tonek 
zwiazku budowla111eg-o, bvł w komisji s"tiraj 
kowe.i te~ związku. Schwyfanym oka­
zat sfe Józef Broniiak. przv którym zna­
lez:iono większa ilość t>rzedzy. 

Zawiadomiona 'O tern p0lfcia areszto-
wa ta spr a wce kradzi-eży . (b) 

NOWA POWAŻNA PLACÓWKA PRZE 
MYSLU GUMOWEGO W POLSCE. 
Ośrndek ppz.emystu pO'lskieg-o Łódź 

posz;czydć się może 1110twym wielkim slllk­
cesem w dzie<lzi111ie wytwórczości. Do­
wiaduiemy się mia111Q!Wide, fsf lstinj.ejąca 
od kj.),ku łat smve<lZiko...,poisko-anglelska f[lr 
ma wyirobów gtmlowyioh „Gentleman" z.ina 
cm:e rozszerzyła swe .za1dady przemy­
stmve prrez sprowadzenie z za·g-ranky 
nowoczesnego urządizenia fabrvki lka~oszy 
śnl•eg-01wców, obuiwia giurrnow·ego i S{J)Orto­
we_gio. 

KleroWttt1dwo fahrvki spoczywa w rę­
~<ach wytt>ra•wll1ych fachO\\ic/Yw-Sz:wedów. 
którzy w ~tej dziedz'.111le przodują n.a rynku 
światowym. Wyirohy łoe.i firmy, które już 
się ukaza·ty w sprzedaży wyiwotały rw§r6d 
sfer za·inleresowwnych praw<l1ziiwe uZJna­
nie i z rpowodrenlem kio111kuroiwać mogą 
i naJm.zedniejszemi wyrobami· zag.rainicz­
neimi. Krni nasz wzbogacLt się o nowa. 
pi]acówikę, 'która dająic ko111Sumen1to1111 fo­
wair na·Neps·zergo ga'VU!l1ik:u, !J)rzy;cizymi się 
Jed1T10ocześnie do wzmo:żie1T1ia wytwMczości 
polskie.i ri zabmuie z,będl!ly przywóz z za­
granicy, poprawiająic w ten SIPOSÓb strun 
go51podarczy Polski. 5897 

~ „ • 

Olbrzymi pożar przy ul. Al. KoSciuszki. 
Pastwą płomieni padł dobytek wartości 200 tys. zł. 

Wczoraj w godzinach wieczorowych nad 
miastem zapłonęła wielka łuna, szeroko 
1ozlewająca krwawy blask ponad zabudo­
waniami miejskiemi. 

\Vkrótce ulicami miasta przesunęły się 
przy akompanjamencie trąbek alarmowych 
i dzwonków liczne oddziały straży pożar­
nych budząc swą liczebnością I poważnym 
taborem ratowniczym zrozumiałe zacieka­
wienie. Liczne rzesze ciekawych i żąd­
nych sensacji spacerowiczów podążyło śla­
dami wozćw strażackich, które zatrzyma­
ły się przy Al. Kościuszki 3. 

Pod tym adresem w posesji wielkiej 
mieszczą się fabryki I warsztaty pracy, a 
mianowicie: fabryka wyrobów wełnianych 
sukcesorów Halberstadta, pończoszarnia 
Reichmana, ślusarnia dentystyczna Szwar­
ca oraz fabryka wyrobów wełnianych Ber­
ga. 

O godzinie 8 m. 30 wieczorem -<lrzędnl­
cy biur fabryki Halberstadta spostrzegli, 
że w pomieszczeniu pończoszarni Reich­
mana na 2-giem piętrze tegoż domu coś się 
zapaliło, ponieważ oknami wydobywała się 
smuga dymu. Po stwierdzeniu, okazało się, 
że istotnie w pończoszarni powstał ogień z 
przyczyn narazie niezbadanych. 

Wiele łatwopalnego materjału, nagroma 
dzonego w fabryce, stanowiło podatny 
grunt dla szybkie~o rozprzestrzeniania się 
pożaru. Nic też dziwnego, że w przeciągu 
krótkiego czasu całe II-gie piętro posesji 
znalazło się w płomieniach na dobre roz­
gorzałego ognia. Olbrzymie słupy ognia 
przerzucały się na sąsiednią fabrykę Ber­
ga. 

Na miejsce pożaru przybyły wszystkie 
oddziały straży ogniowej z władzami poli-

cyjno-śledczemi. Pożar rozszerzał się z 
zawrotną szybkością. 

Przybyła straż żywo I energicznie 
wszczęła akcję ratowniczą. Natychmiast 
posypały się gromkie a doniosłe rozkazy 
komendantów. Strażacy z zadziwiającą 
szybkością zaatakowali ogiefl. Z godną po 
dziwu odwagą i brawurą stanęli na swych 
placówkach, by bronić mienia współoby­
wateli. W blasku snopów wybuchających 
iskier poskramiali rozszalały żywioł, dziel­
ni, a tak mali w oblkzu swego wroga stra­
żacy. 

Akcja ratunkowa była niestety wielce 
utrudniona. Podwórze posesji nawiedzo­
nej pożarem jest bardzo ciasne, a przytem 
dał się odczuć dotkliwie brak wody. To 
też akcję prowadzono z obu frontów. 
Część oddziałów zajęła pozycję z Al. Ko­
ściuszki 3, inne zaś prowadziły walkę z ży­
wiołem od ul. Wólczańskiej 20. 

Jak ciężką była walka i jak sprężyste 
dowództwo świadczyć mogą wyniki. W 
czasie akcji ratowniczej, którą dowodził 
komendant p. Grohman ranni zostali trzej 
strażacy, a mianowicie: Gredko, Birke i 
Szmidtke. Pierwszy z nic został zranio­
ny szkłem, które przecięło mu żyły u ręki. 
Strażak Birke doznał kontuzji oka spowo­
dowanej silnym strumieniem wody. Ran­
nych strażaków odwiozła karetka pogoto­
wia do szpitala. 

Pożar trwał do godziny 10 m. 45. Stra­
ty przypuszczalnie wynoszą około 200 tys. 
zł. Fabryka asekurowana była w towa­
rzystwie angielskiem. Pończoszarnia Reich 
mana spłonęła doszczętnie, poważnemu u­
szkodzeniu uległa ślusarnia den!ystyczna 
Szwarca, po za tern spłonął dach Ubeq~a. 

Strajk protestacy~ny w rzeznlach miejskich. 
"' poniedziałek Łódź pozbawiona bądzie miąsa. 
Jaik W•iiadomo, pracownicy rzeź.ini miej 

skJ.cih od dhtższeg-0 już ·czasu domag.aili się 
.podrwy.żiki i kasy emeryt:alnej, której sta­
tUlt uchwaliła Rada Miejska jttż w marrcu 
r. lb. 

W celu iprzyśipi0eszernia ~re.aHwwania 
tych tPOSitud.a'tów, udata się w 1Pi1ątek spe-

ojailma dekgacja do Warrszruwy, by fnifer­
weinjG•wać w Mi1J1iste•rstwi1e Spra1}\' We­
wtnęitrzinyioh. 

Tyimczasern w Minist-ers'tiwie pmyjąl 
dellegaicję jeden z urzę<lniikóiw. Deffegacja 
nk ni.e uzyislkaiw!S'zy, \WÓciJla do Łodzi. 

Wczoraj ipo IPO·f.uidmJJU 001byto się rw lfiej 

KURJER SPORTOWY. rnr. 3. 
0Si0bisifyd1 ,i1ruf0irmacyj udziela Kornen­

d.ą Okręgu Łódź codziietninfo od J?"Odz. 17-

Kto gra dzisiaj o mistrza ... 
stwo LigH 

ŁKS. z Polonlll w Warszawie, 
Turyści z TKS·em w Lodzi. 

(C-S) Dziiś. ł. i w 1J1iłed7ii.ele diwia 21 
·b. rn. odbędą. sJę nasłemijące mecze o md­
strzostwo Ligi Państwo·wei: w Łodzi grać 
będą Turyści z TomrfLsktm K.S.. w War­
szawie ŁKS z Po·IKmią.. w PozmianJu War­
sz.a wianka z Wairtą. we Lwow1ie odbędą 
się dw.a mecze: Czarnych z Jutrzenką i 
Pog-oonf z Ruchem gómoślaskim. wreszcie 
w Krako0wte warszawska Legj.a rozegra 
mecz z Wisla. 

IPC odpoczvwa. wobec cz.eiro Wjsfa, 
która została zepchnięta na drurtfe mdej­
sce Jednym PUJnkt.em więcej przez IFC, 
ma obecnii·e szam.se wydostania sie z pa­
wrootem na pierwis.ze miejg.ce w razie wy­
~rane.i z Leg-ją, co Jest bardzo ·mawoopo­
dobne. 

Bieg kolarski „Rosursy" 
zostanie powtórzony. 

nowy termin biegu dnia 28 
sierpnia r. b. 

(C-S) Tow Kol. „Resursa" komumWku­
.ie. że bieg kolarski. organi<z.o.wany w <lin. 
7 sierpnia r. b. o puha.r wędro.wnv1ilm. Wag 
łlera zost.ande r>0v:tórzony I odbędzie ~ę 
po raz drug-i d'l1!ia 28 b. m. Powodem te-­
~rn iesit. że czasy poszczegóbnoych dinliY'tl 
i zawodników nie zgadizaly sd·e z soiba, u 
poszczegóLnvch sędziiów oraz fakt, że 
drużyny ŁKS i PTC na,p'O·t:katv na prze­
szkodę w Poostad zamkin.ięteg-o szilabaoo 
w Łasku. Wobec tego bieg- ten odbędrzie 
się powitórni.e na tej samej trasie. t. j. A­
leksamdrów - Lutomiersk - Szadek -
Łask - L~·tiomiersk - A[eksarndrów, je­
dvnie z omi.ni'.ęciem dwukrotnego P'iZeja­
zdu przez tor koJ~jowy. 

Towarzvs1twa. które optadtv w~isoiw·e 
przy ł>i.eJrU z dat. 7 b. m. l)OIWtómie już gQ 

nie WS>l'a ca.ia. 

Miqdzynarodowe zawody 
bokserskie w Łodzi. 

Udział bokserów niemieckich 
i górnośląskich. 

(C-S) Dowtla<l1Ujemy się, że w potow!e 
wirześnńa S .S. Unii0!11 zamierza rorog-anilzo­
wać wielkie mię.dzvnarodo·wie zawody 
boks·erskie z udziałem czoł•owyd1 bokse­
rów Fol.siki oraz całego sze•regu zawod­
ników Górnego Sląska i Niemiec. 

Bokserzy p<i11'Sicy prws•zH ostatnio· sze­
ści·otyg·odiniol\vY kurs przedoHmpi-.iski w 
.Poznaniu. co każe przypuszczać. że zrnai­
dują s-ię w dobrej formłe ri pa.trafia zadoku­
meruto•wać swa. dobra klasę pięściarzom 
za.rniejscorwvm. 

Zawody zapowiadają się baordw .ittrte­
resują,co. z:wfasz·cza, że Iderow111fctwo U­
n1ionu czyni w tym kien.nnlku odpowiednie 
starania. żeby .impreza ma.iąica dojść ® 
skutku. We najlepiej wypad.t'a. 

Doroczny bieg /ekko-atle­
. ~:tyczny 6-go sierpnia. 
Komenda Okręg-u Zw. Strzeleclclego 

Łódź, dla przekazania tradycji czyml\l 6-,go 
sierrpnfa 1914 roku obecnemu ookorlerutu 
Młode.i Po·IS!ki org.anizujoe w dniu 28 S•ierJ>­
nla 1927 T. „III dorocz:ny b!eg- 6 s,Jierp1J1ńa" 
dła cztooików Zw. Strzeleclcie,1ro i stoiwa­
rzvsm111ty1Ch w srowar.zyszmiaoh o. w. ~ 
sPortowych. 

Trasa wynos.i 4000 m.. p;rowadzi od 
zbiegu ułic Ewang-eHddeł i Sienikiiewdcza 
prrez 'Ull. Ew:ang-elicką. Piotrkowską. Sw. 
AOOIV naokoło parku ks. Poniat.9W1S1k.ieg0 
db wy.jścia z ~orż palflku na ul. Sw. Ka­
rola. 

P<>CU!itek bi~ o godz. 11-et uprzed­
nia zbiór.ka o g-odiz. 10-e.i w łoka!u Zwląiz­
ku StrneleckiLeJ;ro, ul. Siemlkiewicza 3. 

Do bie.R"U mogą sta'"·ać wszyscy za­
woonkv d1 z.i:rtaszać się tylko z.a oośredn·L 
ctwem swokh stowarzvszieil do· dnia 25 
s~rpinfa r. b. pisemnie J.o Komen<lv Okrę­
gu Z-wi. S~eckireg.o, UJL Sie,nkiewJcza 

19. oraz płsemnfo na każ.de żadra1nie. 
ZawodnJcy zg-tos1z.en:i przez stowairzy­

szenia wun.ni 'być uprze.druio badani przez 
lekarzy, przvcz.em wym1ikł bada1J1ia oraz 
wiek zaw·odmik6w wifnnw być zazinaczone 
w liście zgłoszeń. 

Zwycięz,ca bieg-u ot:rzymuie przecoo­
dnrią na~rodę Okręg-u Zw. Strzeleckiego I 
złoty żeton, następny:ch dwóch bi1egaczy 
żetony s.rebm,e i dalszych trz,e,ch brtJIJtZIO­
we. Stowarzyszenie, do które.i.ro należy 
zwy.cięz,ca, ofrzvrna dYtJll•om honQ•roW'y. 

„Dzień sportu wodnego" 
w Łodzi. 

Organi2uje go Liga Morska 
I Rzeczna. 

(C-S) Dziś, 1:. j. w, ntedz.iele dn.ia 21 b. 
m. odbędzie się w Rudz.rle Pabianicki.ej -
staira111•lem lódzkirego oddziału Lig.i Mor­
skiej i Rzoc:mej „Dzień Sportu Wodnego", 
m.ajl:)!cy mia celu propagandę sporrtu wodne­
go, tak mało z:naoog-o .ieszcze w Łodzi. 

Proog;ram drniia obe.jmuje plQp]sy wodo­
laza Swiderskiego, zaw<Jdv p.fYWackie pań 
i panów w biegach i w skokach. zawody 
wi'Oślarskie i po·p;isv ucmiów szkoły pły-
waITTJia. · 

ZawiOdY te odbędą się na s'fawie Sfe­
fańskieg,-o w Rudzi·e Pab.ianickJiej. Ze 
w:zg-lędu na ni1skoie ceny wstępu (1 zl. 50 
gor.), publf.czmość pow~ma jak naHicmiej 
przybyć na dz.isiejsze zawody w cełu za­
zna.iomienia się z .p·ięknym ii ·Pożytieczinrym 
sportem plywackhn, majacym v.rskurek 
niesprzvda.iących warlunków lerenowvch 
nieHcz.nych tylko zwolet11111ików w Ło­
dz.i. 

OTW°AROIE BIEŻI\1 ~Z.S. W AR­
SZAT\V A. 

"(C-S) Bieżnia A.Z.S. Warszawa zo­
stanie otwarta i oddana do użytku w po­
towii0c wrześn.fa mia majacv s,fę odbyć wire­
<ly mecz Polska - Cz<:!chosto\\'ac.la. Bę­
dzie to niewątpHwie najlepsza bież111iia w 
Polsce i jedina z ie·pszych w Eurooie. Bie­
żnia ta jeisrf iuż wykończona i oczedsfa­
''ia 5'ię doskonale. 

' 
co dzlł uSłYSzrmr z gło­

~nlcy radJo-aparatu? 
Progra111 warezawsldeJ atacJI 

nadawczej. 
Niedziela, 21-go sierpnia. 
Warszawa, tlll m. - 12.00 Sy~nat czasu ł ko 

muni.ka-ty; 13.45, 14.10, 14.35, 15.00 i 15.05 Odczyty 
rolnicze; 15.30 Transmisja z Dolmy SzwaJcairskiej 
Koncert popularny, Qrl'ganizowany przez AL Siei 
skiego, wespół z wydz.iafom o:lwfa.ty i kultury 
magistratu m. sł. Wars1.awy i P-0!skiego Ra<ljo 
Wyko.nawcy: orkiestra pod <lYlf. AL Sielskego, 
M. KeyJ.owa (śpiew) i M. Ro1bakow.a (akomp.): 
17.'lO Amlyc;.a dla dz.ieoi - wykona p. Bachnicka; 
17.3.5 „Okrężne", dwuaktowa komed}a Józefa K<l 
rzertiow9kieg-0; 18.35 Roz.mai~<Jści; 18.55 Komu­
ni.kaity P. A. T.; 19.10 Odczyt p. t .•. Obozv in­
strukoorskie", wygłosi :E. Ryszkowski z dziah1 
„Harcersitwo"; 19.35 Odczyt p.•t.' „Japonja, gdzie 
teaitr jest świątynią". WYglosi p. Stefa.n Łubień­
ski z dz.lalu „Podróże i przygody"; 20.30 Kon­
cert wieczorny. Wykooawcy: Orkiestra P. R 
pod dyrr. J. Hi.rszfelda oraz p. Marja Bndz·iszcw· 
s.ka (śpiew). Mieczysław Saleaki (śpiew) ; prof. 
Jerzy Le.fa,Jd (arkomp.); 22.00 Komun~ka1y policji 
loomunikait lo.tnkz<>-mete.orol<>gicz.ny, sygnał oza­
su, komunika.ty P. A. T., nad pro?Jram. 

Berlin, 484 rn. - 20.30 Koncert orkiestry z u­
dzia.tem sopra.nu l tenora: J. Wyjątki z operetek 
Leo PaHa: Rmwódka, R<>ża Staimbutn. Księżniczka · 
dcla'f6w, Cesanowa ł inłre. II: Wy:jątki z oper 
Lorrt:zinga: Pfatnerz o.raz Garr i cieśla. Na zakoń­
czenie ostatnie wia<IOll110ŚCI i k011t1unikat sportowy: 
22.30 Muzyika taneczna kapeJ.i Hoffmann. 

Teatr, muzyka i sztuka. 
TEATR MIEJSKI. 

Dziś Pow.tór.zenie wielkiej rewji St. felixa p, 
t. ,;Paryż-Łódź. Bilety na dz.isieisze przedsta­
v:,łelAiE sprzedaje kasa zamaw:iań od godz. 11 da 
2 po pol. w sklepie W. Sailwy (MO!llruszrlci 2), zaś 
od godz. 6 po pool. w kas-ie Teatru Mieiskeg-0 (Ce­
ge.lniana 63). 

sprawie zebra-nie 1Pra·co'Wl!lilków r.zeźni i 
po dłuższej dy.s!kus:ti uchw.afo1no na znak 
p,rolfestiu iprzecilwllm 1elkoowa7.eni•u 1Praico­
w11Jków f1z.eźm.i iprok1.am01Wać na dzi1eń ju-· 
trzej5zy stiraJk piro"tes'facyjny rw [Zefuiaoh 
miej~kioh. (b) 

Bieg kolarski o nagrodą 
m. Łodzi. 

W dniu dz.isiejiszym ro.zeg.ranv zl<J.sta­
niie bieg- kolarski o doroczmą nagrodę m. 
Łodzf. Start o god.zmie 8 raJJ10 na szoSiie 
wars-za.WJSkiej w Krzvwiu, dygtans 100 ki­
lometrów. 

Zawody odbywają s.ie pcd patronatem 
Mag·ilsitratu, a org-anizacia techlf1icZJ!lą zaj­
nmie się Tol\varzystWJO Zwoole.nin1ilk:ów Spor 
tu. 

W skład komisji sędziów wchodzą 
pr.zedstawiciele miasta 'Oraz stowarzyszeń 
S1J>0111towych łódz.kkh. 

ZwYdezca bieg-u otrzymu}e nag-rodę 
przechodnią m. Łodz,i w oostaci artystv­
cznfo wvlmnane.i::o postumentu bron.zow·e­
g-o, v:wbra..ża.iąceg-o kolumnę króla Zyg­
m~nta 111.a Placu Zamkowvm w \Varsza­
w.1e. 

Dl~ najbliżis'Zvch zwycięzcy uczestni­
ków b1e.g-u przeznacza.no 1 żeton zl·oty i S 
srebrnych. 

Mistrzostwa armii v1 lu~ 
blinie. 

l:.6df reprezentowaf beóz:~e 
28 p. Strz. Kan. -

(C-S) W dniach 2D i 21 b. m. w Lubr­
nde odb(}dą sf ę międzykorpuso,,-c roz­
grY'Wilcl pUrkarskie o mistrzostwo Armji, 
przyczem druży.na 21 p.p. z Warsza\\„V 
wotka s0ię z mistrzem DOK II - \VKS 
ttaJ.l.er-czyk - Równe i z mistrzem DOK IV 
28 p. Sf.rz. Kain.., w którym g-rać bcdzk 
sz;ereg cw,f.owych g-raczy tódzk'cli , iak 
Gosławski. Radomski i inni. 

Zwycięzca rnZ'grywoek 1ych wcźmi·e u­
dziat w półfinała·ch o mfstrzostwo ArmH. 
które cdbędą się w polov.ie wrzcfoia ~; 
Warszawie. 

• P•sy. cici'R'ienlaeh serca ł zwannfo· 
niu nn•:zyn, skłonnoAci do udaru i afaków apo· 
plektv~znych, n~turaln11. wo:la gorzka „Franciszka 
JóJZefa aapewma ła(todne wvprótn:eni e be::: ni.d­
wyrę:i:anła się. N~ulrnwe spos!rir:eżenia. k ;!;;icmc 
prz:y chorobach nnczvn kr·•łonośnych clowiodł•j' 
ż~ 01abom w starszym wieku wodc: florz~l'l Fran• 
c1sr;;ka-Jóaefa oddaje nłcoćenłone usługi. ż,. 
dać w aptekach i droQerjacb. 

„ 
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. 
~~ milionów ~olarów ioo~iiewanego ~efitJtn w naium ~naniie ołatniuJm. 

ipesymuzmowf, gorzej jest j.edn.a1k jeżeli kal­
lrulacja opa1rta na QlP'tymfstyczmych prze·· 
slainkaoh oka.rże się tblędną, m'Oli.e się bu. 
wtiiean maQeźć rw syttuacił illrudmej, a C2'a· 
sem oowet bez wyjścia. O ;tern p<>wiitm ~, 
sfery kompe't.emibne pamiętać, gdyż zby­
tr&a ostr<rimość 111igdy nie zaszkodzi, zwła -
:s~. jeżeli cyfry wyimownie do tej ostro­
żno•ści na/WIO!łują. 

Bierność bilansu handlowego będzie · malała. 
Czy wystarczy zapasu dewiz Banku Polskiego? 

ex) Bi·lans handlowy za .J)i.eirwsze pót­
tocze roku bież. zamykał się ipowarbnem 
saldem biemem około 22 miljOnów dOla· 
rów p.rzyczem ostatni·e d1wa miesiąoe wy­
kazywały cyfry niemal kata&t•rofa1line. BI­
ians hałldrloiwy za lipiec zannyilra się sumą 
0tkofo 4 f pót mi11'jcma dolarów, a więc sumą 
niedDd1odzącą do 50 1Jl'(J•c. bfemego sa1lda 
w oz.e-rwou. 

Po za term jednak, że zmt11i1ajsz.einie się 
znaczine cyiiry abs0tl11tne•j blem·e:go sadda w 
por6Wt1ainju z miesłą·cem 'J)Orzednfrrn u1pra· 
wini.a do peiwinego 01p'tyimi·zmu, ro ta'k że 
am.aliza bfla.1mm 'f()iz.prasz.a nieco zlo·wrogie 
kooklluzie na iprzyszf'Ość. ZmnJ•e.jis-zył się 
bowiem bardzo porwa'Żnie imlPOfl"t ariyku­
tów g,po.żyiwczyich w zwi.ą-zku z.e vbi·oraimi. 
zimniejszyt się też frmpo'ft peiw'!1ych to.wa­
rów, wy.rabi.a(]y.ch w kra-j.u, jak ma1111.1fak­
tura. zwię:kszvt się natomiast lrrnprnrt su­
rowców 1 półfaibryikatów, który ,pozw.alla 
nam przypuszrczać. że 1.11-w„:doczmi się w je­
dinYl!11 z przyszlvoh blla'!1'sów po stroinie 
eksportu. Pociesza.ją.cym objawem j1es•t 
też fakt, że wy.wóz rnaorgót nie u.legł z,mia­
nie, gdyż mnn.i•ejszeinie sf ę je.go o 11J.eca.le 
19.000 dofarów nie może wcrhodziić w ra­
chu:bę. Ubytek wywozu oulkru i plod&w 
rdlmfczyoh rów:noważy 'Pl'1Zedewszystlkiem 
Cldipowtedni wzrost WY'WOIZU drzewa i wę­
grla. Pordkreś'lf ć należy przytem że węgiel 
n.ais z ma w eh wi1l! obecnej bardzo ciężką 
pOzycję na ry;nrku między.narodQwym i tyl­
ko dzięki nadziwyczajnyim wysilkioan rz. na­
szej s:tTo'!1y możemv z pe\Vlnemi rezu'1itata­
mi oprzeć się lkonilm1remcH państiw, roz.po­
rząidzająicyoh dadeiko od nas większ.emi 
moż:Lirwośdami fi'lloorSowemf. 

Sa1Ido bilansiu ha111dloiwego za łi1Piiec po­
izrwafa na ·w:nloseik, że biemOść 111aszego bi­
lansu handlowego w miesf ącach przy­
szłych będzie racz.ei malała, o ill·e ZiUiPellt1Je 
1llire zinflkinie, a w zwią'Zrku z tern 1I1JarSiUwa się 
pyfa'1ie, jakle są horoskopy maszego blilrun­
su płalfin·i ,czego na czas najbliżrS1zy. Nieiktó­
rzy fina:nsiści nasi ooell1!fają bienrcść bilao· 
su handlOWesto w 111ta~b1l:ższyich miesiącach 
na 3 miljOny dolarów miesięcmie, bf orąc 
więc ·pod uwagę dotyicihczasowe saldo w 
sumie o'korto 26 i ipót mi'ljQ111a dDfarów mie­
Li,byśmy z lrońcem roku saldo bierne <locho 
dzące do 40 mlljonów d<>larów. Wed.mg 
o•blkzeń nii·eilrtórych ekomomistów nasz bi­
lans płatniczy wyimaga 4 miljomów ddla­
rów miesi~nf e nardwy7;kl \vywozu fllad 
przywozem, z tą cyfrą }ed11ak nle wszyscy 
s.ię godzą, uważając ją za wy.g-órowainą, ci 
więc t. zw. ()'jjty.rniścf twierdzą, że n.arrn 
l)Ołbrzeba r>0cZ111ie dla wyrówmainla Mlaffllll 
pfa.1nicze~o ozyn neg'() saq<la bilamsu hran­
d'J.awe!!o w sumie ~ mrljonów dokurów. 
Biorąc nawet te ostatnią cyfrę jako pod­
rtawe naszych ro'.łumow.ań. obrzymamy 
manco bilansu płatni~o za rok bleż. w 
sumie okOło 60 mił]Qnów dolarów. Suma 
ta orzekracza nasz cały zapas dewiz i wa­
lut Banku POiskiego. 

Jeżeli doty.c:hczas Baak Po1lski nie wy­
kaizu.ie zmniejszenia s·ię za:pasu dewfz} .wa­
Iut mimo dość dfago trwającej bierności 
r11asze.1!10 bilainsu han1rd'lowego, to ttiumaczyć 
fo naqe·żv tern. że za wyiwożone przez na~ 
surowce otrzymywailiśimy gotówkę, któ­
ra. OfPf ac.allśimy impo1r1 produ'kitów żywino­
śclQ!Wych, a przcde•wszysfildem zboża, na­
tomia:st cały s.zere~ artykułów im.pGrtOwa. 
liśmy n:a kredyf i nie jest wyrlduczrnne, że 
cały szerC1! terminów ołatności zlbiegnie 
sie w na.ibliżs.zych miesiącach. Zda.j.e sro­
b!.e z ·te.go sprawę Ba.nk Poąs.ki i myśli o 
oidpO>\Vi·eclnk•h rezerwach uJkrytY'ch. jak to 
zdola•liś.mv stwierdzić . Są to Jedlnak ty:lko 
pewne śricdki natury bamkorwo-technkz­
nej, ba-rdzo celowe i wskazain·e, lecz nie­
wystarczające. 

W świ·etle tY'Ch wyiwodów d.z.itWlrJl!·e 

btizani e«1rtl1ncjacja, czy pożyczk.a zagrani­
czna jest nam wOgóle p0trzebna. -
Dobry gospodairz kaiJkuO.:uje z.a.wsze z naj-

gors:wmi ewentuaJLnośidami, wiedząc do­
brze o tern, że nre bęclzlire miar żadnego 
Z1IT1a1r'bwiein.ja, jeż.e'1i życie zada ktaJill j.ego 

Dr. A-s. 

Wysokie zarobki a tanie produkty. 
Tanie ••• co ma łączność z produkcją światową. 

Drogie-produkty drobnego przemysłu. 
W prasie politycznej i gospodarczej od 

czasu do czasu porusza się kontrowersję, 
sprowadzającą się do pytania, czy przyczy­
ną niedomagań gospodarczych jest niedo­
stateczna wytwórczość czy też niedostate­
czne spożycie. Zwolennicy tego drugiego 
poglądu wskazują na to, że spożycie pew­
nych warstw ludności zmniejszyło się w 
stosunku do przedwojennego I że wskutek 
zmniejszonego spożycia wytwórczość nie 
może wzrastać. 

Należy zwrócić uwagę na to, że w zam­
kniętym układzie gospodarczym wytwór­
czość równa się spożyciu i że inaczej być 
nie może. Dane gospodarstwo może spo­
żyć tylko tyle, ile wytworzyło i zdolność 
spożywcza poszczególnych warstw gospo­
darczych zależy od ich wytwórczości. Po­
nieważ zamkniętych układów gospodar­
czych niema, więc poszczególne gospodar­
stwa narodowe mogą spożyć więcej niż 

wytworzą i wskutek tego zadłużyć się wo­
bec innych gospodarstw narodowych. 

Podniesienie zdolności spożywczej pew­
nej warstwy, jak np. warstwy robotniczej, 
bez jednoczesnego podniesienia jej wy­
twórczości - np. zapomocą podniesienia 
płac, któremu nie będzie towarzyszyło 
zwiększenie wydajności pracy - sprowa­
dzi się w gruncie rzeczy tylko do innego 
rozdziału dochodu narodowego, a więc 
spożycie innych warstw będzie się musiało 
zmniejszyć o tę ilość, o jaką zwiększy się 
spożycie warstwy robotniczej. Jest to, 
oczywiście , niezmiernie ważne zagadnienie 
podziału dochodu narodowego, ale ma ono 
bardzo mało wspólnego z podniesieniem 
wytwórczości danego gospodarstwa naro­
dowego, która nie może się zwiększyć, a 
tylko, co najwyżej, zmienić swój charakter 
i przystosować go do innych rodzajów 
spożycia. 

Badania statystyczne, przeprowadzone 
przez szwedzkiego ekonomistę Cassel'a, 
doprowadzają do wnfosku, że poważną 
przyczyną obecnych niedomagań gospo­
darczych jest nierównomierny ruch cen po­
szczególnynch towarów. Towary, będące 
przedmiotem handlu światowego, wykazu­
ją mniejszy wzrost cen od wzrostu po­
wszechnego wskaźnika cen, a w pewnych 
wypadkach występuje nawet spadek cen 
w stosunku do prze8wojennych. Z drugiej 
strony znowu towary, będące przedmiotem 
obrotu lokalnego wewnątrz poszczegól­
nych gospodarstw narodowych, wykazują 
wzrost cen wyższy od wzrostu wskaźnika 
powszechnego; do tych ostatnich należy 

np. przemysł budowlany, piekarski i t. 
p. Te przemysły najdłużej mogły się opie-

rać zniżkowej tendencji, która nastąpiła po 
powojennym wzroście cen. To naruszenie 
s.tosunku, jaki zachodzi pomiędzy udziałem 
poszczególnych gałęzi przemysłu i paszcze 
gólnych odłamów warstwy robotniczej i 
rzemieślniczej w spożyciu ogólno-narodo­
wem, jest - według Cassel'a - przy.czyną 
współczesnych niedomagań gospodarczych. 

Badanie cen w Polsce w rozmaitych 

okresach wykazało, że i Polska pod tyJl • 
względem nie jest wyjątkiem i że cen~· 
wytworów rolnictwa i wielkiego przemysłu 
ulegają ogólno-światowej tendencji zniżko­
wej, a że - przeciwnie - ceny wytworów 
drobnego przemysłu i rzemiosła najdłużej 
utrzymują rozpęd zwy.żkowy, który na­
stąpił po ukończeniu wojny. 

H. T. 

Mit:dzynarodowa Konferencja Chemiczna„ 
Prace komitetu organizacyjnego dobiegają końca. 

ex) Prace komitetu organizacyjnego 
Międzynarodowej Konferencji Chemicznej 
zblizają się do końca. Opracowany został 
dokładny program konferencji. Komisja 
wydawnicza opracowała i wydaje drukiem 
cały szereg broszur i ulotek, których tre­
ścią jest zapoznanie przyjeżdżających, z 
krajem naszym, jego kulturą, sztuką, nauką 
i przemysłem. Mennica państwowa wy­
bija już specjalną plakietę - według pro­
jektu prof. Jana Raszki - celem trwałego 
upamiętnienia kongresu. Komisja finanso­
wa kongresu zwracała się do wszystkich 
firm chemicznych w Polsce z wezwaniem 

do składarua ofiar na rzecz organizacji 
zjazdu, i stwierdzić należy, że wezwania 
komisji nie pozostały bez echa. Zaznaczyć 
należy, iż na Międzynarodową Konferencję 
Chemiczną przybywa do Warszawy 130 
delegatów, reprezentujących 20 przeszło 
krajów. Zjazdem zainteresował się żywo 
p. Prezydent Rzeczypospolitej, a mając za­
pewnione poparcie Pierwszego Obywatela 
Rzeczypospolitej oraz całego rządu, komi· 
tet organizacyjny sądzi, że uda mu się po­
dołać trudnemu zadaniu przeprowadzenia 
bez usterek tego niezmiernie ważnego mię­
dzynarodowego zjazdu. 

HflfBóW I Poranek muzyczny 

-Dziś - r 
o g. 11.15przed P• 

orkiestry symfonłcsnej 
POD DYR. TEODORA RYDERA. 

RADJO KONCERTY w GÓRNEJ CZĘŚCI PARKU. 

&Z 

Kapitał prywatny w han­
dlu i przemyśle rosyjskim. 

ex) Według danych ogólnozwiązkowe­
go sowietu gospodarstwa narodowego 
udział kapitału prywatnego w rosyjskim 
handlu i przemyśle stale maleje. świadczy 
o tern dobitnie systematycznie zmniejsza­
jący się stan zatrudnienia w przemyśle pry 
watnym; w roku gospodarczym 1925-26 w 
przemyśle prywatnym na całym obszarze 
unji sowieckiej (z wyjątkiem t. zw. przed­
siębiorstw koncesjonowanych} zatrudnio­
nych było 41,682 robotników, a w r. bież. 
ilość robotników zatrudnionych w rosyj­
skim przemyśle prywatnym wynosi już tyl­
ko 25,715 osób. W szczególności zmniej­
szył się udział kapitału prywatnego w prze 
myśle młynarskim i skórnym. 

Całkowita produkcja rosyjskiego prze­
mysłu prywatnego posiadała w pierwszym 
półroczu r„ u. wartość 359 milj. rubli, w 
tym samym czasokresie r. b. wartość pro­
dukcji w prywatnym przemyśle rosyjskim 
wynosiła za!er\wie 117,7 milj. rubli. 

DOBRE WIDOKI NA URODZAJ CHMIE­
LU W POLSCE. 

ex) W roku bieżącym zapowiada się u 
nas bardzo dobry urodzaj chmielu. Trudno 
jest wprawdzie przewidzieć, jaki będzie 
ostateczJ;ly wynik plonów, gdyż w ostatnich 
tygodniach znowu ustaliła się deszczowa 
pogoda, co, jak wiadomo, wpływa bardzo 
ujemnie na zbiór chmielu. Plantatorzy je­
dnakże przewidują, że urodzaj tegoroczny 
powinien dać około 40-45,000 centna· 
rów, co wobec zeszłorocznych 23,000 cen­
tnarów byłoby prawie podwojeniem pro­
dukcji. 

TRUST SZKLANY W ROSJI SOWIEC­
KIEJ. 

ex} Prezydjum ogólnozwiązkowej rad-y 
gospodarstwa narodowego postanowiło 
przystąpić do zorganizowania trustu szkla­
nego w Sowietach. W skład nowego trustu 
wejdą huty szklane zakładów: Gus-Chru­
stalnyj, Malcewskij oraz 13 hut mniejszych. 
należących do włodzimierskiego sowietu 
gospodarstwa narodowego. "' 



. sytualia na 1yn~u !kónanyme 
ex) Na rynku skórzanym sytuacja ogól­

na od jesieni r. ub. jest trudna. W pierw­
szym rzędzie na ciężką sytuację w tej bran 
ży wpływa konkutencja zagraniczna szcze­
gólnie austtjacka i lizeska. Niejednokrotnie 
już domagali się przemysłowcy skórzani od 
czynników rządowych waloryzacj) ceł, za­
znaczyć bowiem należy, iż w obecnych 
warunkach, gdy cło, które powinno wy­
nosić jeden złoty, wynosi faktycznie 60 
groszy, zagranica n:i.oże bez trudności im­
portować do nas większe partje s~ór, tem 
bardziej, te rządy czeski i austrjacki udzie­
lają swym przemysłowcom wszelkich mo­
żliWych udogodnień, aby eksport ten po­
pierać. Równocześnie bardzo ujemnie na 
rozwój stosunków handlowych w branży 
skórzanej wpływa olbrzymia konkurencja 
na rynku zewnętrznym. 

Według słów fachowców, w stosunku 
do popytu, mamy garbarń w Polsce stanow 
czo za dużo. Wprawdzie wiele zakładów 
"Łostało zlikwidowanych, powstało jednak­
ze na Ich miejsce wiele nowych. Dzięki te­
mu walka konkurencyjna jest bardzo silna 
i pomimo znacznej podwyżki cen surow­
ców, wynos,zącej od 25 do 30 proc., fabry­
ki, właśnie ze względów konkurencyjnych, 
nie mogły odpowiednio podwyższyć cen 
swych produktów. 

Z tych samych względów ceny skór 
ulegają niejednokrotnie bardzo poważnym 
wahaniom, kazdy bowiem przemysłowiec 
sprzedaje swe wyroby na warunkach i po 
cenach zupełnie indywidualnych, przyczem 
warunki, na jakich się sprzedaje, są dla 
odbiorców coraz bardziej pomyślne, dla 
dostawców zaś coraz gorsze. Dochodzi do 
tego, że fabryki biorą od hurtowników 
weksle sześciomiesięczne. 

Jak twierdzą przemysłowcy, warunki 
te są poprostu absurdalnym wyzyskiem ze 
strony hurtownika, ten bowiem towar swój 
już sprzedaje najwyzej w ciągu trzech mie­
sięcy. Warunki te właśnie spowodowały, 
te szereg wielkich fabryk podjął obecnie 
inicjatywę zawiązania porozumienia w 
przemyśle garbarskim. Porozumienie to 
polegałoby na tem, że garbarniom nie wol­
no byłoby przyjmować weksli dłuższych 
niż trzymiesięczne. 

~ Jeżeli chodzi o stosunek zagranicy do 
branży skórzanej, to naogół stwierdzić na­
leży, ie zaufanie zagranicy w branży tej do 
Polski wzrosło i warunki kredytowe są co­
roz dogodniejsze i kredyt, otrzymywany z 
zagranicy, waha się od trzech do sześciu 
mieslęcy. Zagraniczne surowce sprowa­
dzane są do nas za pośrednictwem Niemiec 
i Holandii z Ameryki południowej. 

Horoskopy na przyszłość w branży 
.skórzanej są narazie jeszcze niewyjaśnione. 
W ogóle w branży skórzanej są dwa sezo­
e.iy: wiosenny - w lutym I jesienny - w 
sierpniu i wrześniu. Teraz więc przypada 
sezon jesienny. W roku ubiegłym z po­
wodu słabych urodzajów sezon jesienny w 
branży skórzanej wypadł nieszczególnie. 
Obecnie wobec tego, iz urodzaje są o wiele 
pomyślniejsze, przypuszczalnie zakupy 
skór będą stosunkowo znaczne. 

Wypłacalność klienteli jest naogół w 
branży skórzanej narazle niezła. Protestów 
~st znikoma ilość. Ceny głównych gatun­
ków skór przedstawiały się ostatnio w do­
larach następująco: krupony podeszwowe 
od 1.18 do 1.33. Skóry całe 0.92 do 0.98. 
Skórr miękkie na obuwie mechaniczne 
1.- do 1.05, krupony pasowe 1.55 do 1.70, 
dt6rf krajowe zł. 3.15. 

/ AdhaL 
-:o::--

NOTOWANIA GIEŁD ZBOtO\VYCB. 
Pozna6, 20 sierpnia (A. W.) 

Żyto nowe 37,00-38.00 
Pszenica nowa 48.00-49.00 
Jęczmień browarowy 36.00-38.00 
Jęczmień targowy 32.00-34.00 
Owies nowy 32.00-33.50 · •·, 
Mąka żytnia 65-proc. 59.00-ffl.50 
Mąka :żytnia 70-proc. 57.50-59.00 
Mąka pszenna 65-proc. 74.00..:_76.00 
Otręby żytnie 24.50-25.50 
Otręby pszenne 24.50-25.50 
Usposobienie spokojne. 

DOLAR W LODZI. 

,• 

Na wczorajszym rynku prywatnym 
w Lodzi w godzinach wieczorowych dolar 
kształtował się po kursie 8.90 i pól w pła­
ceniu i 8.91 i pół w żądaniu. 

Tendencja spokojna. Obroty średnie. 

ĄiQIM"' 

Popierajcie 
p'zemysl krajowy. 

„f5URJER LÓDZKI". Nieaziela, 21 sfer.pnia 19Z7 roftt - H. ~ 
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KA.RAL UC ·HY 
i wuclkie inne robactwa ł•pł 

najradykalnlef 

„MO RANT" 
Ż!ldać w aptekach i ald. aptec;r;uych, 

rząd kawfarnJ wezwaf na oomoc paste­
nmkowego i wtedy awanlura oo-czeta 
wzybierać groźniejszy charakter. Na po.. 
moc pioslemnko•wemu przybył przodo·w­
nik wlicjl. Obydwu fuinkc}onarjuswm 
pijainy awainiturnik stawiat czvnrnv opór. 
częsłu.iąc foe:h nietylko stekiem niiewybred ... 
ny.eh epitetów. ale i pięścią - a trreba 
dodać, że pijamy bvl atletycz:nei budowy 
1 sily . 

Winobranie w winnicach królewskich Hampton Court '; Anglji, 
Zarząd winnic założony przed 200 laty przeznacza całkowity 

dochód z~ sprzedaży winogron na cele dobroczynne. 

Roz.poczęta stlę isma walka francu­
ska o tyle nie·prawidtowa. że ouecfw' Je­
dnemu wakzyło 2 policjantów ł 3 keltne­
rów. Coraz J1runy z walczących zinajdował 
slę powalony III.a. podłodze. Nairzadzief 
spofykat'o ro pj.jaineR:o alifeite. któremu -w 
końicu z trudem udało się natożyć kajdan­
ki. Jednak w ciąg-u kiliku chwiil uda to mu się 
ściągnąć kajdanki i użyć ie tako bronJ 
prneciw napastnikom . • .._ ,· ::~„ 1.,• ' "'·•~ ·._..._ •• :" ;. "'"' • r .·;::, · „ ·. 1

'1 , , .~. , 

W letniej stolicy Polski~ 
Zakopanem. 

NOWY GMACH POCZTY W KRYNICY. 
(kap) Na skutek odbytej konferencji, 

w której wzięli udział dyr. służby zdrowia 
dr. Piestrzyński i delegat Ministerstwa 
Poczt i Telegrafów dr. Nadolski postano­
wiono wybudować nowy gmach poczty w 
Krynicy, nie jak poprzednio projektowano 
na narożniku przy dornie Langiera, lecz na 
placu naprzeciw łazienek borowinowych. 

WIELKA SKOCZNIA NARCIARSKA 
W KRYNICY. 

Polski Związek Narciarski w porozumie 
nlu z krynickiem 11Beskidem" opracowuje 
plany przebudowania skoczni narci~skiej 
w Krynicy. Przebudowana skocznia w ni­
czem nie będzie ustępować wielkim skocz­
niom w St. Moritz i Chamonix. Koszta 
przebudowy pokryje Komisja Zdrowia w 
Krynicy. 

PIĘKNA POGODA W ZAKOPANEM. 
Po kilkudniowych deszczach i chłodzie 

nastała w Zakopanem, zapowiadająca się 
na dłuższy czas, piękna pogoda. Niezacho 
dzące przez cały dzień słońce wywabia 
liczne rzesze turystów w góry, a słab­
szych na spacery do pobliskich dolin. 

WYCIECZKA Z PARYŻA W ZAKOPA­
NEM. 

Zarząd Dworca Tatrzańskiego w Zako­
panem otrzymał zawiadomienie, ze w dniu 
4 września przybędzie do Zakopanego wy­
cieczka z Paryża w liczbie 20 osób', w czem 
9 kobiet i 11 mężczyzn. Wycieczkę organi­
zuje towarzystwo "Les Amis de la Po­
logne". 

K. S. „SANDECJA" W ZAKOPANEM. 
Nowopowstały, pierwszy w Zakopanem 

klub piłki nożnej „Giewont" wykazuje wiei 
ką. żywotność. Po uroczystościach otwar­
cia boiska, w czasie których odbył się 
mecz pomiędzy Legją krakowską a Gie­
wontem zakończony wynikiem 3:3 (2:1) na 
korzyść Legji, sprowadza „Giewont" K. S. 
„Sandecję" z Nowego Sącza dla rozegra­
nia z nią zawodów. 

WYCIECZKA T. U. R. W ZAKOPANEM. 
W dn.ia.oh osta:'tnich przybyfa do Za­

kop.ainego wyócczka czlooik6w T. U. R, 
zorganiz<}waina ,p.rz.e-.1. zarzą<i głów111y T. 
U. R-a rw U.c.'7Jbie p,meszlo 50 oo6b, w czem 
16 z 11.feI.Diec~ JUR--& z Łora Po 

zwiedzeniu Zakopanego wyciieczika 'Jll()<lzie 
'lona na paJrt~e wyiru:szy.ta na 5 dni w Ta­
'try PcYlsikie i C~eskie. Na c·ze1e '\vycie·czGd 
sitoj.ą pos. Zer!be 11 IPOS. Ozaa>ińsiki. 

WALKI FRANCUS~IE W „MORSKIBM 
O.KU". " ~ 

Narfwiększa z kawd.arń zakopiańskich 
w cen:tirum uzdrowiska - „Morskie Oko" 
bvła .onegdajszego . wieczoTu widoW111lą 

niezwykłej awam1tury I bóiki. w której za­
stooowano wszelkie prawidta wamci fran­
cuskiej. 

Jeden z gości. nfojakl Kazimierz Kmf eć 
wypiwszy w ka WILariruiJ p.okaź.na dozę anro­
holu, usiltował wymlmąć się chyłkiem z 
loka,lu bez ureJnlllo•wama raclumku. Zau­
ważom.v i za·trzyma•nv .przez ikeLnera, pio­

czą:ł się z nJm awanituirować. 'fak. że za-

r Szwa Inia 

~-wa Dllrony Robi~ 
•&.6dź, Piotrkowska 1~• 

~ Szyje _ bi11i11' 
CDęS~ damsq, dziecbmtl ł l* 

•cielow2', oraz 

kołdry ł abaiurJ. · 
Dziergania dllurałlt~\ 

"1te szycie. merdld. alurki, haft 
maczenłe I plisowanie, 

., '. f ierza I auch : 
· ·I połcłel na zamówłeula. 

Ceny p~ys~~P~~ 

Po dług-ich szamofamiaoh. przy plOmo­
cv j.eszcze kilku osób obezwładniom !07i­

Juszoneg-o a'tletę i po wwtóme.m natoże­
niru mru kajdanek odwJezi.ono sro do komł"I 

I 

sarjafu Slkąd nJez.wfoc~nie odslaiwiono do 
aresiztu sądowego w Now·ym Tar.gu. . 

Cale fo ~rsząoe zajście wywoła.to ~e. 
zwykle przykre wrażenie wśród licmid 
bawią.cych się liwracjuszy. Utrzyniywa„ 
no powsz.echn.ie, że sprawe należało ina„ 
czej załatwić ponieważ awam•tumi'K byP 
kompletnie pijany, a należność za rachu-. 
nek można byto odebrać w dniu nasf~ 
nym im111a drogą. · 

Precy11yfny zegarek Awłatowef marki do 
nabyoła w pierwszorEędnych ma~azy­
naoh megarmłstuowsklch i iubilerskłcb 

„„„ ...... mm-.-------------------=----•wwm•IE!IDl--llm.lm•&Ą+MiiEmi!i 
"' 

_..,,..""~·FABRYKA LOSTIB 
PODUWftll SIKU 

J. KUKLINSKI 
~ ł.ODZ, 

_ JZachodnla 22 
pol•ca po cenach nafnił· 
nych lustra, łnma, tuale­
ty: jasne, ciemne w ory­
l!inalnych ramach o r a z 

luełra wiszące, Meble pojedyńcn oraz 
całlcowite ursądzenia najnowszych stylów, 

Zakłac! Ta„icerski. 
Odnawiani~ i poprawianie luster z pr:sy 

nie1ieni•m do domu, Sprndat 
MA RATY I ZA G O T ÓW Kl 

Dr. me~. ~. Bo~u~ławili 
wsnowll pl':ir:yJt;ela od 1-go sierpnia 
letsy choroby: nerwow•. we•nętn:ne, 
prnmiany materji (reumaty„m. artretyzm) 

i kobiece, prr:yjmufe od 4-7 wlecr:. 

ni. Plo1rlawska 85, front Ili p. 
w• 

Miód płynny, świeży, 
kuracy!ny, patoka de111rowy w blauan­
kach sa sałlcmk'l brutto 5 kg. Zł. 14, 
10 kg, Zł. 27 wrar: z opakewaniem I o­
płat, poutową wy1yła A, Lowen•ohn, 

Tarnopol, Ra•ka Sf. 

!lnaan mecbanlk 
r: długoletnią pra• 
ktykll krajową I r:a• 
granicsn", dohne 
obesn.any z ob:'łu­
aą i remontem ko­
tłów. maszyn paro· 
wych, pomp, siłą i 
światłem elekr, ?O· 
07.•Jlrnfe odpowie­
dn!ej poudy, może 
wyjechać. Las!cawe 
zjlłoss. pod litery 
„A. B. 100" do 
admin. ninlejsze~o 

pismr . 
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Bank Rzemieślników Łódzkich Sp61dzłelnla 
•ogr. odp. ~ -

Kllitiskiego 123 (gmach T·wa Rzemieślniczego „Resul"8a") l.6łka 
metalowe, mate­
race drt1cla11e ł 
wy•c iełane wóz 
kl daleclnne. u­
mywalki JlaJdo 
11odnłeJ ł naJ 
łaniej w akia 
d•le fabl'}'••· 

- - - przyjmuje - -:- -

Wkłady oszcz~dnościowe 
od jednego slotego za oprocentowaniem, terminowe I na każde żądanie oraz 

zapisy na udziałowc6w Banku. a-a Załatwia wasellde operacje bankowe. 
D7'Jll 

"Dobropol" 
Plohllowaka 
7S w podw6uu 

.(.,~ ~· „MAGAZYN MEBLI" 

; lie~DD[lODJlb ~tolariy i Iauireńw 
Do malowania podłóg, okien 
i drzwi jest najlepsza farba 

olejna i lakierowa 

AL BALIN 
twardo i szybko wysychająca 

~ Spółdz. z ogr. odp. w OD Z I, Narutowicza 45 
'a Posiada na składzie kompletne arządzenia mie~zkań o~ naj• 

Kosel i S-ka 
Skład główny 

Przejazd 8, tel. 11 ·21 =a skromniejszych do luksusowych f ako to: urządzente pokoi sy-
=-= pialnych, stołowych, gabinetów, aalon6w,. kuchni, '!leble k!u­

bowe, biurow„ ~yrandole, ample, obrazy 1 t. p •• - lak równi~ 
~ przyjmuje.: ws:i·tllą• zaml>wienia w zakresie wewnętrzne1 ~ 

~~architektury. , Zarząda ·1'~~ 

Filja 
Plotrkowaka 98, tel.15·62. 

"' li' • ~ • 

Semlnarjum Nauczycielskie 
sprawami pańatwowemł 

Heleny Cholewickiej 
ul. Plotrkowaka Nr. 120. 

Niniejszym mam zaszćzyt zawiadomić Sz. Klientelę, it po 
rozwiązaniu firmy „Biuro Instalacyjne Knapik, Schonberger i S-ka" 
prowadzę przy ul. Przejazd Nr. 6, własny Zakład Elektrotech-
niczny pod firmą . 

Gustaw SchOnberger 
Egumloy powakacylne r o • p o c •n ą 1lę 30-fo sierpnia. 
Córki urzędników padstwowych, kolejarsy ł tramwatarzy 
dopłacał, tylko 15 słolych mleal,unie. - - - Poleca1'ąc firmę mo1'ą łaskawe1' pamięci Sz. odbiorcom proszę 

Kancela.rja c11ynaa od 10-ej do 4-•J• 
•-------------------•• obdarzyć mnie nadal swoim zaufaniem. Z powałaniem 

I e~tnra ~mołoW[OWa, jmoła, leonin. ~· 
Zakładów Przemysłowych „Go'•podarz", 
Sp. Akc. w Sieradzu Oddział w Lochi. ulica 

Andrzeja L. 47. Telefon L. 53-37. 
Przyjmujemy roboty delCarsko-blacharskie -
gwarantując za solidne i trwałe wykonanie. 
Bepre11entanta Antoni lłuezać, Andr•eJa L. 47. 

Bank Han~lowo-~lernyiłowy w to~li 
Spółka Akcyjna 

UL. PIOTRKOWSKA Ne 96. 
TelefoDFI 2-59; 1·71; 8-72; 9-YSJ 

Bank Dewi.owy. 
Oddzlały1 War.11awa l Sosnowiec. 

Załatwia 

Inkaso, Dyskonto, Zlecenia Giełdowe. " 
Przyfmuje 

Wkłady o••czędnośclowe w walucie 
kl'ajoweJ i •agranicznej. 

. ' . . , ·. . . . ·, -.:.\~:„ _:·_. . .... ' 

BArtK 
Przemysłowców Łódzkich 

G. SCHOrłBERGER 
· al. Prsejazd 6. Tel. 60-60 

. --Kursy Gimnazjalne pod kierownictwem J 

' A. Wierzbickiego 
===- ul. Piotrkowska 85 (Kościuszki 28). ==== 
Zapisy do wszystkich klas od II do Vili codziennie od 6 w. 
Kursy przygotowują do egzaminów państwowych w 
sakresie sskoly 6rednlej i •eminarjum pań•twowe30. 

Kura klaay s· mlesi~cy. 
Nauka codziennie od godz. 7 m. 15, 

Dzięki pracy wybitnych sił profesorskich gimnazjów łódz­
kich dotychczasowa frekwencja dosięgła 

6800 sluchaczy(czek). Opiaty niskie. 
Dla nlezamołnych uał4;pstwa. 

Uwaga. Poczynione zostały wszelkie starania w spra'!ie, 
gimnazjum wieczorowego. 

Nal•tan·aeJ· i na najdogodniejszych warunkach 
nabyć moina 

naiwJtwo~ie!nJcb M E'BLE naiskro:nieinJcb 
tylko w firmie 

F. NASIELSKI ~~:: ul. RZGOWSKA .Ni 2. 
Długoletnia gwarancja! Tel.-4308. 

nas przez SllłĆj upach. A kaida 
pilna gospodyni cieszy się spe. 

cjalnie wtedy, jeśli zapłatą za Q­

lodzienny jej \trud jest ' bielizq 
biała jak k111iał I pachnąca ś111łe. 
iośclą. Gospodyni zadowolona 

jest jedaa~ tylko wtedy, fdłi uty. 
wa stawne „mydło Kołlonfay 

z p roll ką•'. ,,/i\ydlo l<ołłontaY"' 
wytwarza się jedynie z najczyst.. 

szych I najszładłetniejszych tłua. 
czów ro~linnych. Skutkiem fegg 

tylko to mydło nada( moie bie.· 
~linie miły upach hlieio'tj. 

Gea•rabay 1astępca na m. ł.ódt: S. B. Redlic, -
ł.ódj, Pomorska 19. 

6/21 Fiat 4 osob. otw. 
9/31 Fiat 6 " " 9/31 Fiat 6 " 

kryty 
14/45 Fiat 6 .. otw. 
14/4S Fiat 6 " 

kryty 
19175 Fiat 6 " " 10/30 Opel 6 „ otw. 
14/38 Opel 6 • otw • 
16/45 Mercede• 6 " 

otw. 
12/34 Steyr 6 " 

otw. 
10/30 Protoa 6 " 

otw. 
11/30 Chevrolet 4 " 

otw. 
11/30 Ford 4 " 

kryty 
4/1S Renault 4 " 

otw. 
w stanie u.Ływanym lecz nienagannym po 
leca jako nadzwyczajne kupna okazyjne. 

„Br.ze•kfauto", Sp. Akc. 
Poznań, ulica Dąbrowskie~o 29. 

Telefony: 6365, 6313, 3411. 

~ 

., 

KROJU nowocze• SZYCIA snego, 

eoretyeznie i praktycznie (u. m!Lłcrja?ach) wyucni\ gr11ntow· 
nie zatwierdsone pun Mtniiterj11m Oświaty pierwuor1,ned 

kursy 
Mistrza Paryskie! AkademJI 

C•chu W anaawekiego i l.ódzklego 

E. Wiśniewskiego 
Syitem 0 d:r:naczony najwyłsz;\ na~Tod, wGrand-Prix• • złoteml 
medalami I dyplomami. honorowemi na wystawach łw1atowych 
.,, Paryżu, Rostowie, Rzymie l .Marsylii. Koticzącym świadectwa 

ukoloe i patentv cechowe. 
KURS WAKACYJNY sa opłatą znltonll· Nafmodniefu~ for~y 
od 50 groezy. Pn:y kursach pł•nnr.orzędna pracownta ubio· 

rów dams\lch. PIOTRKOWSKA. 86, front, 

Kursy modniarstwa i kwiaciarstwa 

J. Szenajchówny 
b. właścicielki maitazynu mód 

Sp61d•łelnla • op. odp. 
Rok załoienia 1881. 

ul. Ewanglelicka Nt 16 

Łódź, Al. Koścłuazkł 41, lew. of. 1-sze p. 
Zapl1ywa~ się można codłiennie od 8-ej do 12-ef rano 

_.;.„„_ ... _______________________ „.., ..... l._~P~rr:y~fm~u~f~ę~1~ię~p~r~ac~e;...w._z_a_kr_e_•_m_o_d_nt_a_r1_t•_• __ w_c_h_od_z_,_ce_. __ 

pnylmnle z oprocentowaniem: Wkłady 011zes~dnoł· 
clow• w złotych z wymówieniem ł na katde t,danłe 

Wkłady Oszcz~dnośclowe: 
w Dolarach i innych walutach obcyoh 

:rwrotne w Dolarach I t. p. 
Alnlałwla waselkle operacje Banllllowe. 

Bank Dewl•ow-y. 

W~najem kasetek stalowych (Safes). 

&5'~- jesteś łys~ 
• 

Zaato111J „Radlo-CapDI• (bałaam doła I mydło). Baf•czn• akutłd na 3-4 dzid 1 
Uruwa .grsybek•. gł6wn~ pr:iynyoę łysienia, łaplet, 1wędzeni• 1ltóry, łamliwol~ 
I rozdw. aię włosów. Przy kir.td. Rakonie podzlękowam• od łysych, któray oday 
ekall w1o.ry. Do nabycia w skf. apt. p.,p.r Rtewakielfo, Majewskiego, Llpi.dslrl•lł<>-
. Gro1skowskłego, &rtDełłna ł u L. Spiessa l Syna. , 
J'__am!e: Nowo6iE! Oł6w11k ,,Agawa" ·uuwa po 3 dniach płel!ł. Płyn „Radio• 
M.nł"' pr_sę_chr tłustej cerze, „.,,... : DOsa i pocenkr Ili. 8przyt.1,d•m do moment. 
US11wania Wlł{r6w. Krem „ Teabal• ~ cUd. wybłel~v:cert. usą•a 11111araa:cxW, fałdy, 

lfęth łapki, nawet a oe6b l'lansyl:h., 
1

Szkoł~ 
Zawodowa 

, od:mrt 

Kroju i Szycia I 
czona złotym medalem :!etlskie Gimnazjum ,,Kultura'' 

Mtsln:ynl cecha 

· PIERWSZA 
LECZNICA LEKARZY SPECJALISTÓW 

przy ul. PlołrkowakleJ 17, (druile 11odw6rse) przy Za­
chodnlel 51, tel. Sł-67 • 

Gabinet 'elektro i śwlatłolecsnlczv Rent~en!łłerapfa, Na~wi•tla· 
' n{e (lampa kwarcowa). 

Pnyfmuf' chorych we wHy1tkicb specfsln, ndlęp. lekane 
Dr. AL TENBERGER Dr. MILODROWSKI 
Dr. ARTYFIKIEWICZ Dr. NOWICKI 
Dr CZAPLICKI Dr. OLSZEW~KI 
Dr: DUTKIEWICZ Dr. SKUSIEW'ICZ 
Dr GAJEWICZ Dr. STAWOWCZYK 
Dr: GARLIŃSKl Dr. STARZffiSl(I 
Dr t.UGOWSK[ Dr. ZAł.ĘS:KI 
Dr. MAJEWSKI i Dr. ZIEGLER AR.TUR 
Dr.' MARX Dr. ZIEGLER ED. (Jr.) 
Dr. MICHALSKI 
Locsnłoa otw~ta codslennie opr6cz ilwłqt. 

n. KoPYdłowskiel. t~dt PJotrko11kn . 154. ul. Piotrkowska 85. 
?adr~itp~;~: Wakacy1ne Kursy Kancelarja przyjmujed~o\}ii~~n~ł:~~:i~.do wszystkich klas aż Gabinety Kosmetyki bekarskłBI. 
lt n~1ą się :mia• modelowania i bielltnlaretwa. Kurs ny- W roku bt'ez'ącym uruchamia dyrekci'a dod. atkowo. klasy D-ra MAlłJI LEWINSONOWEJ 
~o1u1 P.asow t'a Dla nncufą.cych kuny wieczorowe. Opła- Cetłt'elni'ana 6 m 3 tel 43-63 

c1a m1eraen · u · . ś • d t wstępną, I. II i III za opłatą 20 zł. miesięcznie. i:'.! 1 • • ' 
ta aniłona 0 poło wę. c.Hmce oktrzym1u1~ wka ł •c 'd\opryi Chór. akói"y l włoaćw. L<:czenle defokl6w cerv. Spel'-
wa!ne lub cechow'"· Zapd1sy

6 
w

8 
a~i:e ar1 u 0 Y 0 - We wszystkich pozostałych klasach opłata 25 zł. miesięcz. falne maoaie twaay I cla!a. Masate odtłuucsall\ce. Uau-

i o - w1el!z. k k' 1 Ś · b wanie wloaów etellt:-ol•!\·Lamp.i kwarcowa. Elelltroterapill. 

I Kuro robót v~czo}"ch, haftu mas•ynowego I mod- L.'••E•g•z•a•m•i•n•y•2•9•s•i•e•rp•n•i•a•. •P•o•c•z•ąt•e-•n•a•u•1••wr•z•e•n•1a•r• .• ·._,,_ lmS•o•ll•a•x-G•o•d•s•!n•y•p•r•zi•y•ję•ć•o•d„10-8•'•D•l•a•p•an•ó•w-o•d•t•-•3-
nlaratwa (nauka kapelu•:ay). 'Ili „ 

!...---__:~~~-------------~ 
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I Kursy kroju I szycia 

i Józefin11'' 
LICEUM HANDLOWE 1 
Izby Przemysłowo·HandloweJ ~Poznaniu. li 
Średni ••kład naakowy, koecłakacyj11y • kar•em . 

PRAKTYKANTA 
farbiarskiego na praktykę przyjmę do dutej far4 

biarni za od d a n ie mieszkania 2 pokojowego z 
kuchni" na rok bezpłatnie. Oferty pod prakty. 

,, ~ 

Mistrzyni Cechu Łódzkiego i p.tCechu War­
ssawakiego nagrodzona medalami złotemi na 
wystawach w Warazawie, Lodsi i Belgji oraz 

honorowemi dyplomami uznania. 
- t.6df, ul. Piotrkowska 188. -

Po uaunl,clu przestarzałego systemu, nauka lttof11 
prowadzona feat nowoczeaneml apoaobami, 11•ywaneml 
obacnia zafranlc2' w Akad•mfach, dal2'ceml si• zaałoao­
wać do łatd•f mody. Nowy 1y1tem modelowania ł pa­
sowania dale motność po 11koticzeaiu kursu łatwo WT· 
ko!1ywać wa := lkle strof• damakle I ddeclane, nawet 
nalmnief s ~o\nym. Po ukoticsenlu kura6w ucseu.lc• otrsy­
muj2' łwiadec\wa prywatne i cechowe. 

Kuray modnlvatwa l haftu. - -
Dla przyjezdnych ałancfa zapewniona 

Jltrzy szkole pierw12:orzędna pracownia ubiorów damakłch. 

Płotrkow•ka 163. 

O g I os ze n Ie. 
Ma~lstrat m. t.odzl - Urząd ZasUkowy dla Bezrobotnycłi -

.Podaje nlnleJszem do publiczne! wladomo~cl. te na pokcycle 

sale~tych wkładek I kar na rzecz funduszu Bezrobocia ora2 
kosztów egzekucyjnych Urzędn Zasllk. odbedl\ się nastepuJ•ce 

UcytacJe, które rozJ;>Oczn" się o s:odz. 10-eJ rano: 
' Poniedziałek, dnla 22 sierpnia 1927 roku: 

,.rrotte", ul. Polna 5, 
35 paczek przędzy białej oszac. zł. 780.-

Sroda. dnia 24 sierpnia 1927 roku: 
L. Boraks, ul. Cegielniana 68, 

warsztat tkacki zł. 80.-. 
L Botl:'ks, ul. Cegielniana 68. 

3 warsztaty ang. zł. 630 . .-. 
Goński i fngelman, ul. St. Wólczańska 9, 

J>ClWÓz, rolwaga, maszyna do pis. 
' I t. d. zł. 1847.~ 
„Rowa", uL Wierzbowa 15, 

2 szarpacze zł. 720.-' 
Qul>iaw Buble, ul. Aleksandrowska 41, 

kasa ognlotrw. zł. 410.-
Czwartek, dnia 25 sterpnJa 1927 roku: 

.,Karc!a", ul. Pomorska 78, 
szar:oacz zł. 250 • ......; 

W. Jeleń, uL Pomorska 78. 
szarpacz d. 125"' 

Płatek, dnia 26 sierpnia 1927 roku: 
'J. Gastfreund, ul. Zawadzka 16 a. 

meble zł. 92.-
Łódt, dnia 20 sierpnia 1927 roku. 

Centralna lecznica . 
88 Piotrkowaka 86. Te\. 38-27. 

:: Plombowanie i wprawianie zębów :: 

Ceny podług taksy. 

dwaletnłm. 

Zapisy do I-ej równoległej klasy przyjmowane będą 
jeszcze do Jl alerpnla r. b. włiacsnłe w kancelarji 
Liceum Handloweio, ut Wrocławska 17. od 10-13. 
Do licewn przyjmuje się młodzłei płci obof4a w wieku 
od 15 - 19 lat, wyłQcznie na podstawie •wiadectwa 
u~ol\czenła VI klasy ~mnasjum, pełnego kursu liceum 
żet'lskiego lub ukoflcsone; szkoły wydziałowej w byłej 

· dzielnicy pruskiej. 
Opłaty askolne: 1) jednorazowo wpisowa zł. 10-: 2) mie­
sięczna (w przeciągu 10 miesięcy zajęć szkolnych) po 30,-. 

Przy zapisie nalety złotyćj 1) wniosek ojc:a lub 
opieki domowej, 2)" świadectwo szkolne ł 3) świadectwo 
urodzenia (metrykę). DYREKCJA. 

Dyrekcja 8 kl. Kurs6w Glmnazjalnych 
w zakresie ••koły średniej 

przy gimnazjum Eugenjl Krygierowej 
ul. Piotrkowska 157 

komunikuje, te w celu upuyatępnienia nauki szerszym war­
stwom społecznym uchwaliła wyznaczyć opłatę szkolru\ 

I tyiko 10 zł. miesięcznie • . 
Zapisy przyjm uf e kancelatja od kL ID do VIII włii:cznie 

we wtorki i piątki od· 7-10, 

„„„„-.zi„ ... m111111111mz:1111a ....... „ ......... „„1Ln:„„........ 

KURSY STENOGRAFJI 
polskleJ I niemieckiej 

dla poczl\tkuja,cycb, zaawansowanych i ćw • 
praktycmych 

w ŁcJdzkim Zw. Stenografów 
ul. Przejazd 19. (Killtlskiego 93) 
Zapisy i informacje codz. od 6 do 8 wiecz. 

Pocsątek we wrześniu. - Opłaty umiarkowane. 

Gim n. Wieczorowe P. O. W. dla dorosłych 
w t.odzi 

(1 prawem wydawania świadectw) 111. W61czań•ka 123. 
Jedyne w Polaee Gimnazjum dla dorosłych 

obejmuje klasy od IV do VDI wlqe•ałe. 
Profram dostosowany Acłłle do pro~ramów askół patiahrowych, 

Zajęcia odbywają al~ w godz. od 17.30-22. 
Zapay pu1im•ie Sebetarfat Glmna1jum ćodsiennie od aocblny 18-20. Kandyda­
ci(tki) winni przedstawić metrykę modzenia, świadectwo dotyohczaaowel naultl l 
dowody pracy. E1!'zamłny w•t~9n• 2 I 3 w.rsełnia. Lekcf• rozpocsyaaf" 

at, dnia S wrześn'• r. b. - Csesne 25 zł. mi••ł~czale. 
----- DLA BEZROBOTNYCH BEZPŁATKIE. -----

kant farbiarski. 

Zawiadomienie. 
Nłniejszem zawiadamiam Szan. Kl. iż mój 

Skład ••kła został przeniesiony " Piotrkow-· 
sklej 3 na ul OGR OD OWĄ 4, który Z?3ta~ 
macznie powiększony i zaopatrzony w w1ellu 
wybór ••Ida okiennego. ' . 

Przyjmuję waulkie dostawy sz la ró·wniet 
z oszkleniem. 

Z powataniem 

H K 61 Ogrodowa 4, 
• r . ' tel. 39-09. -

SZKŁO OKIENNE 
omamentowe, surowe oraz ssklenie budowli 
- po cenach nitej konkurencyfnych -

J. Olejniczak, Gł6wna Nt 14. 
UW AGA.1 Iaido la•p•kłowe w wielkim WJ'h•H•· 

rtowoczeany 

Dalllnef RacJonałnel Kosmetyki 
rtĄTALJI MILDffEROWEJ 
Płotrkowaka N.r. 70, f.ront m. 8. 
Godsłny przylłt od 10 - 3 i od 4-7, · 

Maaate twarzy i asęłciowe. Usuwani• zmaruczełr, piegów,..,,. 
grów l innych defektów cery. Plelęgaacfa wfoaćw. Trwał• 

przyciemnianie brwi, Elektrołe rapja. Sollux. 
P. S. Ulil dla urz,dnicuk l ptacuf2'cych pań. 

Dr. med. 

W. ~BliltB 
eho•o'b7 •k6nae 
I weno17ezae. 
Prąlmafeod od 2-4. 
I od 7-8 włecz6r 

fJlłD ł1DftłJ I dzlarJ 
Plotrkow•ka Ił 

mleukanle 8. 

Dr. med. 

'RYBUl~KI 
powrócił 

choroby sk6.rne 
wlo•6w wene• 
ryeane i moc1:0• 

plcłowe. 

Leczenie łwiatłem 
{Lampa kwarcowa) 
promieniami Roenł· 
fena od 9-2 i od 
4-8, 4-5 dla pd 
oddz. poc:zekalni1. 
Zawadzka nr. J, I Institut de Beaute 

„ ... „„„ ... „„~.-. ... 1m1mm,..sm1a11m1111mm=amm111rcmlllll)lmll111111DI Anna Rydel, 
(Diplomh de l'Uniwarsitć de Beau!~ 

D.r. med. 

ITAft ZAllAUłY ~ .KR~ • ~ZErłl! 
D,rekcja 8 kl. Gimnazjum ŻeAskiego 

EUG. KRYGIEROWEJ 
ul. Piotrkowska 157 

komunikuje, że zapisy do wszystkich klas przyjmuje kance-
larj a codzienni~ od 10 do 1. 

Opłata szkolna w. klasach wstępnych d. 200 rocsnie. 
W klasach I, II, III zł. 300 rocznie. 
W klasach wyższych dla niazamotnych specjalne ul~i 

w opłacie szkolnej. 
Dyrektor Gimnazjum 

Stanisław Przeidziecki. 
„1m2.1.-m111smzmi=m„„„„ ......... „„ ... „„ .... „„ ... „„„ ... m:mmmmmD111„111:11g ..... .._ ... r::mia:mmm ... __ 

Gimnazjum męskie 

unn~o llM~wn1rn~ I 
W t.ODZI, ul~ Boczna .N2 6 

podaje do wiadomości Sunownvch Rodziców, 
że rok szkolny rozpocznie się 1-go września. 
Czesne w klasie wstępnej A (dla nieumiej-cych 
czytać i pisać) wynosić b,dzie 75 zł. kwartal­
nie. Podania do wszystkich klas przyjmuje 
kancelarja gimnazjum. - Epaminy wstępne 

rozpoczn~ się 5-go września. 

PAMIĘTAJCIE, 
~e niema herbaty lepszej nad gat. 

Chcesz kupić 

MEBLE 
wytworne, trwale, na naj­
dogodnłejHych warunkach 

Wstąp do firmy 

6 Ma!kOWiCZ i Nasielski Piotrkowska 
.,. .... - .„ .... - ....,. 

Dr. Lek.-Dent. 

HeRUEGER 
„R ó ż a C ej I o ń s k a'' 

E. W. I. G. 
Pomorska 23. - Tel. 32-52 

. Saurer 
I powrócił. 

ni. Płotrkow•ka N.r. 6 

pray/mu/e od : IO - i i od 3 - 7 wieos. 

„Cedib" Parła) 
Cegielniana 19, m.. 8. 

Maaate twarzy oras odh1szczajllC•. 
uauwanłe zmaruczek, piegów. wągrów 
i innych defd:tów cery. Pielęgnacja 
włosów Elektroterapia, Uauwanie wło­

aów elektroli1", lolux. 

Prqrjm. od 10-ej do 8-ej wiec.. I 
Gabinet 

nopatrzony w nafnowaze aparat7. 
Ulgi dla a~clu!csek. 

A. SZWARC 
Skład w~gla, drzewa ł koksu 

al. Kolejna N.r. 2a. Tel. 16-H 
(dawniej Matysek) 

poleca u akładu węgiel, tylko pierwaso· 
rz41day0Ja łcopahi. •ache drz~wo, aos· 
nowe l dębowe w ucsapach i rąbana 
oras kob po cenach konk1mmcyjn1sh 
z dostaw• de domów własneml kolimł 

Stałym klientom udzielam kradytu. 
Somłenna i uybka s1ługa. 

Dr. med. 

A. MAZUR 
Choroby uuu, nosa. iardła i krtani, wa­
dy głoH J wymowy (Jąkanie ete.) - -

NarutowJeza 44. - Tel. 22-44 
(Piramowicza 2). 

powrócił. · 

Tanio, bo w prywatnem mienzkaniu I 

Futra wszelkiego rodzafu w suro­
wym i Qotowym słanie. • -

J. Opatowski , Nowomiefaka 27, 
Telefon 46-08. 

Żadoel filii ole PWładaml 

ff. ~~~I ~z 
Cegielniana 43 
- tel. 41-32. -
Spec:jalis!a chorób 
skórnych. wenery­
cznych i moczo­
płciowych. Lecze­
nie szt. słońcem 
wyżynowem. 

Przyjmuje od !(od& 
8-10 i 5- 8 

Dr. me~. 

111 • .Andrme; m 11 
Te~. S7·U 

Choroby akórao 
I wen er,omno. 

God:dny pr ::;yjqć : 

9 - 11 lf. n.no -
51/1-71/2 po połud · 

niu opr.}u ś '.ll' i'lt 
Panie 5-6 po pot, 

Hr med. 

H. Woł~OWJ~Ki 
Powródł 

Zachcc:;::ifoi 57, 
(Ceglelni1mo. 19) 

Choro'hy skul.'Ue 
i wenP.;-yc:i:ue • 

Leer.t?nic iempą 
hWU:"CO?~fi• 

Prsyrmujo od ~:och. 
9 - 10 i od 5 - 8. 
Dla pań od 5 - IJ, 
Oddaielna pocse­

kalnla. 

• 
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HALLOI HALLOt - odegra orkleeha. DUET ŻWJRS~ICH S11cnłd rodzai. i charalrł•rTst. CZTERY iRÓDł..A ROZKOSZY •••1J1· 

• 

Piotrkowska 72. z .... d 20 la... 1 . · b k Osobom obcym wDłt;p wzbroniony pad~ki finał wvkona &Hp6ł. 
TEATR REWJI • esput1 pne .,.„ n esamowlły 0 HH łn1cen!zac:ia muzyczna dla nienerwowych "Cl dwaj• 

wolralny, wykona zespół. I "One dwie•. Casfereneier J. Tomns•ew~ld. 

„„ M I R A Z'' Daet TOllASZEW~JDCH WTl1ttkl • operetek EDWARD REJ Kawały i „asmonc:eay•. Kierownik art.-lit. Edward Ref. 
i wl~aanlcl pioienek. DUET µNIEWSKICH tadc:a. Or!tiesłra poc1 h~•ała R. Kantora. 

JERZY WELIN PioHnkl wytworne l charak- BAZYLI KUSZ.AKIEWICZ rosyjakie „czasła· Przy fort11p. .M. PTASZYŃSKI. 
Dziś I dni naatępnych I Wyetawlona będaie rewja, 
nłafrasobllwego humoru pióra EDWARDA REJA p.t. 

tery1łycsne. szki" prn l!itarzo. Pocs1ttek pn:edstawied o 6, 8 I 10. ..,. nie. 
DEFRAUDANT Bomba Amlechu na tle dramaty- UJ, MORYC NIB DENERWUJ SIĘ Bomba dzielę o 4. 6, 8 i 10. Podczas przedrławlenla 

Uj, Moryc nie denerwuj się„. c1:nem, M!lł, Żona. R:llldca I Gospodarz. łmlechu w 2 odsłonac:h - Moryc - Kabał i Dora. publiczno!~ na salę wpunc•ona nie będsie. 
Plerws•e przedstawienie po cenaeh ZDlłonych. Wnellde paHe·partout prócz urzędowych I prasowych waine łTlko na I pruditawienie • 

KONCESJONOWANE 

Kursy Kierowców Samochodowych 
W. WOYN·A . 

Łddf, Piotrkowska Nr. 111, telef on 49-11. i;~r~~e~arutat„ 
Zawodowe ł amatorakle dJa Panów I Pali. - Opłata nlskal - Dogodne warunki 
Kancelarja czynna od godz. 9-19. Ładowanie akumulatorów, 

Od 15 sierpnia jest kilka 
POKOI wolnyeh w 

Leśniczówce \Vłyń. 
Zgłoszenia upr. listown. pociła 

W aria. Hulda RaffeL 

Dr. A. Sztajnberga 
al. 6-go Sierpnia Nr. 5, (Benedyk 

ta) telef. 4Pl. 
Leczenie dłotermłą, l)romi11nlaml Ro 
anłQeaa lamp~ kwarcow,, mechanotara­
Płll· alel[rtrysacja, masate eto. etc. (,krzy­
wienia krę•osłspa, choroby sław6w, mię· 
ni l nerwów, artretyzmu, choroby sk6ry, 

włosów, etc. ate. 

I Ogród „TIVOLI" Dziś i dni następnych I 1---------------------~------------------------...... -----łYRANDOLE, LAMPY, AMPLE AL.ABA• 
STROWE, ELEKTR. PRZYBORY DOIJO•t 
WE I LECZNICZE TYLKO W PIERWSZO• 
n 11 11 RZĘDNYM WYKONANIU n 11 1 

I 

ul. Pr•eJa•d nr. 1. Telefon 26·30. EA t&Hri 

Orkiestry narodowej pod dyr. 

St. NAMYSŁO\VSKl·E;GO 
nAJWIĘKSZY WYBÓR 
••• rł.AJl112SZE CEnY ••• 

WSZELKIE MO.i.LIWE UDOGODNIENIA ------------------------------W programie: Utwory kla•yczne, t11ńce oraz pleśni ludowe. 
- Płerwszors~dna kuchnia. - - - - Niskie ceny. - - - - Szybka obsługa. -

Oryginalne 
części 

zamienne 

Opony i dętki 

Mi[~elin i fire1tone 
I llJ[HIH 

Honsf nołJDOWlkn nv g 
Tel '49-66. 

Stomato1og 
Chor. ssczęk. d•lll­
seł. podniebienia -
:iębodołów i t. p. -
Od 11/a-5. W nla­
dslelę I łwięta 9-11, 

po cenach zniżonych polecają ze składu 

Autor1zowanl Przedstawiclele „ELIBOR" 

Dr. 

W. tHUffOIS~ 
Chor. skórne wen•­
aycane i mocso· 

Miód pszczelny 
płynnv. tetorocsny, czysty, jwldy, lip­
cowy, pochodu,cy a pasiek podolskich 
w blaszankach brutto 

I 

Sp6łka Akcyjna Handlowo·Przemyslowa 
1.. J, BORKOWSKI płciowe. 

Gdadska 41. 

3 ki. Zł. 11.-
5 „ • 15,-

10 " „ 28.-
20 „ „ 53.-ODDZIAŁ w ŁODZI, ul. Kilbbłdego 70. Tel. 84. Praylmule od 9 do 

10J/s r., od 1-2.45 
p.p. I od 8-9 w. 

wra:s • opakowaniem i opł.łll poaztowll 
w-r1yla za zallcakll I. WINOKUR. Tanao­
pol. Tarnow1ki111lo 14J. (Malopoleka). -

Swieży ~ransport 

. łf~ll1il 
Najlepa.e opony. Najtańsze ceny. 

'(.) Masyw1 ' do~arowych aut Z 
«1 l'ła•kle modele. O 
o ~ 

~ fl~foLl.r o 

z 
Ceny konkurenc1-Jae. 

Oryglaalne cz~ici samienn• 

Ford i Chevrolet 
Nadeuły wszystkie ca,ści 
Ceny •redukowane I 

AKCESORJA 
Wyroby gumowe. 
Pi<:rwaze źródło sakupnl 

Jenu. Berson" Narutowicza 16. 
repr. tl Telefon 28 • 30. 

Dr. 

KOMUNIKAT 
wszysTKIE BIURA HANDLOWE, PRZE· 

MYSI.OWE ł · BAMKI 
WINNY UŻ'YWAĆ NOWOCZESNE STEMPLE 

na Patento\vanej Pneumatyce 
dające pedantycznie czystą odbłtk~ 
Wvłączna produkcja Fabryki Stempli 

P. H. SZTYFT, Łódź 
Piotrkowska 66, tel. tł-63. 

Tudzież drukarnia posptieszna~ 

I 
I 

• • • 8·1\1. liimna11um BOGUMIŁA BRAUNA 
Narutowicza 59, tel. 34-07. 

z pełneml prawami azk61 państwowych (kat. A) 
podaje do wiadomości uanownych Roddców ł Opl11kunów, te •Q•Jl· 
miny wstępne do kla1 od podw•tępnej do VII-ej włącznie ro:i:p?cz~ą 
sił 1 wueśnla o godz. 11-ej. Podania nowych kandydatów pr•YJ~UJ• 
i uddela informacji. kancelaria gimnaalam w lłOd.z. od 9-ej do 3-eJ PP· 

Otwarta •ostaje klasa A dla nieumiejących czyta~. 
:-: Wpisy w kl. wstępnych znacznie znitone. :-: 

·--------~-------*' 
Fabryka luster i stolarnia 

polaca 
w wielkim wybone: trema, tualety i lustra 

z własnej ·stolarni, szlifierni i podlewni 
Tylko w moich zakładach mołna dostać naj­
taniej pr:iy ul. Głównej 11 I Piotrkowskiej 
255 za got6wk~ i na raty do 5 młesł~cy 
Niklow11nle wuelkich 1przętów domowych, fry.zjeraklc:h 

chiruri. rowerowych I t. p. 

lekarz · Dentysta 
Feliks 

~fł~(Hn~ftl 
·Zawadzka 10 •• 

Tel. S9·26. 
3-6, 

Dr. med. 

11MMU 
al. 6 Słupnia 
(Ben•dTkla) 16 

ohor. skin-. 
wen ery••••• 

. dl'4g moc•• 
I kobleae 

Od 9-tJ 16--8 
dl1 pad od 5 -6 

w nleds. I '•l•t 
od 10-U. w. 

Dr. med. 

Rapeport 
ni. Pr. n1mtow1111 Z5 
(Dalelna) Tel.44-lO, 
c:horoby nauk. pę· 
chana i dr6f •o­
osowyeh. PrsyilPI• 
od 1-2 i od +-T 

l.~k1filnJ 
ST= BIBERGAL JAN CANDRYK Łódź, 

Qłówna 11, Piotrkowska 266, 
tel. 5t·03.. 

Chorob~ ne1ek, 
p~ah•r•• l chóg 

mOOIJOWJ'eh. 

.MONIUSZKI 11. 
Pnyjmule od 4-7 
NAWROT Nr. a. 

Odpis. Sprawa K. 126911927 r. 
Wyrok 

w lmlenla Rseczypo•pollł•l 
Pol•kieJł 

Dnia 28 lipca 1«>27 r. Sąd Po­
koju dla spraw o lichwę ~oj. w 
ł.odzi. Obecni: Sędiit Kopacz.ew• 
ski ro&pom&WI!~ spr&\Wę prze­
ciw oskarion. Władysłewowi Ka · 
weckiemu o pr:i::estępstwo t okre-' 
lłlone w aJ:l 19 cz. I ust. o lichw.1 

woj. i na tnocy arL 119, 122, 123, 
U. P. K. i art. 19 cz. I ust. z dn.l 
:-'.VII.'ZO r. postanawia: Włady­
~ · .„,„.a Knweckic~o. wła.śclciela 
&"!::lepu spotWwc.-go w Łodzi, u-. 
znać winnY!ll. pobrania w czerw 
'cu roku 1927 za mleko ceny oc1.y­
wiście nadmiernej i skuać go~na 
pięćdziesiąt złotych grzywny . :i. ' 
zamianą w rązie nieścil\galnośc? 
na 5 (pięć) dnl aresztu oraz na 
uiszczenie opłat sądowych (pięć) 
złotych. 

Sędzia Poko;~t: 
(-) Kopu: e ~ .-::>~! • 

Za zgodność: 
Sekretarz Sądu: 

(-) S. Ostrowskt 

Odpis Sprawa K. 1519/1926 r. 
Wyrok 

w Imieniu b..,czypospolltej 
Polskiej I 

Dnia 18 marca 1927 r. Sąd Po· 
kóju dla spraw o li~bwę woj. w 
Łodzi. Obecni : Sęd~ia Kopa· 
czewski rozpoznawszy spraw'? 
przeciw oskartonemu Felik1owt 
Gawlikowi o P.riestępstwo 0< 
kreślone w art' 19 cz. L U. l 
dnia 2/VH.:':8 r. i nt JJlOCY art. 
119," 122, 123 U. P. l{. i r art.}19 
cz. I Ust. z dnia Z. VU. 20 r. po 
stanawia: Feliksa Gawlika lat 46. ' 
za tądanie za kartofle ceny O• 
csywiście nadmiernej sKaza~ nt 
sze.śtdziesi~t złotych ~ aamtaną, 
w ·rasie nieściĄgalności na kar~ 
aresztu przez 10 dni oraz na za. 
płacenie kosziów sądowych ó 
złotych. 

Sędzia Pokoiu: 
(-) Kopaczewski. 

Chorobv skórne i weneryc1ne. 
1Przyjmuje od d-10 r. i od 5--ł wleca • 

fldolna krwcowa 
A panna poaładai•· 
ca n16j magazyn 
chętnie wyjedsie na 
miesiąc do dworu 
aa małem wynallro-. 
dzenl•m ewantual· 
ni• aa tycie. Oferty 
.Kurt. ł.6dz," .z.n." Sprzedał salda oki.ennel(o orali Hlllenl• ~ud9oiiwiill • .__._ Telef. 19·i0. 

Za ziodność: Sekretan Sądu: 
l-l St. 0.uowald 

• 



Nr. 22~ .. ic:fJR JER LóDZKI". - Nieaziela. 21 sferonia 1927 ro&. · JS 

u 5 u ż powodu likwidacji płyt gr am of o nów instrumentów m UZYCZ nych 
11 •• supełna wyprz:!.idat ' oraz: 

a ••••• ••• 

POL TO Nii PIOTRKOWSKA 47 
11 · Ce_ny najniższe I W I E L KI WY B 6 R Pt. Y TI 

GRAMOFONY, PATEFONY krajowych I zagranicznych firm od zł. 80. „. I - ł łh'i''N• 

PIĘKNE PANIE I Telefon 
29-33 Farbowanie na wszystkie kolor, 

I odcienie to epecjalnośt naszej firmy 
UWAGA1 Powrócili: p. FELIKS. ŹENIA l)yła p-.ra_c_o_w_n"'!"'i---·• 

czka firmy SZWARC i JABLONSKI pracuje 
obecnie u na•. 

Z powała.niem P. T. Po gruntown em 
od.łwieteniu lokalu po leca 
się Sz. klienteli 

• A. SZ AJDER 
Piotrkowska 76. Teł. 29·3!1. 

Dr. med, 

~awsze piękniell ~. BHAUH 
wyQląda główka po wyjściu z Powrócił 

Południowa 23 PlflWIZORlf Dff f60 IARUDU f RYZJER!Klf60 
A. HOŁ.ODYNIAKA 

Specjall1b. 
Chorób •k d•• 
n 7ch, wene• 
ryesnych ł mo• 
czopłciowycJa. 
Lecac;le światłem 
Lampa kwarc:owll). 
Prsyjmufe 9 do 11 

PIOTRKOWSKA 27. TEL. 38-09. 

farbowaDln \Yłoso·mL'preale Heanne we wszystkich 
I Wkolorach pues specjalistów:-

Obwieszczenie. 
Prokurator Sądu Okręgowego w Łodzi poda­

je do publicznej wiadomości, że S~d Okręgowy 
w lodli prawomocnym wyrokiem z 5 kwietnia 
1927 r. w sprawie L 4 K. 230/'n 

postanowił: 

ł od 5-8 w1'1cs. 
Tel. <t0-26. 

SKŁAD FUTER 
ł Zakład Kuiiaierskl 

J. · S z w a r c m a n 
Narutowicza ·42 

(sklep frontowy) 
poleca gotowe FUTRA dam1kie ł mę­
slde, ora• SKÓRKI pojedvflcze wnel­
klefo rodsafa po cenach przyat_ęp~ych I 
NA DOGODNYCH WARUNKACH. 
Obefrsenle Die obowillz11le cło kapna. 

· Lekarz-Dentysta 

JAUUU BIBAD 

mieszkaflca ~m. Rogacin, powiatu 'płockie~o Wa­
cława Klekowieckiego, syna· Ignacego i Franciszki, 
lat 28, uznać winnym te~o, te dnia 30 stycznia 
1927 r. w ł..odzi na ulicy KiliJ:lskieJto, kierując sa­
mochodem wskutek niezachowania życiowej ostro­
żności i przepisów Rozp .>rządzenia Ministra Ro­
bót Publicznych i Spraw W ewnętrznycb z dnia 6 
lipi:a 1922 r. Dz. Ust. 65-22 po1. 587 para~r. 24-25 
a mianowicie niezatrzymania automobilu, widz~c. 
te 1gnybiały starusnk nie schodzi z drogi na 
dawane przez niego ostrzegawcze svłtnały i znaj­
dując się wówczaa w stanie nietrzeźwym spowo­
dował śmierć Mojżesza Fal mana i skuać go na 
umknięcie w więzieniu na przecieg sześciu mie­
sięcy, na pokrycie kosztów sądowych i uiszczenie 
20 złotych tytułem opłat "aądoVł'fcb. Nadtó zabro· 
nić. osądzonemu Wacławowi Klekowieckiemu wy­
konywania funkcji kierowcy pojazdów mechani­
cznych na czas sześciu miesięcy f wyrok opubli­
kować na jego rachunek. Na poczet orzeczonej 
kary pozbawienia wolności •aliczyć osądzonemu 
Klekowieckiemu cztery dni aresztu prew encyjnego. 

Łódź, Nawrot 1 a. Tel. 25-22. _,"""_ ... ,„. __ _ ----.... ·-
~~ ~rD~lY łokiet DIB[U 

pod bud.ow• domów, willi 1 · fabryk uod 
uekĄ. 5 minut od pny1Łanku tramwafl 
Pabjaalcklch. Wiadomoś4: Plotrkow1ka 225 

Kołacskows\ł. 

Pu~lirzna li[Jfaria 
ł..ódź. dnia 19 sierpnia 1927 r. 

w. z. Prokurator Krychowald. 
W dniu 25 sierpnia r. b. o go­
dzinie 1l w południe odbędzie 
się publiczna licytacja na miej-

0 bwi eszczen ie. scu w Nowem Rokiciu domu „ 
Z d . . placem h. urzędu gm. Brus od 

,go ma z Rezporz~dzemem M. R. Publ. z śumy 12 OOO zł in plus 
dn~a 15/Vl-?7 r. L. ~I-1372, Zarząd Dr<?~owy po- Reflektanci .;.,inni ~łotvć n~ r~­
da1e do ~1adomok1, t.e na dro~ze Zg~erz-<?zor- ce wójta w dniu licytacji 100/ 
ków na kilometrach 8 i 9 od dnia 24 sierpnia do kaucji 0 

24 wrxdnia zostanie utrudniona komunikacja dla · 
ruchu ciężarowego i sa.mochodowego z powodu M-E·B-L-E przebudowy jezdni. 

Objazd na kilom. S wzdłut dro~i po za ro­
wem na kilom. 9 około wsi Kania-Góra droiami 

wielki wybór po cenaeh nafnłtuych i na 
. nafdo~odnłefuvch warunkach e_~leaa 
'• FLAKOW!CZ ł RECHT gruntowemi. Piotrkowska 165 w podw6r••• 

Kierownik Powiatowego Zarządu Dro!lowego 
Inżynier Pruszewskł. 

Za. sotdwlu~! Na ratył 
Sprzeda! mebli. 

OOl.O~lf.NIA DROBNE. 
PD 10 rro1u n W>'l'SL Dla p0-

11~1lJ1cr-.1' DJ'aD I "°'" n 

I "JTU. N.itnnhlln• 01ło111nł• 
!O 1?0117. 

ffurs m.t.r4cxne110 
wyuciam za 10 sł. 

Wyuc111m równld 
hafty mnciynowo. 
biała, koloro'll'e fi­
let, Toledo anlikac 
ię weneclcą ;obotę 
oraz malowania­
liwnowanla n11 tiulu 
I szkle, Kauimano­
wa ul. Piotrkowska 
18, I podwórko, -
l pi'lłro I wejście. 

&runtovnie wyu­
cnm. kroju, uy­

cia. modelowania 
haftu maszynowego 
oru filet ręo&ne I 
mauynowe. W arun­
lci dogodne. Dla 
praccjących lekolł' 
wieczorowe. Pra­
cownia 11 b I o r 6 w 
dllmskich i d1iecin­
nych. Kil' ó1kiego 
135, Sóbcukowa. 

Ratynowany aau­
HTeiel adslela 

lekcf 1 w n.krHie 
Ośmla kla1. Spec. 
poliki, łaoina, ma­
tematyka, fisyka. 
Prsy1pa11tbla asyb· 
ko, a dobru do •li· 
zamia6w naucsy­
eiellkleh oru dla 
ekstern6w, podług 
najnowu:ych pro-
11cam6w. Kun kia· 
ay 4 miesi-ce. Ce· · 
•T przvst,pne 6-go 
Sierpnia 14 w po­
dwóuu. 5858 
i\bsolwentl:a Sako­
H ły Handlowej U• 

ddela laltcyf."Z4ło-
1Hnia pod .Kore­
petytorka". 5877 

HBJftD ! 89Plldnt 

DIRłA! ~~:!"n~: 
ł.ółka metalowe, o­
tomany, ldankl ma 
teraH patentowa­
na ł miękkie, krze· 
iła gięte, meble ku­
chenne. biurowe. 
biurka. biblioteki. 
etaterki, Wiuzad' 
la, białe 1alonlkl­
W dn.trm wybone 
polHa na raty Ma­
j(asyn M•bll Wł. 
Romiszewsklego -
Piotrkow1k& 116 I 
p, front. teL 2161. 

Olla1yfalo 1prsedam 
ltredena. 1 t 6 ł 

krsesła, otomanę, 
garderobę. łótka, 
toal•łę, uafę . Slen­
kiewłua 59 m. 42, 
II wefścle oficyna 
I p!ętro 5812 

Towary r6tne na 
mundarld tanio 

na raty p o l e c a 
"Krędyt" Nawrot 
15 I piętro 4101 

Zakopane. Biuro J. 
K1'obitiskiego ma 

4o 1praedania wll­
łe, paraele, pen1jo­
na do drrlertaW"r. 

anlo do •pneda 

i f*' YS&•AFA AłWM8H i &*'#' 

Czytajcie . uważnie! Db1le11111n1a. , • 0 •• 
Znana od wielu lat flrm1t z. BOCIAN 

s,d~~mOkr~~o~ R o l a n e r wmowłła 
1pr1edal 

ł wyrob6w 
flłpłoenklch pow'roell. 

ptzf allcy PfobkowakieJ ~r. ł1 (w pedwórzu) 

,.. ł.ods!. TEOFIL. 
STANISZ. umiesz. 
pray 111. Konstanty 
nowskie! nr. 51, 
aa zandzle art. tOJO 
U. P. C. oitłun, ie 
w dniu 29 alerpnilł 
1927 r, od gocł&łny 
10 rano w Lodzi 
przy ul. Kon•tenw­
skieJ pod nr. 3 
odl:l'!łdsle alę 1prse­
dat pr&H lłoyta 
c:ję mcbomo!cl ma-
1zya do wyrobu 
1wetrow, maszyny 

Chora by sk6r­
ne, weneryczne 
moczopłciowe 

Leczenie sztncz 
nem ałońcem 

d1a wy11odr 1zeroklch 1fer pabllczno•cl od naJsllll'omnłeJ~ 
Sll:)'Ch ł pojedJ'l)czyeh ••hlk do całkowitych 11Hą­
dJ1eli. ·-Ceny najpraystępnlef1n. - Warunki najdogodniefne. 
- Uwasal Prsyjmuje się we•elkle zamdwłenia. -

A 5,x2 

l•sZa Łódzka c•em. • 

farbiarnia i garbarnia futer 
We Schtinmana :~· ~:::6~~;,~ 

Pn7Jm•I• do farbowania wu:e1kie•o rodzafu Intra na modne 
kolory oras odśvldanla na kolor pierwotny podług nafno• 

g6r.kiem. 
NARUTOWICZA 9 
(Dzielna) tel. 28·98, 
Pnyjmuie od 8-10 
jł i od 5-8. 
Dla pali oddzielna 

poczekalnia. 

wsn~o sylłemu Lipsktego. ' 
KOLORY TRWAŁE. - - - - Ceny przy1tępne. 

do pisania I kaay zł 11 50nr 
ogniotrwałej, nale- e • ~ • 

C•yszczenle białych futer. 

Zawiadomienie. 
Niniejszem zawiadamiam, iż pan 

Leon Redel 
z dniem 10 sierpnia b. r. ze swego stanowiska 
w mojej firmie ustąpił, wobec czego 'wydana mu 
prz:e~efmnie plenipotencja wygasła. 

*•cycb do Salomo 
na l Hendli małt. 
Rosin. oszacowa­
nTch na sumę 950 
.ł. 
lódUn.HIVIlI-17 r 
K:omornlk 

T. ~TANISZ. 

Do akt. nr. 42/27 r. 

płac11c co miesiąc 
nabędJiesz: •Wielką 
Encyklopedie: Rol· 
nlcs2' • (ilustrowany 
ałownlk rolnicz1)­
w 10 tom1cb. P10-
1imy tądać prospek 
łów. P~nali, Admi­
n!lłracja Wielkłef 
Encyklopedfl Rol. 
nicsej. 30111 

Łódź, dnia 20 sierpnia 1927 roku. 

JulJusz Wermiński 
Pierwsza łódzka fabryka luater. 

Do akt. 801-27 r. 
Ogłoszenie 
Komornik pr.,- s,. 
dde OhęfoWTJD w 
ł.odd 8. G6nkl1 
HmleukalT w lo­
bl prsy aL !lenlle 
wJeu 9, na naad1le 
art. lOJO U1t. Poll 
Cyw. olfłaua, łe 
w dniu JO 1lerpnła 
1927 r ok• - od 
fod•łny 10-ef rano, 
w lodd. pnr ulłey 
Nowomlefsklef Nr. 5 
od~clale 11• sprze­
de.A pnH lleJłaeJ• 
niehomo6cl nale~­
cyeh do Michała 
Fłlipew1kle!!o akła· 
daf(OTCh lf• se 100 
tada6w lkarpełelt 
m••kłch ocenłon:y11h 
aa 111mę 410 1ł. 
L6dł, d.17!Vlll-J7 r. 

~~:<l~:„Mazowsze" 

l~ło!Ienie. ~o:-­
ds~OOk~~~~;~ s,: ~ K K ~ H I 
ł.od•I A. I.ago- L L 
d•l6•kl samlen­
liały w ł.ocUI, prlCJ 
ul. KU!J111dego 55, 
aa suadde ut. 
10JO Ulł.Po1t.Cyw. 
ogłaua.' ie w dała 
2 wnełllła 1927 r. 
o4 gods. 10 rano w 
lodsi prsy ulicy 
Piotrltowlklef 150 
odbędJCle •l• 1prn­
dat prHS llcyta-

XoaOftllk 
a. Oóml 

Do ald. Nr. 730/27r. 

BDIDllUIHDll. 
Jromornflt prsy­

~dde Oltr,ltoW'J'm 
w l.od1l, Teofil 
Stanisz, sam. pny 
ul. Kon1tanłyGOY-
1lłef 11 obwłHHH, 
•• w dn. 2 wrześnfa 
1911 r. od 11od1. 10 
rano w lodsl pr&y 
111. Gdal'11kiel Nr. 8, 
odbędsle elę 1QrH­
dał prsu pabltasn11, 
u.,.tacfę ruohomo­
llcl: mebli, nalet11,­
cych do La!basla 
Sllberber11a, 01saco­
wuyclt • na 6' 1 ir.ł. 
l.64•,d.19.V1Il19J7r. 

Komom Ul: 
T. ltanłll•· 

lpraedam ł • n i o 
&1 ndę. otomanę 
dywanow' ł łółh. 
Kruua 4, m, 18. 

5891 
lprsedam 1 k 1 1 p 
Il 1poływczy 1 mla­
IZkanłem • powodn 
irmłany btteren. -
Włado,mołć wadmł­
nlstracfi. 5892 
ij?powodu zmiany 
a do odet11,plenła 
łntere1, H spraada 
t11, opału, i mie1z­
lc11niem, Wr:1e1ld-
1ka 6. 5895 

Okasyjnle spua-
dam aparat fote­

graflcany i lod6wkę 
pokofow11,. Włado­
mołe! ·w ólcsd1ka 
4S, sklep. 58f8 

codziennie świeie 
Ladwslk Glik, Gdali•ka H, teL 21-38. 
A11enai brantyści na ł.ódt I wofew6dzłwo 

pouuł:hrani, 

Reitaura[ja-rnliernia 
prsy ofrodJCle, w prowlncJonaluem mie­
•ołe fabrycsnem, w dobrym punkcie, 
• powoiu zmiany interesu - do 1pn:e­
danla. Władomo•ć: l.6d•. Zfłenka 87-

drł&d pony. 

c:fę ruehomołcl, na­
let,cych do Anto­
nlefo Spodenkłewł· 
csa I 1kładaj11,cych 
Ilię • mobil 1klepo­
wych I t.. ocenio­
nych na 1um• 1700 

- Powałna Instytucja 
n DQbroezynno-Spoleczna n 

poszukuje 

-· 1~olnJ[lt- in~a1ent ów · · 
Soltdna'katacfa wzg!. por•cnnie pot,daae. 
Oferty 1Ha4ać do Adm. Din. pl1111a pod 

&ł. 
lód• cln. 10/VUIJ7 r. 
Kemornlk 
A. l.agod•ldsld. 

Do akt. Nr. 986127 r 
- .Dobroczynna", OOLOSZl!NIE. ' 

Lekarz-dentysta 
• 

A. la~Iiewiu 
powrócił. 

~r. ff. ~ARf Wlrl 

.K:omornllt przy 
S,dsle OkrdoWJ"Dl 
w 1.odsł 8. Gdr­
ald, 1amleul11ly „ 
ł.odsf prsy ul. Slen­
klewl„a 9,na sua• 
dale art. 10JO U. P. 
C. ogłaua. te w 
dniu 9 vrieśnia 
1927r. od Ił· 10 rano, 
w l.odsl puy ulicy 
Pomor1kief nr. 25 
odbędt:!e 1łę 1prn­
dał przez llcyłacfę 

· ruc:homoścl naldĄ­
cyeh do Szla111y 
Mordkowic11 skła­
dających 1ię z me­
bli i innych oce­
nionych na aumę 
530 ał. , Roentgenolog 

powrócił. 
Sld•p spotywesy 

, do 1pnadaala 
ni. Św. Aany 21. 

Rapł• domek z o­
fY6dkiem. Wla­

domo4ć: W 6leaali-
8':a 91. m. 43. 5850 

~rsedatn niedrogo 
a: c1ę6ć dom• mo­
rowane110. Skle„ ł 
pQla61 zaraa wolny. 
Władomogć ul Wa­
wehka 7, m. 18. 

5863 

O k a & f a mauyna 
pądczonnicie e­

lektryc.sna i na rę­
kę na dam11tle cien­
kie podczochy, 220 
l(łeł do 1prsedanła 
M. Ssret-r Piotr­
kow1ka 190. 5905 

llo 11przedanfa -
U 3 ma11tyny poA~ 
cs:ounłcze ł feclna 
renderka na 196 l-
2łeł. Wladom°'ć ul 
Łagiewmch 90 m. 
9. 5805 
Uotory elektryc1H 
Pl I wentylatory 
a•„wanc I nowe od 
l/s do 20 koni do 
1prH4anla. Relaher 
Południowa 28, tel. 
30-00. 5900 

Patefon kryty, du­
ty, prawie nowy, 

tanio do 1prHda­
nła. Napl6rkow1kie-
1lo 9, 1klep konfe­
kcji danuldej. 5881 
Ma7z°'vnad";~ 
111 bębenko•Na do 
spnedania Rynek­
Bałuckl 9, Rędda. 

I.ód•. d. 19!VIll. J7 ~ 
1(0.MORNIK 

!. G6„ld. 

D• 1prz:ed11nla w 
Rudzie Pabianic 

klei dom drewnia­
ny o 7 mieszka· 
n!ach, ogród, 100 
draew owocowych, 
obok 2 place rogo 
we. Wladomolć •L 
ł.,kowa nr. 16 m. S 
do przyst. Rokicie 
uwłdcioiela. 

Do aprndania 3fa 
morgi rieml pn:y 

ul. Narałowicsa, sa 
kolonią ofłcersk, 
połow11 wybrany pia 
sek. Cena 2 ty1IĄ­
ce dotych.Pnelaid 
nr. 77. m. 7. 

Do sprcdauia -
sklep z ursądze 

niem. Wiadomość: 
w cukierni, Głów­
na 44. -5808 

powrócił. 
Kllldaklese tłl 
:: pr1y Gł6wnej : 
C1horoby weae• 
.,.o•ne, slułrae 
I dr61' mo•••· 
W)'Clh p nyf muje 
Od llOdL 12- 11/f 
od fods 6'/t-1 1/1 

B. [Iaolirli 
chOl'oby uss11, nou 

ł 11ardła 
Piotrkowska 12Cl 

telefon 7·3S 

powrócił· 
pnyJmut• 

12-1 i 5-7. wlec&. 

Miód 
pod gwarancją 
prawduwy 

pa•ozelny 
noweQo lipc:owego 
:iblom z pulek! 
włam•I· Jałto łro­
dek odtywc&y ł le­
clllllcsy vry1yła JCa 

pobraniem w za; 
ploinbowanyi:b bla­
uanltaah franko 1 

opakowaniem: 3 kf. 
zł. 11.-. 5 k11. sł. 
16.-, 10 kg. zł. 30-
Pa•łeka Braci 
Kalmatyckich 

Horo4yszcze poczta 
Kozłów woj. Tar­

norol. 

Spuedam t~nloałół, 
knesła. otomanę. 

Haf,, massynę Sin­
gera, letankę, para· 
wan!k, aufkl noc­
ne, tremo. Głów­
na 55 m. 46, of!cy­
na prawa. 
u;Jąf;;k -;~~ 
111 5 włólt, piękny 
dom anbudowania 
okolice ł.od:d, &prze 
dam c:hrześdillnom 
Wiadon11.'lść 22go go· 
d&iny 2-5. Spó!ka 
Bławatna Pn:ajiu:d 
Nr. 1. 5907 

• .....,.. .wr--.,~.a:r.l'J' 

Fortepian mahoni<:' 
wy, dr11dnlo dł11-

gł w dohrym 1ta­
nie do sprzedania 
oglądać motna od 
godz. 10 do 13, -
K11,tn!l 44, m t 

- 5?93 
Muzykfifortcpian) 
l'i wy?stef oru po­
czątków ud riela. do­
rosłym i dziedom 
w e d ł u g naJno­
w~zych metod rn­
łynnwar.ll nauczy­
cielka. WGlcratisl:a 
253 I pi,tro g. 4-5. 

łJll 30 słotych w 
iJ ciągu miesiąca na­
uc11m grunto-.rnle 
krofu I uycła a ta\:: 
że ł b!elltnia:rstva 
Alefa I-go Maja 41 
m. 17. 

Matu""f;;.tka udzie­
la korepetycyj 

(obce jęz. francu1kl 
ł łacina). Alele 1-go 
Maja 50, m. 18. 

D--D~Zakład tapl­
ft, 1 cerek! poleca 
ma ble wyśeicłane 
oraz 1111gazyn meb­
li poiła.da dutT wy­
bór ceny nillde. -
Karola 1, daję na 
spłatv. 3992 
fł meble 11ypialnla 
rl1 na słoniową kość 
kreden11 pokojowy 
l{arderoby, sz&fy. 
łótka 1pr.1edaje -
1tolamia Lubelska 
6 pray Napi6rkow­
ski•IO 57CO 

nia 2 nrałeraee 
1prętynowe kryle 
drellchem, 1 1Hła 
kuchenna ł biurko 
dębowe u Bauera 
Zelasna 15 p r & y 
Roklclfl1klef, 5896 0° lpr.ndanła dom 

,,._ ul. Krucsa L. 24 

llaszypa do BZ'J'cia 
Pl do epnedanla. 
Nawrot 7J, pr. of. 
I p. m. 22 5093 

5888 "'pri:etlam waru:tat 
otocyk.I "Alba" I 1tolanJd, nafę 

1 1przedam łanio do rzeo&y ł blellt­
Rzfowska Nr. 61 nlarkę. Pr:1ęd1alnia 
A. Romau. 5889 na 10 5929 

5911 

5860 

~~~ 
if t;~ntykl, łaci:iy, 
fiivk•, iąsyków. -
Kilitiakle~o 96-3. ua 
prawo drnga bra­
ma, gocblaa 6. 58S3 

5884 

Sklep kolon. - spo­
żywczy do spri11 

dania w Zgierzu z 
pGwodu wyfndu. 
Wiadomość w adm. 
„Kurjera LOd:skie­
go•„ 5799 

Urzą&„nlesldapow 37 pokoi dla kupu­
w dobrym 1t1nie jącafo jut mieu­

do 1pr::edanla n- kanie 2 pokofe I 
rai:, -- Dowiedi:icć lmchnła cana 5,500 
się można cods!an· dolr.rówdoviedzieć 
nie w godz!nach 1ię u iiospodarza 
:irzędovych w biu- domu równid jest 
n:e •półdzielnl. - ogródek 39-166 ło­
~e1owa~2..Włdnw_ Jr& 5M6 

lbnedani 1 k l e p 
~j obss9rny, 2 duh 
wystawy z urządza­
niem • prsJległem 

t r .z ypolrniowem 
mlaazkaniem. Punkt 
handlowy. Oferty 
cło adm. sub .• Oka­
.;..•. 5772 

Fortepian l kredens• sp;;;dam a"'-;;.;;; 
• powodu w1- wy6cigowy toro­

jasdu s a r a z do wy lub &&mienię 
spnedanla. Ul. Na- na szoaowy. 0fro• 
wrot Nr. 43 w 11tle- dowa 26 1ieti IV 
ple, 5771 aa. Jl, 5911 

Dkuyinle do aprze­
dania 6 osob. aa-

• mochód marki „O­
pel" torpe:io s In• 
1tal11:iją i 1ta1!ercm 
po gruntownej m:­
prawio. Garaiule 
przy Nowo=Zarsew 
1klej 44 tel 30-27. 
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FOTOGRAFUJCIE SIĘ 
gdzie tanio i dobrze 

- - - ty I ko ---
u „ Ziednoczonych Fo to g.r a I ów" 
Łódż, ul. Narutowicza 13. Telefon 25-00„ 

I 

(daw. Dzielna). 

Ceny konkurencyjne: 
12 FotografJi m. bi111t Zł. 2 

3 
10 
10 

I Pocztówek ret11:~;~~~~ " 

6 Fotograf Ji gab::~0f~~~= „ 
1 Foto-portret ~"!:t. !~!°n11: „ 

• Uwag a: 
Niepogoda nie robi różnicy w zdj ~ciach. 
Zakład czynny bez przerwy od 9-ej do 7-ej 
Agentów firma naaza nie wysyła. 

8•kl. Gimnazjum Źełlskie 

wlecz. 

R. Konopczyńskie) - Sobolewskiej 
Gdańska 90 (róg Andrseja) - telefon 28-62. 

Egzaminy wstępne ro&poc:zną się dnia 3-go września 
Lekcje 1-io 

Kancelarja otwarta codziennie od 10 do 2-ej. 

Tylko Nawrot a 
motu.a bpłf na 

raty i li& gołówk, 
w zakładzie tapł­
cereklm Braci Ga­
bałów, otomany, fo.. 
tele klubowe. tap­
csaDy, ko s et Jr I, 
kue.ła oras Pl'Zl'l­
muf emy oblłalu91, 
j:lrHrablamy, od­
~wletamy meble ł 
zakładamy firanki, 
wykonanie solidne 
ł punktualne, filii 
mie posiadamT. 3953 
Maszyna do 111:ycla 
~i Singera gabine­
towa do sprzedania 
ulica Prs,dnlałana 
Nr. 4 m. 4. 

0-kallyjnł--e--ap-r-••-­
dam t.nło massy­

nę do Hycla Sin­
gera w dobrym sta­
nie Kopenillca 59, 
lewa oficyna. par­
ter. 
1J;-i5o przerabiam 
SI kapelu11:e aJua­
mltne, mcow• na 
aatmodDłei•ze: no­
•• 1 ał. Kłli111kl•· 

rn. front, parler. 
do epHedaDła 

prz,· ul Malczew 
lłfe•o Nr. 38 JOx65 
łokci. Władomołć 
Cbofny ul, Dolna 28 
Karpi4eki. 57 44 

Do aprzedania. Jare' 
deni i papuga 

m61ł"illca. Włado­
moU, Główna 36, 
m. 10, od 5 do 1 
gods, wieczór. 

5909 

Harmonf• warszaw 
•kl\ pedałowll -

1przedam. Alekaan 
drowella 28 dozor­
ca wekaże 5910 

Do sprzedania do­
mek murowany 

s ogródkiem o dwu 
pokofacb i kuchni 
w Radogo11ozu. -

Wiadomośd: 
Zdzlechow1kl. Ra­
dogoszcs, ul.Zielona 
Przy Szosie Zgler-

1lliej. 

Dom murowany ol­
bo połowa od­

dzielnie do spriieda 
aia. Aleksandrow· 
ska 78, 5819 

lprzedam ołrodek Reatauracl• kom­
'1 90 mór• sleml, pletnie urz,dzo­
oraz zab•dowaeła Dll z pehlą ltonce­
m11rowane, inwen- •lll egsysłnfllCI\ 50 
tan: ływy i ~ar- lat w mieście po­
twy, półtora kilo- wlatowem Wkpol. 
metra od 11:01y, od od1t-pię saraz za 
ł.odzł 30 kilomet- 4.500 zł. 1piHsne 
rów, bu długów, oferty do admlnlat. 
cena 80.000 llł. - . Piotrkowska 11. -
Biuro Borowieckie- .Ra1tauracja• 5859 
go, ZQiers, Pan•- pI;.;""3s'x 54 d'; 
newska 3, - obok 1prze1d11nia w 
ma lstratu. 41ll Chofaach ul. Pryn· 

ower prawie no- cypalna Nr. 54 wla-
wy. - tamo do domołć Kopernika 

sprzedania. Roki- 36 11 l!ospodarn, 
chilk~ 34. m. 1. - tamte I pianino do 
weffcie li podwórn 1przedanla c e n a 

5838 prsystępna. 5830 
VPn-1!!!"9-"!ld•am-·p·ó~ł -d~o-- go 1 p r z e d a n i a 
g· - Ztlh?Bka 53. sklep rzetnlczy 
Wlado~ • do- • warsztatem na­
sorcy. 519

1
4 łychmlast. Wiado­

rność w adlliłnl1tra­
cji. 58•4 
lprzedam dom ma· 
Il rowany o 2-ch 
mlemikaełacb wo1-
nTch orH plac. -
Wiadomo•ć na młej-
1ca ChoJoy Plac• 
Kenifa-Kmow11d. 

l •bowy kredens.­
stół, łtru1ła, oto 

snanę dywanikowi\. 
łóżka, garderob,,­
toaletkę - tanio 
sprudam, Kilitiekle 
go 28, m, 4 5811 
lprzedam tołtamię 
'1 dwumałro""- Ce• 
gielniana 92 Wla­
domołć a dozorły. 

5839 

Sprudam lub wy­
dzlertawlę 9 mór• 

sieml. oraz J m.ie­
ukania w o l o e, 
ogr6d owo•owy, 3 
kilom•trr od Ate­
luandrowa. gm.ina 
Bełdów, nada;,„ 
si• na kutnię I 
sklep. \Vładomołć 
Franciazkaliaka 75. 

5851 

ll•plt w okolicy 
n ł.odzl plac, lub 
li domkiem muro­
wanym, d o I a z d 
tramwajowy, Oferty 
eub. „Kupno• 5857 
.---.. -~~ 

ftomidory woboro­
ł' we ta n i•• fak 
wssędzle do1tarcsa 
wprolł do sklepów 
i domów prywat­
nych w datych I 
najmniejsz;ych ilo­
ściach Zau-d Ogro­
dnictwa mall\tk• 
Poddębłoe p r 11 e • 
ł.6d:t H. Kr616waa. 

5823 

5845 

PosadJ I 1m1. 

Zaofiarowane. 

Chceu otnymać 
pesadę 1 Mui111 

ukol1czyć kurea fa­
chowe koresponden 
oyjne prof. Salruło­
wiclla, WarHawa, 
Ż6rawia 42. Kana 
yY11caalą l11towme: 
buchalterii. rachun­
kowołcł Jmpiee1del, 
korHpondencfi ban 
dlowaf, stenollraljl, 
nauki handlu, pra· 
wa, }laliizrafjl, piaa­
nia na masllynach. 
Po .kol1cHni11 6wla 
dectwo. Żl\dafcie 
pro1pekt6'WI :f552 

D
otrseboa sclolna 
ebpedjeatka do 

1kład11 wędlla Kon 
•tantmowska 1J. 

5914 

Zdolni akwlaytorzy 
po1:nkiwaol. -

Zgłuzać 1ię ponie­
dsiałek od 6-8 11odz 
6 Sierpnia n. m.9 

5916 

aotrzebnl cbłop•y 
!I do introligatornf.i 
mechanican•I fabrr 
lti H11:vtów M. Kup 

. far. Konlłanłynow-
1ka 14 5914 

Potnebni agenci s 
branty win, zgła­

szać si, 11: ofertami 
01ohi6cłe w ponie­
dslał•k m. Il· 6-8 
w:iecz. ho!el „Sa­
voy" pokój 703. 
n~trzebna chami­
~ czarka do pralni 
AndrHjl\ 4. 5827 

Oamoddlo}lnll El.ts­
f..1 pedjentkt przyj­
m11 od zaru gała 
stała I procenta, 
kaucla WTJDt,llana, 
L. K. Lauss. I.óda, 
Gdaó1ka lJ (r6g 
Konstantynowski el). 

5834 

Po11:ałtuję ek1pe· 
dfentkę do culdtt 

nl • praktykl\.Zgło· 
Henie pod literę­
„A. A. 5811 
•abjełtt d a m • k o 
Il męski potnebny 
do ftyajera. - aL 
Plotrkowaka 217. 
Dorotvl1•ki. / 4153 

Po1nkuję ahłopca 
na praktyk, do 

'1u1araa ltłl§il1kłe· 
o 61 5893 
bł<1piec połnebny 
do terminu do 

etolarsa ul, Gda-
1ka Nr. 105. 5848 

'

otrubny ezelad­
nlk atolanki -

a dolny na garde­
roby li m. Ałeluan 
drowa. Wladomoś~: 
ł.64ł Balaty al. Zie 
101ła 18. Janicki 

5847 
notrzebna zaraa .­
tJ' młoda dziewCllT 
na do małpj rodzi­
ny. Fijałkowska 7, 
qi. 1 5841 
hłop1ec 15 - 6 
lat potrllebny do 

składa wha Piotr­
kowska 51 w po­
dwórzu. 5699 

Dwóch szewców do 
warsataht na dre­

wniaki, z m!Hzka­
nl•m potrzsbal. 
Szkoln J. 

Potrzebni 1ą sara• 
malarze uyldo· 

wl kaligraf na ata­
łll robotę Zgła1:1ać 
aię al Gcła61ka 29 
w godir. od 5 do 1 
wiecz6r. Szyma4-
1ki 

Dotrzebna dllł•w· 
ezyna. do prania 

aa 1tałe pralnia. 
Caglelnlana15 

l otnebna dńew­
csyna do dzieci 

lspr:i,tanla pralnia. 
Ce~lelnlana 15 

5935 

Osoba nleuldna 
łntelil[entna, mi­

łej poYłerzcbowno­
~ci a: kHcj-. potrze 
bna do prowadze· 
nia kslątkowości fa­
brycanef uaz za-
1t,pstwa kierownic 
twa handlowego fa­
bryki. Oferty z o­
pilem tycia, refa­
ran•f ami przyfm•I• 
„Karier ł.óddci" 
E"d „PrzyHł1>ść". 

Potrzebna 1Jut,oa 
do rutauracfl. 

Konstantynowaka 
13, Jagu1iowa 5920 
Rotrzeb'iy wzdolny 
fi' 1tolan meblowy' 
Sosnowa 3 5919 

Dyrekcfa 

Tnw. Hradrlowego 
mla1ta Lodsl. 

Udt, d. 20 sierpnia 
1927 roku. 
Nr. 14l5. 

OblJ1sm1Dlt. 
W zastosowaniu 

•lt do § 2l U1tawT 
Towanystwa, Dv· 
rekcja podal• do 
pownechnef wła­
domołcł. te aaa,. 
dane zo1tały poty­
czki na nlorucłlo­
mokl: 

1. pod Nr. 1101 
priiy alicy N, - Ce­
ttlelnlanel. p ·r z• ·• 
Lafba I Dorot, 111ał· 
łonk6w Dorow11ow 
potyczka dodatko­
wa w auml• ał. 
60,400. 

2. pod Nr. 4327 
przy ul. Ragowsklef 
pnez A. I F. mał­
łOJ1k6w Jakubnwlcz 
ł innych, potyczka 
pierwotna w sumie 
sł. 38.000.-

3. pod Nr. 45 
priiy ul. Zachodniej 
prses I. M. SHtta­
na, potyczka do­
datkowa w eumłe 
sł. 60.000.-

4. pod Nr. 1099 
puy 111. Kllitiaklego 

Poszukiwane 1>n:ez Wiihelma i 
Zelmę małtonków 
Knapp. pożyczka 
płerwołna w sumie 
sł. 100.000.-

Ogrodnik łonaty 
w bednlm wie­

ku bud:i:leł11y -
wszechstronnie o­
beirnan1 w swoim 
iiawodzie i w gospo 
darsłwłe rolnem. 
pouukufe posady 
od 1 pafdslernlka. 
ł.a1kawe oferty kle 
rować, Zgierz Ry­
nek ~ili.6akłego 3 
Fr. Lak 5829 

• 
~;dzielna wy­

kwalifikowana 
młeda e!upedjeatka 
li kłlkuletnlll pra­
ktykll poszaluJ• 
posady w większTm . 
t>r••dal,blorshrle 

halldlowem od 1 
wraełnia. - Kaucji 
złoty 2 tylfflc• zł. 
Obecnie Int na 
posadzie. - Oferty 
do adm. „Kurfera 
pod .Intelłgentna ". 

5808 

5. pod Nr. 47 a • 
przy ul. Al. t Mala 
przes Hersza I E­
sterę Spiro, po:fy­
Cllka pierwotna w 
•ami• st. 130.000-

6. pod Nr. 1056d 
przy ulicy N.-Za• 
Hewaldel, p r 1 e • 
Józefa i Haj, mał­
łonków Matyjasirew 
akich, połycaka do­
datkowa w 111młe 
ał. 40.000.-

7. pod Nr. U53a 
pny ul. Traugutta, 
przez Chaima Ma­
l erowlcaa, potycska 
dodatkowa w s11mle 
sł. 200.000.-

8 pod · Nr. JOO 
prq ul. Północnej. 
przeii Hersza I Gl­
t!ę małtl'nk6w Or· 
fłnjfet.połycska do­
datkow& w sumie 

Maturs.,atka po11:tt ał. 180.000.-
kul• praktyk 9. pod Nr. 1188b 

w apteee. LukaWG puy ulicy Prsę­
oferty do .Kutjena dsalnfanej, p r z ez 
Lóds.• dla "Matu- Franciszka Jarkle­
rsystl:i•. 585~ wlcz:a, . potycz:ka 

P. oszukuf• poaady pierwotna w IUmłe 
biurowe!, pllllę zt 60.(IOO.-

błefłe na manynłe. 10. pod Nr. 420 a 
Wymagania bardso prz:y ul. Kłll6skłego 
1ltromae. ł.„kawe prseaRublna i Mar­
oferty do .lturjera l•m m;ałtonków E-
1.ódllk. • pod .L.G." del1tein, potyczka 

5849 dodatkowa w nmle 
n:mtk1l---j.-po-1""ad;,.;y•, d. 60.000.-
P wotaefo, lokaje, 11. pod Nr. 170 w 
władam f•zTkami pny ul Żeromskle­
roayf 1kim, nłemle- go, pn:H Lejbusla 
clłm I franeuiklm. i Esterę maUonków 
Wymaizania skrom- Salamedcsyk. po• 
ne. Oferty 1 u b. łyczlra dodat~wa 
.Skromny•. 5880 w sumie zł. 100,000. 

li ł Ił W nelkie Hnuty 
Il b n a przeciwko adziela-

H
atalog nr.16 wy- nłu ad-danych po­

dawnictwa "Po- łyczek atowarzy­
moci: Ssltolna" Yy- szeni zeehc, prred 
szedh dmka, .T,eść 1tawić Dyrekcll w 
podręcsnlkł· do Dl\· puecll\gu dni 14 od 
uki bes korepetyto • d!"iT :Wydrukowania 
ra;Wyborowa bela- ntnle1sz:ego obwle· 
try1tyka; Wlcdi;a Hczen\a. 
praklycana w ukła Prezes 
dzłe przyatępnym; --~v;ek,!?,~ 
Ję1ykl obce; mtn:y- oo wydzleriawie­
ka I malarstwo dla nia dwie sale 
amatorów lt,p. Ka- fabryczne - I cała 
talog na fądanie ppsHja do 1prze­
wy1yła bezpłatnie dania. Wladomo4ć: 
Klłęllarnia „Pomoc w admłnl1tracli -
Sr:tolna• Walnera, .Kurjera ł.6dzkiego 
War11:awa, Blelad- 5868 
ska 5/32. 4132. 

Ogrodnikowi wy­
dzlertawie 4 lab 

8 morg. ziemi li li&· 

budowaniami. Wia­
domość: NarutoYi­
c:z:a 2, k1lę1larnła. 

Obiadów domowych 
poualtaje dw.6eh 

młodych, 101ldn'J'ch 
panów, Ofert1 sub. 
.Obiady" .Kurier 
ł.6dz1d•. 5842 

Dl1lsdcz2ote. 
W sprawia Helu 

zamieazesonego w 
dzienniku .Rozwót• 
m. 330 z dnia 1-go 
itndnla 1926 r. it·ł 
"ł.6dzkiem• zw' 
Drukany w odpo-. 
Yiedzi" mam za-
1zcayt ołwładczy6, 
ie podpisu •w•llo 
udsielllem pod wpły 
wem chwilowello 
podniecenia I wpły· 
wy po1tronn•go. U­
dzlał11 bezpolrednłe 
go w samem reda­
l[owanlu listu lll• 
brałem, 

Po dokładnem ros 
ważeniu.aorawy do-
111edłem do przeko• 
nanła. łc zarzuty 
cllyaione w nim by• 
ły niesłuszne I treł6 
lego niniejuem od­
woł11fę, 

tód:f, d. lO sierpnia 
1927 rokw. 

lgaeey Millch. 
~;;;hl• natych­
:., mleat dziertawy 
placu, nadafl\cel[o 
•ł• na 1Jr.ład węgli 
i drzewa. - Oferty 
1ub. „J. s.157• w 
adminbtracll 5902 

Damł,tać naleły -te katar kł11:ek, 
bleganki, uporcsy­
we rozwolnienia -
leezy Mutabor-Raw 
1Jd. - At>ł ab M a-
lt htra Rawsldego 

Warszawa. 406J 

3000 zł. pożycsę 
temu, kto cła 

pracę w Interesie 
handlowym lub teł 
mogę przysł~1>lć ja­
ko 1p6lnlk. Oferty 
do .Kurjera ł.ódz­
kiefo" pod "Odpo· 
Yiedni" • 
llaratYf Płasuse 
D 1waatr„,Dam1Tta 
i mę1ka blellma, Je­
dwabne, wełniane i 
bawałniałle towarf 
Poleca Li:on Ruba-
111kln Kilill•ltieao 44 

lnkal1 i mf1rzkanlą 

Stanefa dla aca­
ni6w. opieka ro­

d1l<:ielska. Tar~OW'I) 
Nr. 15, m. 54, Sako­
powe. J866 

flrsyjmę 11c:sennłce 
Ti' ua mieukanie. 

Kon1tantynowska 
Nr. 20, m, 28. dru­
ga brama, ~869 

Pokój ładnie um•· 
blowanv do wy­

nałęoia. Ceizlelnla­
aa 80-8. 5824 

Ro1aukufę w cen· 
l1il' tram młatta na 
1-ym pittrse 2 po· 
koi umeblowanTQh: 
1 obHemy o 3-ch 
oknach. dngl mnl•f 
azy. Of. .B. ff.•. 

Sklep z m{eszka­
nlam w dobrym 

punkcie, odst,pl• 
zaraz. z J>O?U>dU 
w,.jazda. - Wiado­
mość w Karierze 
Łódzkim 

5835 
nokóf do wynaJę­
• ola słonecsny, -
nieumeblowany, -
dwuokiellily, mote 
być z całodziennem 
utr.i:ymanlem dla so 
lłdne::(o pana. Kon-
1taotynow1ka 19 
m. 9. p. Janu11:ew-
1ki. 5816 

Pokój duty ume­
blowany moż• 

być dla 2-oh os6b 
jest aa.raz: do wy­
oaf,cta. Mota brć 
se śniadaniami lab 
s obiadami, Ulica 
6 Sierpnia Nr. 18 
m. 3. 5768 

Umeblowany duły 
pokój do wyna­

lęcla. Piramowlcaa 
10. m p. front m. 9 

5855 

Młody pan ab1ol­
went S a k o ł y 

Technlcx poszakafe 
pokofu przy rodzi­
nie. Oferty prouę 
1kładad pod „ Tech­
llllr• do admWstr. 
"Kurt. lódakieito• 

5897 
lamienl• p o k ó j n :I kachni,, par­
ter, front na 2 po­
koi• a kuchnią. 111. 
Abramow1kiego 39 
m. 2 ~890 

Puyjmę pana na 
mi„zkanle. Wlad. 

ul. 28 p. Strz. Kan. 
Nr. l6, m. Jl. 5875 

)
;dno mles:i:kanie 
od1tąpię z mebla­

mi słoneczne. zlew 
wodoefl\łf, III p. li& 
Atelrsandrowsldef. 
Oferty do "Kurie­
ra• pod "Gotów­
ka". 5876 
fi~k"ju •a kuił~ 
" posz:ukufe. Oferty 
do adm. pod "500" 

5882 

P-ołl6i do wTnalę­
cla z uałuj!ą i 

świałłem, wejście s 
przedpokoi•. Po­
ta.oreka 91°9. 5886 
ftd.U,płę mt;;:';";: 
lłnł' • pokojem, 
lub zamieni• na po 
kóf. Grabowa :29 
Szmidt. 5887 

Ddat11pl• lołlal skle­
powy Z d•łll IU• 

łel'Jllll nadafllCll 1ię 
na warntat. Wia­
domość PrHjazd 48 
m. 2 lewa oficyna. 

5883 

r k61 frontowy - .;= 
meblowany do 

1rJnalęoia. Ceglel­
n!ana 85 m. 7. 

D
ok61 a utrzyma­
niem w śródmie­

ściu dla uczenie lub 
ucznl6w (nafch•t­
nief z prowinc!i) 
"rzy kat. rodslnle. 
Wladomołć w re­
dakcji .Ktirf. ł.ódz­
klego•. 

Drsyjmę pana na 
miesakanle :r.a· 

raz ~Otlsł!lnłynow-
1ka 2 n p. na pra­
wo. Piotrowsld 

5930 
ft'ZYfm• mę:iczyaaę 
li na mlenskanłe. 
- ICIUtiekiego 12t 
m. 6 front I p. 

Przyfmę u~anłów lub 
ue:1enruce - na 

mie11:kaDłe pomoc 
na mi•l•eu. Piotr­
kow1ka 116 Bnkow 
ska. -5940 
lklep nadający si, 
111 na kaidy lnterce 
saraa do oi!stllPi•· 
nla. - Wiadomo«ć 
Nawrot 41 u Fry­
lll•ra. 5914 

Drsylm.• 2 •cllid6w 
• cafodslenaem 

•trzymaniem. Slen­
kłewlcn 67 m. 44 
I p. l. oficTBa, 5908 

nnyjmę panów na 
mle11:kanie. An­

drzrja 60, m. 22 

lttnle mieszkania 
Ha wnesie6 wolne 

1JOkofe z cało­
daiennem utrzyma­
niem 5 :zł. dziennie 
- w Wierzchowi­
skach. pocsta Żar­
n6'W, Lubo~ziacka. 

4121 

MatrymooJ1Ine . 
ChlRSi i::~~ ł 
wvjłć zaml\ł lub •i• 
ołenlć? Udaj si, z 
eałem zaufaniemdo 
Mlędzvnarodowego 
Biura Pofrednlctwa 
Małteństw „Matry­
monium• w War~ 
s:r.awie, ul. Nowo­
!lrodzka 36. - Na 
kałde listowne :lfło 
szenie nafychmlaet · 
wysyła al, kllł:a­
dzle.U,t 1toeown. 
olerl, nciia!l6łowe 
lnformaefe i foto­
grafie 016b. prag· 
n,cych wyjść za. 
mąt lub 1ię otenlt. 
Warunki przystęp­
ne. Wybór olbnor­
młl 

1aanłlon1 d1tum1ntr 

Zaginęła blllte.c:z­
ka woj1kowa Ja­

•• Pietr:r.aka. Zl(ło­
slć do adm. „ Knr­
f era Łód•iego•. 

5885 

Zalti•llł weksel na 
75 zł - płatny 

25/IX 19J7 r. na 
zlecenie K. Szymań 
sklego wystawiony 
przez Sa Mairowi­
csa t1rowany praez: 
J. Majrowicsa 4157 

Nr. 228 

Zaginęła 

~nka-wll~ 
wabi li• „Aaa•. -
Rzetelny znalazca 
zechce łll odda6 n 
wyiaagrodzenlem • 
Francl1&ka :Viuera, 
ul. Długosu 43, na 

Kozina eh. 

l1lan -d1ntJ1ta 

A. ~lmukler 
przeprowad.tł się 

na Głównq ol7 
Prllffmuie od 9 - Z 
I od 8 - 9 wlecz, 

'"" Na wypłatę 
obuwle,fłrao· 

•1, jedwab 
swetry 

orar; wielki wyb61' 
,galanterjl 

I mauufakt Dl'J"• 
Krawiec namleJ1ca . . 
'Plbtrkow•ka 97 
m wef•cłe I piętro 

P. Chart. 

"~" Długolat11l Fotogoa! 

H!ilei: 
otwoHvł własny 

aakładfotogralicllny 
i pracownie P"rtre-

t6w. 
tódt, ul. Główna 36 
Zakład otwarły od 
9 rano do 7 wlecz. 
Ceny 

konkurencyjne 

Poszukiwany 
od zaraa lub p6tniej, nlnalełni• 
w której dzielnicy miasta 

lokal fabryczny 
ogólnej powierzchni 500 łokci LJ 
(może cle slcładać :z kilku po­
mieszcz:o is) oraa 

3 pokoje z kuchnią 
na tej samej posesji połotonef. 
Pn:ebud6wb możliwa. - Po­
średnicy tyczeni. - Z~łon:enla 
pnyjmuje 

1
- !~ład ~~n~1~~llJ!~r!~eotow -

CENY PRENUMERATY: 
CENY OOLOSZER MIEJSCOWYCH: Odoszenla firm zamiejscowych, choclatby posl2.daJących fllle w 

Prze(! tekstem 40 rroszY za wiersz milimetr. l lam. (strona 4 łamy) Łodzi, a centrale idzie Indziej, o 50 proc. dro:Łel od cen miejscowych 

Konto cze· w todzt z nledz. OOd. ftustr. mleslęcsal• „. ił.IO w tekście 40 • • • • 1 • • 4 „ rtrmy za~anlczne G 100 proc. drożej. 
Za tekstezr. 30 • • • • I • • 4 „ Katda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte 01łl· 

kow e • I.TO Nekrolod 30 • • • 1 • • 4 „ szenia do zmiany crn bez uprzedniero zawiadomienia. 
Komunikat)' 30 „ • • • I • • 4 • Za terminowy druk ogłoszeń, komunikatów I ofiar admlr · •·ar-Ja 

• !.GO Z 6 wyczalne I "' • • „ I • • JO łam w nie odp1'l:ll.rfada • 
• t0.50 Drobne JO rr .• poszuklwula pracy 5 rr. za wYrH - naJmnlejue orło- Artykuły, n:;de•fane bez oznacz1ml~ honorarium, uwatane •• „ • 

szenie I d., dla bezrobotnych - 50 1:r. Or;foszenle ncidtsłu po bezp:atne. 
ccdz. 1 wiecr. o 30 proc. droicl. R..:itoplsóvr r.ar6 wno utytych : ~ !' I adrzuconyc1i redakch nie zwraet 

domu zł. ': ..... m„t-cs.ie_c_z_n_i:!_. -!""P_r_e_n_u~m~e_r_a_tę~m.-o„t_n_a ..... p_r_z_e_rw_..łl„ć_t-.y_U_ro 1-&o i 15-~o la~~~ miesi!ctt, 
Odbtto we własnej drukarlli l6l. ZawAdzka "fr. l. '.Vvd:i \,.,.,,: J?n ~h·nufkowskl 

1 ąewat.Jilem~ T • ..,. Dnkarsko· ~y~aYll!caep Sp. &. oi::r. °'5p. 

Dla robotników • • • 
.... 

P. K. O. Na prowłM.fl „ • • • 
• • • '* 61747. Odnoa:zenie do domu • • • 0.40 

„ICurter tódikl I .,Łódzkie Echo Wieczorne" !iicznl~ z odnoszeniem do 

Pedaktor Naczelny: 

~~~.„ Gumkowski. 



Kurjer. literacko -naukow·y 
Specjalny dodatek niedzielny do ,,Kurjera Łódzkiego''· 

Rok II. Łódź, dnia 21 sierpnia 1927 roku. 

Wielki pisarz angielski O problemach chwili.. 
,,W oczekiwaniu''. 

Najnowsza powieść H. a. Wellsa. 

br.aine.go 'W -Jakiejś wU'Li na R~·eirze wto­
slkiej, w polbliżu gra.nicy fraincuslkfej. Bo­
hater.ami są: właściciele wilHi, boga1ci pp. 
RYfa1I1idis, wzyjiiciólka p.ainf domu - lady 

nę, zaś pan domu, Flitiip Ryla11:ds .popefinia 
inne jeszcze nfeo•strożności !Z miss C1air­
ges. Sohwytanie :Fill!pa din fl.agralllti z tą 

miitą osóbką w kalbfini·e kąipielow•ej s'taJe 

Najwyihffini·ejszy, obok Sharw'a i Ohe­
sf.erton'a. z współczesnych pisainzy angiel­
skich, tt. G. WeHs, bardzo popuilairny w 
Polsce au.tor i111ter0esu•ją,cyich 1powieki fan­
t2styiczinycih. '\VY<iail nfedarwno. 11101we dzi·e­
to 1powieściowe p. 1:. „Meanwihiile" („W o­
czekii1waniu"). Ii. O. WeHs jest, jak wiado­
mo, socjalistą, a za.jęcia literackiie 11'.e 
przeszkadzają mu interesować się 111a<ler 
żv\vo kwestjaml pollityki n socjo;!ogjf. 

~/----mlll!--„ ... -„„l!llllllllll::!lmllZllll:I ... „„„„„ ... „„„„„„„„„. 

·latający samochód~ 

„MeamvMlc" jest wlaśnfe po1wieścią o 
poo:kladzie par exceiłlence społecznym, w 
której ni·ema1l ws1Z'ystkfe aiktuaffne zaigad­
niiienia socjalne znalliaz;ty swój wy1raz l o­
rr:ówienie. Ogromny da1r oibseriwacji, wfa­
ścfwy Weills'orwi, 1przenitldfwość jego u­
mysłu oraz wrodzone po.czucie komi.zmu 
i upodobairube do tr{)lnjj - srm11wiają, fż no­
wa powieść au19ir.a „Wehikułu Czasu", 
,,·,o:łna od bailais·uu teadencj.f i wynafarzef1 
se.kdarskiego dogmatyzmu, jest godneim 
uwagi dziełem Htera·cktl:em o bairdizo sz·e­
roiktm ma<!'gi1nesie gtęibszych spostrzeżeń 

i refleksyj. Ton pobta1ż11iiwego, inteligent­
l!ego sceptyicyzmu, dź\vtięczący leciutko 
wśród gtów111ych mo'tyiwów powieśdowe.; 
konistrnikcii WeUs'a, u;podaibnia go w p.e­
wnym stopniu do ini11ego znak01111itego 
sceptyka f ironisty, n:!1eżyjącego już Ana­
'tofa rrance'a. U WeHs'a jedinak scepty­
cyzm nie nosi znamio111 <Jkrucieństwa, nie 
stao.oiwi celu i kresu .poszukiiw.ań autor­
skkh; sceipty•cyzm We.Hs'owski n.fe jest 
poga1rd1Hwem machniędem ręlki na cały 
świa:t a liudzi, lecz rnaz·ej maidrem ręki tej 
wskaza:nieim na io. co <Jdirziucić naąeży, by 
pod przyszły gtrul!ch ustiroju ludzkości 

ktaść n{)lw·e, ra•cjoinalne i sprnv..ri edliwe 
fumdarnenty. Jest to, slowem, scepty­
cyzm twór.czy, ten saim, który - nfe za­
da1wa11niając się t11i1gdy ibezsHnern tiwler­
dzenfeim: J.gnoramus et ig;noraliimus - ipro 

Ilustracja nasza przedsiawla model samocbodn latające_!!o z rozpostartemi 
skrzydłami jako samolot oraz ze zło:ionemi skrzydłami jako samochód, mo~ą­

cy pomieścić w obu wypadkach 4 pasażerów. 

Kafairzyna. zakochana w ofkeorze, k'tóry . , 
mal'\Zy o ruszczę .śJiowieniu AongUi„. us\rojeim 
faszyst<J1wsłdim, so1cjolog mfste•r Sempack. 
lubujący się w proroctwach, wreszcie -

.... _. ... „„„„„„llSlll&-.„„„„_.„„„I„„„_. ... _. .......... „„ 

!vowy okrąt po/ski. 
·-- ----

W tych dniach został przyholowany do Gdańska z Cherbourga nowy statek 
"Władysław Czwarty", zakupiony przez rząd polski od Francji. Krążownik 

ten będzie statkiem szkolnym. 

„„mm„ ...... „ ... „i:m11„ ...... „„„„m111 ... „1„ ... „„„ ... „„„„.-!. 

wadz i od wieków wielkie umysty na szla­
kach w:!edzy ściski do coraz nowy.eh od­
kryć ulepszcf1 , '"·yinalazk6w. 

Po•wieść TO<poczyna się opisem nie­
rwfe:Lklego to1wa•rzystwa a111gielskfeg<J, ze-

nfes'kąrpi~ca swych taisk i wzg'lę.dów -
mi!Ss Cla•rges. W towarzy stiwie f.e.m, 
gidzie woilnego czasu jest równi·e wiele, 
Ja1k p1eniędzy, kwi;tną mrty i mfl1ostki. Ga­
da1f'L~wy u•czony oibcałowuje ilady Kata'.l'zy-

się niemal powodem dramatu małżeń­

skiego Rylandsów. Na sziczęśaiie socjo­
log umla·t iwyttuma.czyć ipostęp-0<w.anie 

wi.awtomcy nastrojem nudy i zasobami 
ldpiącej w rn1m beziczynnf e eneng~i. f'i­
ilip wyjeżdża z profesorem do Anglii, gdzie 
gotujący się wtaśni·e strajik powszechny 
ma d.ost.airozyć grziesmikowii okaozjf do o­
bywatelskiej a~ktywności i zreha1bi1Htowa­
nta się w nez.ach zdradzonej rnalżo1111ki. 

W drugiej ·częśeii powłeścl rnzpoczyina 
się korespondencja filipa z żoną: Ffliip o­
pisuje z dn1a na dzi·eń sytuację po;Jitycroą 

i waornnkf eko110m iiczne a1n.gielskie, co da­
.ie Wd:l1s'owi szero1kie 1p0ile do mzieczy­
wi·stnienla swych w1taśchvy1ch po1wi·eścio­

wych zamiarrÓ"'· Zwtaiszcza opisy L>()m­
dynu paidcz.as dn1i strajilmwyd1 dolkona1ne 
<;ą ,po m i·skzowsku, z potożenfom nacisku 
na komiczne i śmiesz.ne strony wa1lkl 
dwóch obozów. W zaciszu włoskiem 
pani Rv-lamds pod1ta n:iia chdwfe listy mę:­
ża. W oczekhv anln madenzyiistwa boha­
terka przyjmuje do swogo domu n~1ej.alką 

panfą Ma•c Mam1s, protcs fainfikę z 1rlaindz-
1<iiego Ulsteru; postać p. Ma.c Malllus daje 
W oHs'o\vf sposobność do saityiryicmyich 
wycieczek na uinnym terenie, mia!llowlde 
do roziprawy z faszyzmem, biiczoiwainyim 
bezJi.tośnfe '!l'stami IrlarndkL „Niesiz1częś­

ciem Wtoch. twierdz; ona. Jest hralk ;inle­
lig-en'tn ych k obiet, którchy uofrafity przy-
wieść tvch mtod:vch ludzi (faszystów) do 
rozsądku . mówiąc z nimn po 1prost'll 1 
sz.czerzc". Na po.paircie fogo wanlra p. 
M.c<c Manus o•powlada, że zatt!l1zymaina pe­
wnego nzu przez grnpę faszyistów na 
Monte Pind<J, 'J)Oipatrzylia im w oczy f po-

Nr. 34. 

wledzii,a-ta !PO aingielsku co o 11foh myśli. 

Faszyści cofnęli ·sfę - zaś kh .przedwn'.­
czlka wysnula stąd wn]os.ek, że do ludzi 
aego rodzaju naaeży prziemaiwiać zawsze 
rw obcY1!Il języku: wrpraiwiila ich to bo~em 
,w zamiesz.ani.e i budzi w nich poczucie 
ni:tszości, korzys-bne dla naipasfowanego.„ 
ROizvraiwiają,c się z faszyzmem, Wells ruie 
poiprzestaj.e na pomocy swej lr1andkf; 
k!reśli żywą. dramatyczną scenę pog-onl 
za lfoberal.ąym dziala·czem l\vłoskiim Vinci· 
guerrą, który, zrnvlazlszy schro'11ńenie 'W 

wi1~1f p. Ryila1I1d:s. piętnuje w s·posób bez­
wżględny regłme p. Mu'SIS01lmi'ego. 

Tymczaisem fl'lip , sfedząic w swej po­
siaidtości a111glelskiei, pro1Wadiz~ wciąż stu­
d:ia spo!eczne, O'bserwuje, ipi:sze i ffllozofu­
je. Stary świat. jego zdaniem, zn.ajduj.e 
się w -0kresie przejściowy:m. Ludzie tllie 
mogą już chować głów w ipraisek oo.dzien­
ny.eh zajęć, obojętinl na lfOSlnąice zagad· 
nienia rewo~ucyijne. Mat'taanarfozy spo­
łeczne, wydające się doityichazais hinneiry­
cznemi i fantaslycznemi, przyo})leikają się 
z dnia :na d~ień w lrsz.taitty :rooczyiwlslo­
śd. Każdy p.01wlmillen powziąć wlasne ma­
nie i brać, udział w s.prarwadi ;publl:amyich. 
Ludzi·e muszą się griupO'W\aĆ a >()rgainizo­
wać do docydująice.j wa1lktf. !Ptrecz z fa· 
szy1zm001 i bolszerw:i:zmem! N'reohaj oa­
tomiaist Jedno.czą się z,drowe si!ły ikir.aju, 

John Qa/sworthy. 

Jeden z najwybitńiejszych przedstaw{. 
cieli angielskiej literatury, święcił obecnie 
60-tą rocznicę urodzin. Znaczna część 
utworów ukazała się w tłumaczeniu 
polskiem (m. in. „Patrycjusz", "Ciemny 

kwiat" i in.). 

nadając iro1mmny kierunek łdącym nie· 
ucihro1I1111ie iprzemia:nom ! 

W ostatnich hais!aioh mieś·cl się teza 
powieści W elil·s'a, z.akończo:ncj - jeśli o 
fa1buJę ohodz.i - narodzinami ;nlo deg0 
Ryilands'a. Dziecko to staje się jaikgdy­
by symbolem przyszłe.i eJJOkl, u której iko­
leh'ki st<Ji:mv my - w·spókześni. 

Nowa iporwfeść W e'Hs'a, która znajdzj.e 
so1bii1e :z:aipewne wkrótce ipollskiego tłuma­
cza, wyiwo·tała w lfteracki-ch kołach Za­
chodu żywe ipo1ruszen1e i wielle gorący;oh 
stów umainl:a. Ubcrnlny i so1cjalisty;cz­
ny światoipogląd Wdls'a jest dość szero­
kii, by otbjąć mógł 'to wszysifilro, co w ży­

du cz:łowi·e.ka i społeicmńStiw.a zasługuje 
naiprawdę na szacunek i - zacho\vanie 

B. D. 
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Wśród blasków sztucznych świateł i promieni słonecznych. 

Wk ainiecudów„Wielłf . '' ·1emowy • 
'Rewelacje amerykańskiego dziennikarza o doskonałości techniki kinowej. 

Hollywood, w si·e.r.pnfu. 
Aczkołiwiek \\.' iele j .UIŻ razy zwiedza­

tem słoine·czną Kallfornję, nie pomijając o­
czywilsta giwia~dzfstej krainy cudów -
JioMywood, gdzie ni-eraz widziałem, jak 
łzy i śmie.eh przeplatają się nawzajem, 
gdzfe piękna lady w ·bryla:ntaoh l koszfo­
wnyirn płaszczu gronostajowym zaz.naje 

tii craz g-to<lu a mów! o tern z nonszalan­
cja. albo wcale o tern nle mówi - to jed­
nak ni.g-dy wzedtem nie nada:rzyfo mi się 
bvć obeonY1J11 przy filmovtanfu jakiegoś 
szlagierowego obraz n; a było to dąże­
niem mo}em od laty. 

Niedawno wyibrat.ern slę do „Univer­
sal City" w czasie f!lmowainfa .,Chaty 
\Vuja Tom.a" . Zaraz po przyje.ździe za­
zn ałem rozozawwa.nfa. ReżY'Sfil tta-rry 
A. Pololard byt na Mlssislipi. dolk0il1ywuj.a1c 
7djęć przejścia .Elizy przez lody. Już by­
tem pewny. że mole zamiary· z.aipoZ1t1ani.a 
s i ę z produkcją tego filmu spełzną na ni­
c:e:m. Dano mi jedrn.ak dobrego przewo­
dnfilrn „długoinogie•go" Toma Reeda I na­
~yichmiasf rowoczęllśmy pochód p0iprzez 
,,miasto tvsią1ca cudów". 

Na 1ed1nej z ulic ttoHywo,odu zahzy­
mat r!as Artur ShadUJr, który bardzo u­
przejmie nas przywitał, a doiwied:zia:wszy 
s!ę, w jaikim izmierzamy ki•emniku, przy­
taczvt się do nas. Po drodze dowiedzia­
łem się, że Artur Shadur jest techntkf em 
wvtwómi „Unlversa~". zadowolony więc 
by;łe.m bairdzo, że poszedł w~az z nami, 
,g<lyż w przedW111y.m razie nie dowiedział­
bym się nigidy o dzJ.ełaoh ogro<lni·azych, 
jakie „cudobwórca" Sh.adUJr i fnni techni­
cy v.. ytwarza1li w odległym zakątiku „U-
111versa•l City". I mogę stwierdzić, że kto 
nie miał oilrnzj{ ukzeni.a pracy i wielkah 
przygotowań do fil.mowanla ja;kiegoś mo­
numentaJnego obra~u. ten inie moż,e mieć 
wyo1brażenia o fstl(Jtnej iwa1rfości fHrnu. o 
wyisNikach i sbubMwnych oddeniach po­
rnyslćw jego twórców. 

ZaiłtzymaUśmy się IPI'Z.e<l żell.a'znemi 
1Wrot.~1mi f ipo nle2'Jbę.dne:m l\VY'legftymowa­
niu się, ShadUir iz dumą popro.wadzU nas 
do s~ego matego lkrólestiwa. Zaraz na 
wstępie z ni:emałem zdziwieniem inait!kiną-

BELA SCENEZ. 

Niedyskrecje. 
Bela Scenez, którego farsa „$piący 

mąż" święciła świeżo swą premierę w 
teatrze, mając 33 lat zaledwie rozstał się 
przed kilku tygodniami ze światem. 

Poniżej dwa nieznane dotych~zas 
szkice z jego pośmiertnej spuścizny. 

1. ŻYCIE RODZINNE W 1926 ROKU. 
'(Dwie dobrze ubrane młode 'damy gawę­

dzą w tramwaju). 
Pierwsza: Szykownego ma męża! 
Druga: Ależ to wcale nie był jej obec­

łly mąż! 

Pierwsza: Więc kto? 
Druga: Jej drugi mąż, z którym się w 

zeszłym roku rozstała. 
Pierwsza: Aha, rozumiem. Ale mały 

Stefan jest jeszcze z tamtego małżeństwa 
Lili? 

Druga: Wcale nie. Lili ma tyilko 'dwo­
je dzieci: nwtego Dezyderego - od pierw 
szego męża i Sarykę od trzeciego. To jest 
urodziła się podczas pierwszego małżeń­
stwa, ale podobieństwo jest tak wielkie, 
że nie sposób zaprzeczyć, iż jest dzie­
ckiem trzeciego męża. 

Pierwsza: No, a mały Stefan? 
Druga: To nie Lili dziecko, tylko z 

Y,ierwszego małże11stwa jej drugiego mę­
ża. Stefan został przy Lili, kiedy matka 
jego do Ameryki wyjechała. 

Pierwsza: Jakże się do niego jej obe­
~ny mąż odnosi? 

Druga: Jest uszczęśliwiony z niego, bo 

tern się na śli C"znc, młode drzewko bana­
oowe, które ze swemi ro,zlożystiemi ga­
tęziami wyg.lądato , jak gdyby wyrosło i 
rozwijało się w najgorętszym kHmade 
potrudnia. Obok s.postrzegte:m wie.lki piec; 
a dym 1z niego buchał, niczem z ikot.ta, to­
piącego kiruszce. 

- W "tym wml.arkow.any:m iJ.cl i1111acle -
objaśnit mnle Shadu-r - nie roistyby ba­
nany, musl·e.liśmy ' więc „zmienić" klima1 
przy pomocy piec6w i deiplaimi, gdyż 

nasz reżyser ttarry A. P0Ua1rd musiat 
mieć do „Chaty Wuja Toma" drwwa ba­
n:amowe, a hastem wydzia1lu techinfcz,ne.go 
jest: „dać reżyiserowi bez,wzgilędnł·e ~o, 
czego zażąda". 

Qdyśmv 'taik spaioerowaili, og-ląd.a1ąc 
obszerne dz iedzińce i wzinoszące się wy­
scko różne budo1wle, uwagę moją ziwró­
clł dziwaczny przyirząd; zibliżytem się 
do-i1. 

- Os•troznie! - w!l'zasnąt mi nad u-

chem Shadur - usz:kodzisz pa•n nasz wy­
lęga'OZ i będzie ipo wszYLSfildem ! 

Co fo ma Zinaczyć - :pomyśilatem so­
bie, wiedząc, że w odlegJośd zaU·edwie 
108 metir6w znajduje się z.naina w catej 
Kalif ornji wyilęgairnia drobiu Carla Laem­
mla. Wireszde odważyłem się zapytać: 

- Cóż t-0 , czy wylęgade tutaj k'll'PCzę­
fa? 

- Ni·e· - odrzekł z uśmf.eohean Sha­
dur - wyilęgamy 'tułaj„. '.traiwę ! 

I 1Zapraiwdę w dzfe·sięclu Tóżnych pUJn­
ktaoh o&irodu stało 10 reflektorów, kon· 
cenltrującyc·h iprnmiemie stonec~ne w 4 
„cennych" miejscach; po za lenn usfawio­
ne byty wielkie aparah z lulkami s'Zk1a­
ne.mi i metalowemi, igrające.mi Jysi.ącem 
barw. 

J~ się o'Ka·zato, rwszystiKie fe maszy­
ny właśnie „fabryikowały" uaiwę. Do­
wledzlafom się, że ttairry Pol1lard zarzą-

Telefon bez drutu na przestrzeni 12000 kilometrów 

~ {i 

Pierwsze próby rozmowy telefonicznej n:Vędzy Berlinem t Ar~entyną 
udały się pomyślnie. Na ilustracji widzimy argentyńskiego radcę lega­

cyjnego Nacedo w chwili rozmowy z Buenos Aires, 

Stefan będąc w równym wieku z matą 
Soltan doskonale się z nią bawi. 

Pierwsza: Mała Soltan? Czyjeż to 
dziecko 

Druga: 1Jej trzeciego męża z 'drugiego 
jego małżeństwa. 

Pierwsza: A córeczka jej trzeciego mę 
ża? Mata Gizi? 

Druga: Jest obecnie przy arugim mę­
żu jego pierwszej żony. 

Pierwsza: Ale tego pewno nie wiesz, 
kto jest drugim mężem pierwszej żony 
trzeciego męża Lili? 

Druga (bardzo spokojnie): Nikt inny, 
jak pierwszy mąż drugiej żony jej p!erw­
szego męża. (Po chwili): Jak myślisz, 
moja .kochana: czy ta Lili i jej mąż pro­
wadzą podwójną buchalterję swych dzie­
ci, czy też orjentują się bez księgi ra­
chunkowej w swej rodzinie? 

• • • 
2. MIGAWKI Z PRZYTUŁKU DLA 

STARCÓW. 
(W biurze pośrednictwa pracy melduje 
się dobrze zbudowana i o milej powierz­

chowności dziewczyna). 
- Szukam posady. 1J es tern służącą. 
- Gdzie służylaś 'dotychczas, moje 

dziecko? 
,w przytułku ula starców. 

- Dlaczego porzuciłaś miejsce? 
- Bardzo proszę! - odparła dziew-

czyna, rumieniąc się - odkąd ci lekarze 
co tydzień jednego starca odmładzają, 
przytułek nie jest już posadą dla przy­
zwoitych dziewcząt! 

• • • 

Słynny profesor uda]e się do przytul­
ku dla starców, ażeby znaleźć amatora, 
którego uszczęśliwić pragnął, odmładza­
jąc go o kilka lat. 

\V przedpokoju spotyka biadającego 
starca. 

- Co się stało, staruszku? pyta uczo­
ny mąż. 

- O, mój Boże, wielmożny panie - ża 
li się starzec - jestem bezrobotnym, sta­
rym i chorym czfowiekiem. Dźwigam 
siedemdziesiąt dziewięć 4rzyżyków na 
plecach. Niech wielmożny pan pomyśli. .. 
Siedemdziesiąt dziewięć lat„. 

- No, cóż, stary? Nie chcielibyście o 
kilka latek być młodszym? 

- 'J eszqe młodszym - jęknąl starzec 
z rozpaczą - nie chcą mnie do przytułku 
przyjąć, bo na wakujące miejsce zameldo­
wał się człowiek, kt@ry o pół roku star­
szy jest ode mnie. Moje nieszczęście w 
tern właśnie, że za młody jestem ... 

Ach, wielmożny panie, gdybym choć o 
leden rok byt starszy, nie istniałby szczę­
śliwszy człowiek ode mnie na świecie! 

Słynny chirurg nie pytając więcej, od­
'dalit się śpiesznie„ 

• * • 

Siedemdziesięciosześcio letnią matro­
nę pytają, czy chciałaby się dać odmło­
dzić? 

- Dlaczego nic - jak się kiedyś ze­
starzejQ - odpowiada młoda siedemdzie­
sięcioletnia kobiecina. 

DALILA - Tristan Bernard. 
Simson zasnął snem twardym na łożu. 

dzit: aiby do jego powrotu posiadlo§ć J>. 
St. Olaire, jedr'lej z bohaterek .. Chaty \Vu· 
j.a Toma", była izupeł•nle gotowa do zdięć, 
a oz.naczało l-o: drzewa ba'flalno\ve , wie­
czafe zielo1J1e dęby, hiszpańskie moby, )a­
poński•e drzewa Todzy.nkawe, sl-0dkle o­
Hwiki. różne zie•lska i murnwy na dzle­
dzińcu. A wszysPko to WYiglądato, .tak 
gdyby ~uż od pót wielku byito hodo1w.aine 
.i upraiwlane. Żadne, z zagranicy spro­
wadZOlne roślmy nie datyiby rego efektu, 
jaikl da~y szl11tka i a•rtyzim Shaidma i in-
11yd1 111ajzdolnlejszyich lechniików ttdl'ly­
wood'u. A oo na1ważniejsze, że cudo­
'tiwórcy ci osiągnąć fu wszystfko mi·eli w 
clągu 10 dinf. Jeszieze 4 dm~ zafodwie po­
zostawał.o do powroru Po1farda, ł-0 też ze 
zdwojoną m'toosywnością 1 wyisilkiern 
praoowadi genja[1J1i ogrod11fcy, a1by zdą­
żyć na czaJS ozmaczony. 

Szlit.1ki ogirodiruiczej naucz'Y'fa się Kan, 
f0ir.n:ja od ws·zechświa~owej sławy l.Aithe­
ra Butibanka, a1e i ren misllrz Mwel nie 
wyimyślf!lby ni.gdy sposobu na !talk szyb­
kie i efek.towne 1deltkowa1nfe i roz,wij.altlie 
się 'traw i roślin, )all{ oudołiwórcy tt<Yl1y­
woodu. 

Wy!brad! onł iooiftmulniiie flaTszy;bcieJ ro„ 
snące rodzaje. Sk0tro·lylko zia1emilm sf.e­
dzia1lo jwl: w zi·emł. jedinej z.ałedwie dob~ 
zast01Sow.ainl.a s"ZIVuicmyich śiwia~·eł i bla­
sków słonecZ111yoh Sltaorczyfo, aby lkieJełk 
przebU ziemię.„ Ze zdumieniem i zapair­
itym odded1em ś·Iedzi'łem, Jail{ ź<l1Jbta ftra­
!WY rnsłv niemaq rw moich oczaoh. 

·Taikiemi to środkami PoS·ł'll:&'iiwar się 
Harry Po1ldard, aiby U1Wiecznfć ra ekrrunie 
poemat 'Pięk!lla i miłiości „Ohatę Wuja To­
ma". Dwa lata lbrwato filmorw.anie i moo­
ltowan1e ~tego glgantyicznego ruricydzf era, 
a 'WY'hOdOIWaittfo traw !Ila buiwairaoh i mu­
rnwach do ~ego fiilmu - zaledwie 10 dni. 
B-Wa to ~y~iko mala cząsitfka 1Praiey przy 
reaillzowainiu lego fi.lmu. .Me <fila mn:e 
ł>ytla 'to jedna z na~godnfejszyoh uwagi 
~raiw. To leż ·postanowtlell\ częściej od­
bywać wycfeczki do tto1'lyiwbod, aby na­
rpa.wać się cudami rozwijającej się lechn:­
kl ikinemaitografkzinej. 

St. 

A Dalila pr ~ygląda mu się. Zrana u han­
dlarza z jarzynami kupiła nasenne ziele. 
Ze względu na masywne rozmiary tego, 
'dla którego przeznaczone bylo zażądała 
potrójnej dozy dla dorosłych. 

Przed śniadaniem Simson zachował się 
względem niej despotycznie i brutalnie, 
jak zwykle. Na wszelkie nieśmiałe proś­
by otrzymała grabjoniską odpowiedź od­
mowną. 

Daili'la 1Przygiląda się °śpiącemu: długie 
sz<tr'stikie w·losy oka!lają bwaxde Jego rysy 
lk:Jóryich sen 111iaiwef złagodzlć nie może. 

Pirzewiraica k!rz,esło, drżąc na calem de 
le: mfe, nic go z glębo'kiego snu nie zbUJd·z:. 

· Uspoilmiita się. 

Odwaga jed Jednak chw'1e}e slę. 'Czy z,do 
będzie się 111a sLtę wytrwania iprzy posta· 
nowieniu swojem? Wspomina nieslmsz· 
ność jego zakaz.u, n1e·chęć jego do wszysl 
łdiego, co jej rndość sprawić może„. Myś'la 
mi temi wzmaania słahnąicą wolę. 

- Tak„. on sam się do iego pr:z.yiczy~ 
niL sam wyiwo'ła:L. i oto ohrwi:la buntu l 
01poru 111adesz,ra„. 

Wchodzi oczeki1wainy mężczyzna ~ 
trzyma grzebień i specjalne nożyce w rę· 
ku. 

Da·liila szyibldm rzutem oka obejmuj.e po 
slać snem kamierunyim śpiącego Simsona„ 
i dyigocąc z.e snradiu rpokaz,uje na migi 
mężczyźnie. czego ma dokoinać. 

T·en ble1rze nożyce i mistrzo.w1ską df.o,nią 
obc1na - Dalili puszyste, długie, miękkie . 
Jak jediwaib włosy. ~num. Jotsaw. 
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Z obfitego źródła wspomnień ... 

Sqn wieszcza Harodu o swoim ojcu i matce„ *> 
,,Moja Matka" Wl. Mickiewicza w wydaniu Krakowskiej Spółki Wydawniczej . 

Wladyslawowi Mickiewiczowi. syoo­
wi wielk!ego poety. patriarsze i sztandla­
row.emu przedsta·wncielowii francuskiej 
Polo·ntiL ze względu na swe pochodzende 
i stosurtki, jakby żywą k·ro111lka emigracji 
będctcemu, za\vdzięczamy już niejedmą 
ciekawą pracę, odnosząieą s1ie do czasów, 
w których żyli do osób. z któremi oboo­
war. Autor najobsz.emiejszei biografii 
twórcy „Pana Tadeusza". niestrudzony 
do knńca swych sedziw:vch lat w. zbiera­
niu i wydawaniu dokumentów. z.wiąza­
nych z życiem i wszelkiemi dziedzinami 
<lzi.atalnośd ojca, S'ięgnaJ osltatnfo do .prze 
obfitego źródła wspomnień osobistych, 
aby sdę ni.emi z ogólem w swy.ch „Pamaęt 
ni!kach" podzielić. Niestety. śmierć przer­
wała wykończenie fogo zbożneJ?:o dziela, 
którei:ro pierwszy tom przed diWoma laty 
sie ukazat 

To też uznanie należy sie Krakowskiej 
Spółce Wydawniczej, niesłabnacef w za­
biega-eh koło wydav>anfa poważniejszych 
ksią.żek, że nakladem swYm opublikowała 
jedną z pomniejszych. niemrui·ei jedmak 
bardzo i•niteresujących prac Władysława 
Midrlewicza, mianowide biografię matki. 
Mon-0graficzne studium. samym siwym ty 
~ul.em „Moja Matka" charakter treści oib­
jaśniają·ce, 111ia~eży, jak się zdaje. do ostaf­
uich wykończonych przed śmiercią prac 
teg0 autora. Stanowi ono pew111eiro ro­
dzaiu pendenlt do biografii o~:;a, a zbudo­
wane jest z najbardziej autentycznego 
materiału wsp0mnneń rodzinn:vch syna 
oraz POufnej korespondenci.i rodzi·ców z 
·i-eh naibliiszvmi. którym sie ze swoich ra 
dości i smutków, w spośób prosty i szcze­
ry, spowiada!.!. Obraz. który na podsta­
wJe te~w materjału stara s.ię bfo.graf skom 
ponować, nie jest wszechstrornnie zaryso­
wany, ni we wszystkich sizczegóła-ch wy­
kofrczony. Wypły·wa lu z sameg-o cliarak 
'teru źródet, w przeważnej mierze emi­
R;ranckiej korespoindencjJ, prowadzone.i z 
członkami rodziny w kraju pozostałymi, a 
wtiec ze względu na cenzurę wiele niec!P­
Pow i edzeń w sobie kryją.cei. Tembardziej 
o ile dotyczyła osoby tak •. niecenzural­
nej", iaką byf autor „Konrada Wallenro­
da". Z drugiej jednak stronv w świ.eżych, 
na RX}rctco kreślony·ch wynruxzeniach i re­
lacjach osób zainteresowanych zachowu-

•) Wladyslaw Mickiewicz: „Moja Matka". 
~rak. Sp. Wyd. 

A. B. CYPS. 

~~iie n~~ia ~1woni na f rwo~~-

je ita koresipondiencja żyWą barwę bezpo­
średniości. .Odpowiednio zesta\vioina i uzu 
pełniona komentarzem osobi·sii:yich wspom 
nień autora, składa sJę .cat1ość na barwny 
a za.imującv obraz prywa1nego żyda wiel 
kdego poety. Na tle zaś te~rn obrazu uwy­
puikla się tern wyraziściej postać godnej 
'rowarzyszki Adama, kobiety cichej. Iago­
dnej i po·g-odne.i. hartu i zaparóa się siebie 
pef,niej. Ta właśnie żywa bezpośr.ednil()ść, 
po!a:czona z rzadka cnota. pi·sarskiej bez­
prefonsjonalności, stanowi J?:lów1ny uirok 
tej ks~ą2ki , pozwailającej nam niejako od 
wnętrza wnik·n1ać w aitino·slf.ere żyicJa ro­
dzinne.Q.'o naszego wieszcza, a rówruocze­
śnie zrozumieć pogodny teig-o życia wy­
raz. Middewi·cz z.nalazł w Celinie Szyma 
nowsk.iej ist-otni.e najodoowiediniejszą tlo· 
warzyszkę swych „górnyich i chmur­
nyich" dnd żywota. 

Od pierwszego spotkania z młodziutką 
podówczas Celinką, Wi petersburski/In sa- ' 
looie jej matki, maneJ planiiSitk.!, Marh 
SzvmaIDwiski·ei. Iuav.rdązuje sfe uoiniędzy 
sławnvm poetą, a e.R"zaltowanym podlort­
kiem nić żywe.i Sy1npatii. Na raz.ie sym­
patia ta wyraża się w garstce rvmów: do 
tradycyine_go imlonmika wpisanych oraz 
we w12ajemnych serdeczny.eh o sobie 
wSipl()mnieruiach po wvi-eź<lzie poetv na tu­
łaczkę po szerokim świecie. Tymczasem 
mija lat parę. Przechodz,i burz.a nad Pol­
ską, przechodzi burza i przez serce poety. 
A po burzy pragniooi<e spokoju. Po mi!~o­
snej tragedij i• mtodości, oo przykrych dO­
świadczeniach wlosldc.h, samotny piel­
grzym zatęskndł do ciepła irodziinn.eg0 ży 
cia, z.aprngnął mieć przy sobie j(J{ąś isto­
tę bliską i- oddania.,, którabv z ndm dolę i 
niedolę dzfelifa. Wybóir ,padł na dawną 
petersburska. znajomą, osierocona św~eżo 
PIO śmierci matb--Geliinę Szymanow1ską. 
Otrzymawszy przych~~lna. odpowiedź na 
swą propozycję za pośredn1ctwem jedne­
go z przyjaciół Celin1e przedstawiony, 
Mkkdewkz zmi.erza szybko do sfinali'zo­
wania spra\VV. Dnia 22-go łipca 1834 -,.,v 
cbecnośd najbliższych przyjaciół z cza­
sów filomackich: Zana i Domeyki, odbyi 
sie w Paryżu obrzęd ślubny, Af'iokieW1~c2 
stanął na pro·~ inowego życia. Uczucie, 
które Mlickiewfcz żvwił dla Celiny, 1nie 
bylo daw1ną, namiętną i wybuch1o·wą mi­
lośoia wileńskiego studenta do Mary1li We 
reszcz.akówny. Byto raczej dojrzałem 
uczuciem Jakiejś 1brałerskiej ~rzyijaźni, 

pla·c.htą brnd111ei. diżdżysitej, 2'nuśnej mgly 
mą·ai1ło się świiatlo, mara kościista po•jawia 
la się jak śmi.erć „na upiornem". Mia.fa 
ma:ra, 11Jiiby błąidz<\!ca nędza, i;ralezie w gar- ~ 
ści. a suche 'badyle famała pod chudemi 

- Głupi, gfupiście wszyscy! - szep- stoPami. 
iem echo szlo po po1Iach, echo. rzucoir.e - GłUJpi, g{uip1iścfe wszyscy! - rzu­
clumr.~t z pvg-a·rdą ciem11e.i chloosk:t:i .'!a- cała wiedźma w okót, odpędza~ą,c życie 
wkdzl. Gdzie z.abudowar1 wiehkiich wca- od siebie. Szla dalej, sama, poko,mie gi<l!C 
le n;e było. gdzieś na ubo:;zn. daleko czer- c~olo przed bor.em. Jakby z miłością obej 
ni! s : ę las. Wielkie, splątnne ~rubemi lrn- mowafa ten święty gaj, jakby ~aju tego 
narami d1z1ewa szumialy, svcz:i.c <lz!'ko, mia1la być wieczną westalka. Opioid.al Qa­
n'.·by leśny strumień śród spietrz.onyich su stal wiejski dwór. Dziedzkzka wyde­
skat: Drzewa, od starości vochyłe, wier- chafa była do miiasta. Dwór byI opusto-
11c r~ tJ{-<1 :.nm :n ieubłagat!eg:o cza.su. z1 :iży- szały. Nud,zH.a sie po s.frade meża pa1mi 
!y s't,· na znak posłuszcńs• wa. Sród ·sza- domu. Wolala krew111yc;h o<liwiedzać, w 
rych nól półwiekowy bór ·:::zem1·al v.n wil· teafrze przes1l1edzii,eć, ludzi zobaczyć. W 
~0c i Jarv jak rycerski gród. Sw!egot pta komnata·ch dwors1dc.h nanowruła ci.sza, z 
ctwa tylk·o zdolen byit budzić starca ze lasu jakoby widzierata się pustka. ciemnla 
snu. Sto ;ńce kras1:1!-0 kontury gęstych ły :ponure pvirtrety, dtuiro zawodził g()­
drzew. a szeleszcza:ce li1ście dawaiy znak dzłruniik, a deskii jesiionowe na ·Przyzbie 
ży.cia o sobie. Po za tern sp-0k6i i. pustka. skTZypialy ze starośoi. · 
Nikt ni1e zapus·tczar się w gąsz,cze Jaru, We dwoirze siecLziafa kuzynika dziie-
11.;kt nie P'; ąf się po zbocza.eh górzystej dzkzkii. pani D\vo:j1nlckiei. herbu Radwan. 
stwn.y mrocznych zaułków. Las „na upior Z nudów, przy świeczce woisko1wej sfa­
nem" byl pełen tajemniic. czaru. może i wiiała kaba1lę z kart, wróżaic siQbie ja'k 
~rozy. Kto wie, skąd jego nazwia ród wio- najlepiej. Nfejedna parbię słraciJa. wierna 
d.fa ! „. żyiezeruiltl ,paniil Dwi()d1n1icki1el Miała tledyną 

Kryl niejeden kumhan powstańca, pociechę, ,ps1i111ę czarna. Amoira. 
prz.edmw.at niiiejedną kryjówike <ludzką, :Amor od czasu d-0 czasu chwivfu.l k.ar-
<l awał przytułek nędzy, noclez zbirom, 
mll·ości wtórzył pO'Szumem 1Li-ści. łzy wy- tv i , w pysku je dzienżaic. dumniie obnosił 
ciska! z ócz· sierotv. gfos ludziom zami;e- Po wszvs'tkich pl()ik:oJach. 
ra.l w gąszczu tajemnkzej .Q:rozv. Bór byt - Oddasz lo, ty ,głupi pSlie.„ - fuka·la 
.ni·eugiętv przed nawialni·ca so·łdact'wa, zdenerwowana Klementyna. Pies na n1ic 
p.londru..ią:ceg-o zarośla, c1i<Chy. gdy zawisł niie zważ.at, wtazl1t pod sta1roświecka. ka­
na g-ałęz1i -szlacl1etny ksia.idz Jan. co śmfat napę i darl zębami w kawa.tiki• drobną, nie 
w•brew cerhvi dawać polskie śluby. beipii e·czną zdobvcz. 
Świegotem ptak.a tum do serca to. oo , Tymczaos.em za okiniami kunidle na l.ań-
1.a!o z powodu rzeczywistości. Może ~.chu trzymane, po•częly warczeć. Kl1e-
marzvił. gdy mu Bói zesłat ranną mg"lę, ""'tn.et'tt-yna podn.i·osta;.J?:t·o~e. oo·chyloną nad 
srebrzystv ob tok l to czarowme słońce, co tal.ią kart, j, §P~ i Jęk I~.\\· ie w okno. 
nad po!atn ą rozpi:nafo. raz po razf-c tęczę Ujrzafa za szYblmf"~ „ , :.airz obtą!ka-
barw i kładło, ood sto1pv drzew. A f!'dY nej nauczydedki idącej z su z _gałę-- ' ..... ~ . 

... ........ ; „ . . \ .• ~ 

uczuciem tkiliw,ej, serdecznej svmpatji.. 
Mii·ckiewkz ·s-zukaJ WJ Celinie nJe roman­
tycz.niej kochanki, lecz wiernej. przyjaciót­
k1 i lowarzys.zkd. Szuikat i zn.alazt St'Wlier 
dzeni.e tegv znajdujemy w. Hstach poety. 
W parę dni po ślubie p1isał do jednego ze 
znajomy·ch: 

„.„Jestem żo1r1a~y. _ Od ty;godin1a miesiz­
kam na własneim gos:podairsUW'ie. żona 
moja, Ce[ilna Szyunano1wsika, Jest córiką 
z;mmej airtyist1kli. LubH1eim ją lldedyś, jako 
dzie1cko dobre, żyrwe i weso1łe . Rozstali­
śmy się, nie ·przeczuwająic, ami 1Przeiwidu­
j<\!C, że się !kiedyś spotkamy. Ce!lllna sltira­
ai~a 1oidziców, :mo1e ożenienie się iz i1rnną 

"i pracowni limburga. 

Ilustracja przedstawia kapłana Fahsela, 
filozofa teologji, w pracowni prof. Józefa 
Limburga, w chwili modelowania biustu 
młodego księdza. W głębi biusty kar­
dynałów Agliardiego i Steinhubera -

dzieła prof. Ltmburga. 

z!ami SU!chei kaHny. - GlU!Pti. ~lupiścle 
wszyscy! - jęknęła. 

W drnwi1a:ch sta1n1ął sfarv rzaid!ca '.Am­
broży z ks1i·ąiżikami P'O<l pa.cha Uśmuech.ał 
się dobriotliwie 1i kl·epał p10Ulfa;le Klementy­
nę na z.n.ak, że się n1ic z.ite·.R'O nikomu nie 
stało. Ona us1p0kojona, ob1ata sie ze wsty 
du rumieńcem. 

- Że też pan rzą:dca o tej g-odzii1n1ie? ... 
- mówiła z zakl•o1po.ta1ndem stara panna, 
źenudC1Jc się swych p.anoofli.. 

- A właśnie, że o tej DOrze na~przy­
.iemn1ie.i - dol/;adywat Ambroży, zrzuca­
jąic z siebie -pelerynę. 

Byt z.asapany. PodszedJł do 'źwiernia-
dta. wkładając grzebyk1i.em kosmyki 
swv·ch wtosów, zakrywające łysinę. 

Klemenifynę (Ji.Q:arnąił s't1-acli. czem ug0„ 
Ś'ci przybyl1eg'O. Przvoomnla1ta solJJfe, że 
w kredenis1ie jesz.cze· zostafo z irrniendm. j.ej 
chleboda wcz-vni trochę · starego wina ~ 
ciastek. Zapaliła. lampę ~ nakryiła serwe­
tą stót Rządica się ro;zsiia<Lt i "7Yią:ł cy­
busz.ek z kiesze.111L P.uśąll! killka dymów. 
Aromat :rozszed.t się µo.' p01ko.?u. a Arno!!, 
odmzony dymem, chowając ogon pod sie 
bi·e. zwJ1ruąit się w kłębek Pod 51tbłem. 

- Co dvbrego .l5fvcha6? 
- Ano, 'tak tam, Pan Bóg- Hlfos·di•w'Y 

lrzyma mnk w zdrowhn? 
- A u mnie żaf oba. PsLna ml· zdechta 

- .~ńtrądf zosmuiconiy Ambr'<liży. Widać 
by~'o, żie 'ta twarz rumian.a Pokryla sJ·ę z 
żafo siieda zmarsz-czek Oczy wY<lafyi z 
kącikó"~ PO·w~k nieco. wHgod. 

Klement§na zrozumiała. że naileży ż.a­
fobę obloć wftnem. Nalata irzaJcky kiielii­
szek węgr~vna. a sama prziegry>Zifa stra­
pi en ie 'S•b•chym, .po1ilmi en1'.n'O•v.rYm pf1er­
rnikiem. 

- Of. życie. Dzi!ś jest, ]UJtro diabli bio 
rą wszysJtko. Żal mi suczyny. Męczyła 
się. Żli hldzie .PK)izazd:rośdhll jeJ pLęknieg:o 

• 
osobą do skuifil{iu nfe dos:z.to. PirzYtPomnle­
łiiśmy dawną dłiugą maj.om ość; :przY'jedre­
l.a do mni·e i zairaiz 1P01SzMmy do olłta­
rza ... " 

W liście do brata, prócz ogólnych !in­
formacyj, dodaje: 

. .. „Olmrotba, polfem .ialkaś tęsikonoita cią­
gle nmi1e dręczyła. Sz.uka1{iem 1pocieohy rw 
dOIIIWWetn SIZICzęściu, p6ki można być 'W 
oomu. Chociaż oboj,e ni1e mamy maj.ą,tku, 
póki ży:ję, będziemy mieli kaiwałelk chle­
ba. Ceil~na jes'f żoną, Ja!kie1 szukałem -
śm?ata na ·wszyisvkie l))rzY'giody, •P'rzesta­
jąca ina ma,f.eim, za.ws·ze rwes,011.a„." 

ce.ana zaś w ~ifoi1e do slosfry łie'lemy, 
z:an•ężnej Mafowsik·fej, taikl daje wyraz 
swemu ma1t:żeńs.kiemu szczęśdu: 

„.„Mogę olę rz.a1pewmić, rno·ja dr•o1ga, 
żBm znalazła naireszcie szczęście, o któ­
irem rnairzytam. Adam dfa mnie jest ś·wia­
~em. o 111ic więcej l11'.1e dbam". 

A nie są fo stoiwa od'bldeim prz,elot­
nyich za·ahwyftów mfodo1wych miesięcy. 
V.'yz1t1ami1u temu ibowiem 1J1fe siprze1niewie­
rzyła sdę .pia•111i Ce'li1na do końca swego iśdc 
sipatitański·ego :ży:worta. ~wliadomą będąc 
!Pł"ZY ozy.im iboiku i :PO co ilos ją .postaw.Lt, 
zadaniu swemu z iP!'a!Wdziwem zaip.ardettn 
-dlcLa~a i umiata siproslać. 

Jak dziełnie żyta, talk dziue1bic z te.go 
ś·wl.afa zeszła. 

„Urn.air-ta z przylomnośclą, spokojem f 
rwe:solo·ścią. Od !kiedy się dowiediziata, że 
iuż nie bY'ło 111adzi1ei życia, zrob:1ta rwszel· 
ik '.e •to·zpo1rzą1d:ze1nia domowe, piożegnaJa s!ę 
z wszystlkimi majonnyimi, zulJ)ef1nie jak 
!:)rzed :podróżą. Słowem f czyneim data 
1wtooazias świiaidedwo prawdom, iktóre o 
1Prz}isztem życiu przeczrnwaLiśmy. Przy­
;rzekta, że będzie duchem mni.e pomaigać i 
lbyć z.e .m11ą" - 'Piisa1t rw iklili1rnnaście dinl ipc 
:zgonie żony A. Mickiewicz. 

Oto ogóline momoolty charnMeiryśtyki 
;pani Ceil1i1ny z Szyimanows.kilc:h Micikiewi­
oziowej, tak wyraź!śde i subtc.lnie ujętej 
rw tym lw111Jt.e:rfekde, blaski•em miłośoi sy· 
n0iwslkiej rwyzłoico'!lyim. 

KsdąJŻlkę itę z za.lrllteiresOIWaniem pirze­
czyta ihistoiryik llilteraJtury czy ka~dy z 
l\\ ·ielibideli wiellildego ipoe!ty. Szc·zegó'lnie 
jednalk pouczającą 1elkitiurą moiż;e być ona 
dla koibiet IPOlskfich, ikltóre rw 1PO:Sta1ci paini 
Cel1my zm.ajdą uosobiony u1deiaił żony i ma~­
lki, rnanxarwdę giodiny naśliaidowatida. 

Rajmund Bergel. 

zycia. Gdy wracatem od pracy, wiifa-ta 
mnie, gdy wy.chodziłem na pirzechadzkę, 
toWtairzyszyla mi wszę,diiie. Przyjdzie i na 
ztyich lud1vi kolej. - I Ambro.żv wychyl1i'ł 
do dna wino. niby kieHch ludz·kiej gory­
·czy. Popatrzył 1Tha Kilemen1ty1n,ę i pytał s.ię 
niemo ocżami, czy więcej wi1na już nie 
ma. Kieli1Szek zaraz is:ię napelnit 

- I czy warto przywiązywać wagę 
dn uczuć ludzki·ch? - ciągnął dalej re­
fleksyjny rządca. To są tylko złudzenia! 
Nie mamv żadnej niadizie.i, by zło usunąć z 
dusz Iu<lz.~dich. - Słowa płynęły, jak stru­
ga fez. Widocznie ból ciągile kfuł ser·ce i 
ipan1nie Klementynie, bo była wzrusz.ona 
Jem, ro słyszafa. Nachylają1c sie. melan­
cholUnie d:odafa: 

- Dobrodzieju. ło fresl lak, gdy serce 
z,byit kocha. MH'Ość jesl .i drap.ie. drapie, 
by ranjć, co jeszcze 1ruie zagojone - p10-
wi1edziała to Klementyna ze skargą, wfa­
śoiwa S\\"Cmu stanowi. 

Tymczaseim gość ziewfilaJ'. rozmarza„ 
ny winem. Zegar wybił jedenasta godzi­
nę i Ambroży, wskazując na przyniesilO·­
{le ze sobą ksią1:iki, które byt zwrócit po 
przeczyitaniu, ws:tat. iPOdająic cz.wle starei 
paooie odę, co ją tisoibiśde napisał na 
cześć zdechte.i suczki. 

- Przyjmij, pani, le wii1er1sze. które 
pefone sa wdzięku l uczucia. - Tu zatkał i 
widać byto, że udzieliło sie zmartwienie 
w. 'J)lodrwójnei sHe i' pannie Klemerntynie. 
Pożei;rnali sie cz.ule . 

Na g-ośdńcu 'tymczasem sledziata siwa 
nauczycielka i błędnym \vzrokiem w;pa­
[rzona w to·ń swej nędzy, szeptała warga­
mi „tidę do mitoiśd", tę, której uczyła mlo 
dzież wiejska. za czasów niev.ioli. 
Ambmży U!słyszał wi'ersze w.icllkiego 

mmantvka i po·czul jakiś WIS.tyd i po.rti•że­
•n.fe wobec siebiie. Skurczvl się, jakby czuł 
sie wim:vm. 
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0 •aw•s JAK SIĘ OPALAC? 
Paryż, 16 sl·eriprJia. 

Kapryśna moda poruszyła nawet stoń­
c::: - popros l•la je, aby poobronzowito nogl, 
szyje i ramiona. aby pozlodto delikatne 
tw a·rze, w któr<~.i oczy nabf erają przejrzy­
stości ootcków g6rs.ki·ch. Gdzież się po­
działy woale. któreiml zakrywały się na­
s·z c marki P·Od·czas najlżejsze.i wichury 'lu:b 
si.lnie.iszvd1 promieni stcneczinyich, gdzi.eż 
Z\YO.ie tiulu. c;hronią·ce pleć bialą, jak li1je, 
iaik r ó że. różową? 

Obecnie wszystkie modne pia.że pokry­
te sa mtodocianerni smuk.f.eml cfafami w 
trykotach jak najkrótszych i jak najbar­
dziej wyciętych, ciał.ami Óe'l'płhvemi, n:a­
bierająceml zwo1na odcieni mula1telk l}Od 
gorącemi po·catur.ilkami słońca. 

A ten no•wy kierunek dosfarczyf nam 
foż no•wyich pomystów stroju: _ 1eaderzy 
moidy potrafi'lilby, zdaje się, nawet figowy 
listelk Bwy pnzyił>rać ażurem i aiplilkacją, 

~p„cer w kostiumie pozwala opalić się 
ciału - twarzyczka osłonięta jest para­

solką. 

w!ęc kostjumv do k4pieli slonecizn.ej wpra­
'' ia.ia w zachwyt orygi.n.a:lnośclą i do1brym 
smakiem. a prćicz kostiumów mamy odpO·­
v.·icdnie dyw.2nitki z eponge, pairasolki, py­
jamv i peg.noky, bez których nie mo'i•emy 
i;ie . . tu:ż dzlś obejść. 

Ta 110'\\-a, dostępna dfa wielbiicielek 
stońca, dziedzina mody s.tano•wi jeJSzcze 
jedcin impu.ls do opa.Ja.nia się, albo'\.viem 
każda nlc'Wlasta chętnie robi, ,wszystko, co 
daje iei sposobność do jeszcze jednegc. od­
mieinnego przystrojeinia się. 

Skoro i ty, pi ekna pani, chcesz robić 
jatk cały świat i 'J)'ragnie<Sz. a:by po powro-
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de z waikacyj 'J)rzyjadóllki twoje p01dzi­
wiały 1Podabieńsfwo 'twe do Józeflmy Ba­
ker i , 1Pikamitiny wy;giiąd Jasnowrosej mu­
rzy;nki - zasięgTięt.am opinii S1Pecja!istów 
l s.tużę d fornz rndami. Bo jeś'li się oipa­
lać, to opalać rozfroipnie i ladnie. 

Zaznaczyć mus•zę, ż.e kąipLe'1 stoinecma 
nie j.esf poz;baiwioina pew1nego 111iebezpie­
czeńsfwa ,i ni•e ziłoei ka:ż<le.g-o. Trrzeba za­
chować szereg astrożnoścl, ażeiby być 

piękną podług dzisiejsz.ej mody i dbające 
o siebie rnodinisi.e nie poddają się d~ata­
niru promieni sfoneoz1r1ych bez uprzednie­
go 1poradzenia się le:ka·rza, czy i-eh orga­
n:zm i skó.ra zini.esie nadmiar slońca i czy 

pl.asku czy trawi·e, aile w ciooiiu fuewćw 
lub 1paraso:la, wyisfaircza. Opalanie się -
pcxUug paini Alfdoo - ziużyiwa d wyiczenpu­
j.e skórę ora•z poZJbawia twMzyiczkę ko­
biecą uajwięksizego wdzięku - de~iil{atnej 
cery. 

Doktór Acquaviva naiflomias1f, specjia­
liista leczenia ipromi.e;niam~ u~'tira-fioietowe­

mi, it!wi-erdzi, że stońce j.est znrukomi'fym i 
radykaLnyim środkiem n.a wie:le chorób. 
Niestety, dzialanli1e u.Jtra-fio[e'torwY'ch piro­
mient nie jest jeszcze dosłatecmie zbada­
ne i ńrneba być specja11fliie ois'firoż.nym, aby, 
chcą·c pomóc, nie zaszkodzić. Co do dizia­
ta1ni:a s!ońca na samą skórę, do'któr Acqua-
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Aby umożliwić dostęp powietrze, rozcinamy kostjumy z boku. 
w drabinkę. 

nie grozi uda<r slone·CZIIlY. A je!Żeli •leka·rz 
orzekuie, że możesz ~ię śmiafo Ql)a!]:ać -
dopieTo nałeży dbać o to. aby skóra nie 
pc·c1erwi·enkl·ta, nie p()łJ)ęikata, nłe dostafa 
pic~ów lub plarrn. 

P~eTw:szem iprzY'kazaini•em j.e1Sf oJ)allani·e 
się powo•line. Pani Una CavaQier.i, znal!la 
kie.roW1I11iCZ1ka „lns.t.yltutu piękności", po­
wii.:da: 

„Ostrożność, 0S1ńromość i dużo Husz­
czu. Przed ką1pielą słoneczną "trzeba się 

n:.i trzeć 0tle.1kiem mj.g-dalowym lub jakimś 
r.ie ·,vsychai<1cym kremem. Z.wtaszcza 
b!ouiy.nki P<4Wiamy wprost przesadnie na­
k t!łóać wars'twy tłuszczu, bo skóra ich Jesf 
podatniejsza do pęka.n.la. Zresztą opa•!.e­
nizr:a nabyta stopniowo jest ł.adini-ejsza, 

harcióej zt-ocista i bardziej fr·wa.fa. Nie­
które ce.ry nie tracą prz,ciz. ca.tą zimę na­
bytej ;powoli lbr•cmwwości. 

Foiktad tłuszcziu najlepiej j.esf z.mieniać, 
g-dy tylko się rozgrzeje, czyli po kHtkuna­
stu minutach. Orzeźwia. to ciało i bez­
wzg;ięd.nie chroni prze:d plamami, piega­
mi i 1pckani.em skóry. Gdyby miimo to 
!Zbyt si1h1y udair 'S'toń<ca zaczerwieni1ł .płeć, 

t·rz·eha na noc w•e:f!rz.eć Z1r1aczną do1zę 0Ii­
v.1y." 

Druga .indagowana przeze mni.e wyiro­
cmia ko<Smetyiki, p.aini Elżbieta Arden -
jest wogóle prz,eciw111iczką 01palenlz,ny. 
Podług 111i.ej WY'POczyneik t>Owinioo tylko 
odświ1eżyć Ciało· dostępem IJ)Owietl'lza i, je­
śli moż·na, wody. Kąipl>ei powlięt>rzna, czyli 
przebywanie w. kostjumie kąpiełowym na 

v:va ·stwierdza, że opalanie zużywa tkan­
ki naskórika i W'Slkaz.uj.e na mannnarrzy ; 
wieśniaków, 1dórzy w:siktllf.ek ciągłego 
prze.bywania, na stońcu mają twarze iprzed. 
wcześni•e .pomarS'zczone. J.eśli chodzi o 
z.drowie, n.i·e uzina.ie z.uip.eł111ie ,poitlrzeby o­
p.a:lania twarzy, a tyl'ko ciała, jeśH oofto­
mi:a.JSt chodzi o modę, nie zad:iwyca.jąic się 
byinajmn:1ej ibroozawemi twarzyicz,karrni -
daie .tcdnalkże cem1e v."Skazówki. 

A więc ,pierwszego dnia 111a1leży .pozo­
stawać na sloń·cu dziesięć minut, iJ)rzez 
1!astę(1'11e trzy dni po ·pót godzi.ny, w cią_~ 
osta1tr.1ich dni, piern-szego tygodnia po go­
dzinl•c. Wtedy dopiero da.to przyzwy­
czai się do ·proimieini uQtra-fi:ole.t01wych. 
Osoby o ·wrażJ.i;wym wzroiku muszą nad­
to nosić ozarne oikula<ry. 

Następnie doktór Acquaviva iJ>OOk·re­
śla, że chłodna skóra szyhclei ulega opa­
lenl1u a więc schnąc po ką;pidi' Q1Pailamy 
się szybci-ej. Nie woJno Jednak "v,tedy za­
niedbać wsze'lki·oh ostrożności, gdY'ż łatwo 
o porażenie stQlneczme. Najle:Plei posma­
rować ci:ato przed ką:pi,ełą ttiU1Szcz.em 
(pierwszeńst\YO daje o'1e}kowi paTafi:no­
wemu) wo.da ·tłuszczu n'i•e zmyje, a skórę 
OIZiębi. 

Jidena RU'bim;folin, nie będą:c ~o1e.n­
niczką opale.niwy, przyzinaje .ie<lrnak, że 
dziafanie stońca jest zbawienne, zwłasz~ 
cz.a dfa na•S'kórków, sktoornych do wysY\P­
kf. Radzi leż w irazie" pojawienia slę ja­
kiegoś wyrzutu lulb krostecziki, na1Smaro­
wać ttuszcz,eim i - pozwo'1lć operować 
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słońcu. Naiomiasf 1111ie mnaie olejków l 
olHwy, o.twierającyioh ;P01ry i ipoWodują:cyCih 
grubienie skóry - poleca kremy, iprze'tfiu­
szczające dostaifeczni-e, a przeipus~czające 
słońce. 

Olbawiiam słę, że niektóre czyifemicz;J:d 
nie zrozumiały mnie i sądzą, fż kąipie1e 
sło!Ileczne możlirwe są ity[ko 11ad morzem. 
Ptrzeciwn.ie - góry dają nam szersze Je­
szcz-e pode do "taikich lkąipteli gdyż ostre 
i Tz.a.dsze porwietrze :po;tęgiu1e dziala111k 
słońca. Również na k.a!Żdej wsi, w każ· 
deJ miejscowości klimatycznej lada tąka, 

po1a11ta 1eśna, placyk rw ogrodzi·e, dach, 
taras hub brzeg rzeki dostaircza nam sło-
1H·iezmei i ipowiertirmej kąipieJi. Niejeden 
aiipiinista spoilka ku swemu ździw!eniu (a 
nieraz zachwyto1wi) smukłą '[JO'Stać kobie· 
ce.i w mtnjalt'll1rze sfro1u, leżącą na słońcu 
w5Tód Sikał fu1b w wąwozie. 

A ternz, piękna p.aini, opowi•em faikt 
cleikawy, jak opala się zinaikomita sports­
menka, jedna z na.łelegantszy;ch amazo­
nek, ipa'li! de Pr·eY. 

„Kąpieli słoneczmyic;h użyiwam od paru 
lat i skórę mam 'tak zaha'l'to,waną , że nie 
iękam się up.a~iu ani wi.atru. Nie leżę je­
jnci:k bez.czynnie n.a S·fońou, lecz ca·tv roik 
UJi>rawiam sport na ipowletrziu. Ra1110 jeż­
dżę konno, następnie jem śni:adanie na 
otwar:t~m tarasie - i wskutek tego nigdy 
opa'l€C1i:zina niie schodlzl Żadny1ch tłusz­
czów, am-i 1klfemów nie używam - 'Przygo• 
Jowa·r:;e się do słońca tilpcowego w mar­
cu i kwietniu za:be2'J)fecz.a w zupef.ności 

rr.oią cerę". 

Jeśli, piękna pani, nie masz możnoścl 
oipalen;' a się aini oad morzem, ani w gó­
rnch, ani na równinach, ani ni·e cihce ci slę 
iw Jak!ejś sa1i U!iywać ·l)l'Omieni u:Hra-f.iole­
towyich lampy kwalfcowej - ni·e tnaJr:ńw 

s:ę - pewien lostyfuif ipięikmości· WY111a1azl 
cvdowny .ptyin, w ciągu ki1lllru chwi1l nada­
jący 'twej cerze na długo 1pięknv ztoitawy 
oddei1 o!Paleni•my. Może .to lko·goś dziwić 

ale cupa~eni'Z!Ila jest odź.wiierciadfoni·em dzi­
s\ejszego wieiku s1poritu, ruchu, siły, p0-

wi.e'6rza - i wolę to, aniżeli „wa:p01ry" u­
bieglego sfuleci.a, so[e mig.renowe w wo­
reczikaoh i tkHwe romanse o młodY'Dh su­
chołtticach, umierają•cycn w listopadzie na 
osfufo!ej kartce ik<Siążki. ,_ Varsovienne. 

Piękna pani pod zabranym na polankę 
parasolem chroni ubranie i sama wy­

grzewa się na słońcu. 

Odbitn w drukarni: ..KurJera Ydzkłese„. 


